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Wychodzi codziennie o godzinie 5. po południu 
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Obwieszczenie 
ii k. Namiestnictwa we Lwowie z dnia 18 
Istop 
panuj 
rażli 
zdań 
listop 
niky 
sety 


ada b. r. do 1. 164.919 o wykazie 
ących w Galicyi zwierzęcych chorób za- 
wych, zestawionym na podstawie sprawo- 
starostw, przedłożonych od 10 do 17 
ada b. r., — zamieszczone jest w,„Dzien- 
urzędowym* dzisiejszego numeru Ga- 
Lwowskiej. 


OWA 


CZĘŚĆ NIEURZĘD 


Lwów, 18 listopada. 


. Episkopat austryacki nie mógł stoso- 
wniejszej, jak obecna, obrać chwili dla listu 
Pasterskiego, o którym wczoraj krótką po- 

alitmy wiadomość. W parlamencie zanosi 
się na nową burzę narodowościową. Dowio- 
ło tego zaraz pierwsza posiedzenie Taby, 
dając upust gwałtownym wybucnon: kilku | 
posłów niemieckich, którzy z szorstkości u- 
czynili dla siebie, jak gdyby zawód. 


Podczas burzy mają zwyczaj roztropni 
Marynarze wylewać oliwę na wzburzone fale, 
aby pohamować ich rozbukanie. Taką wła- 
Snie kojącą zamęt oliwą powinien stać się 
Wspomniany list pasterski, nawołujący po- 
Pędliwość do opamiętania w imię haseł Chry- 
stusowych. 

Zadaniem katoliekiego Kościoła, przy- 
Pominają Biskupi austryacey, jest jednocze- 
nie ludzi, jest krzewienie uczuć braterstwa i 
Zgody wśród ludów. Historya poucza, że 
tylko te państwa zwycięsko wychodzą Z 
wszelkich prób i doświadczeń, którym nie 
brak wewnętrznej spójni: zgody. Austrya 
utworzona wprawdzie została z woli Bożej, 
jako zbiorowisko różnoplemiennych i Tóżno- 
języcznych ludów; żali jednak brak jej 
ognisk, dokoła których wszystkie te cząstki 
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Helsingfors. 
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Szczyt frontowego narożnika domu wy- 
biega w wysoką kopułę w kształcie czworo- 
ściennego ostrosłupa, który u podstawy swej 
przechodząc łagodnie w zwyczajny, lekko za- 
pomocą rozbicia na odpowiednie filary prze- 
Świetlony czworościan, opiera się na potęż- 
nym czworogrannym cokole. 

Wszystko to razem zlewa się w całość 
nieodparcie logiczną i harmonijną, która 
Sama jedna starczy za dowód, że zacząro- 
wane koło banalnego baroku i wiedeńskiej 
secesyi nie jest jednak nie do przerwania, 
że wyrwać się zeń można wyzyskując nie- 
znane niemal motywa prymitywnych ludo- 
wych budownietw, ale wyzyskując je nie 
tylko z pietyzmem, lecz także — z talentem. 

Domów takich, jak opisany tu „Łohjola- 
talo“, w samym Helsingforsie jest stosun- 
kowo nie wiele. Wszystkie jednak, które są, 
nie rażą oczów trywialną ornamentacyą, nie- 
logicznem powiązaniem, a raczej poszczepia- 
niem szczegółów, ale każdy z nich zawiera 
zawsze bodaj jeden oryginalny, a inteli- 
gentnie i z widoczną pracą umysłową ze- 
połony z całością szczegół. 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi roezmie 82 X., półryoeznie 16 K, kwartalnie 8E., 
miesięcznie £ K. 76 b. — W miejscu: rocznie 24 K, półrocznie 123 K., kwartalnie K, 
miesięcznie 2 K. — Prenumerata zagraniczna: W Niemezech 3 K. „ó h. miesięcznie. We 
wszystkich innych państwach 3 K. 3f h. miesięcznie. 


„Przewsdnik uaatowy i litorackiść, dodatok 


miesięczny do „Gazety Lwowskiej*, otrzymają eało- 


i półroczni abonenci tespiatnie, jednakże ci tylko, kiórzy prenumerują cd 1. stycznia do końca ezerwca 
lub od i. lipca du końca grudnia, ówieróroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 1K. 50 h., drudzy 60 b 


„„Przewodnikó prenumerowany osobny kosztuje 8 K 


skupićby się mogły w spoistą eałość. Głó- 
wną osią państwa jest tron Pomazańca Bo- 
żego. Interes Dynastyi, dobro państwa, po-; 
myślność ogółu obywateli — to również ha- | 
sła, zdolne wszystkich połączyć. A służyć im 
można i do celu zbliżać się pod ich sztaa- Í 
darem jedynie wówczas, jeśli spokój naro- 
dowościowy złagodzi kontrasty a 
nych plemion. Tylko silna jedność państwo- | 
wa może dać należytą ochronę specyalnym 
interesom każdego ludu z osobna. 


Katolicka Austrya, czytamy w liście | 
pasterskim, podobna jest Kościołowi kato- 
lickiemu. Jak Kościół różanym ludom równej 
użycza opieki, tak też I państwo anstrya- 
ckie różnych ludów jest ostoją. Kościół nie 
występuje wrogo przeciw żadnemu narodo- 
wi, ale stanowczo potępia pogański ich roz- 
brał i wzajemną nienawiść. Kościołowi mi- 
łość Ojczyzny sprawia tylko zadowolenie; 
nie powiwna ona jednak posuwać się aż do 
niesprawiedliwości wobec innych ludów. Tak 
zwany nacjonalizm zasługuje na potępienie, 
jako rewolucyjny rozsadnik nienawiści. jaka 
bałwochwalea egoizmu, jako napastnik nie- 
poskromiony. 


List pasterski zwraca się w końcu do 
duchowieństwa, przekładzjąc, Że nigdy nie 
powinvo ono dać się uwieść z dróg Glirze” 
ścjanskiej roztyoynościi umiarkowana, Pań 
stwo katolieke ma powierzono cobia Gusz 
zbawienie. Tedy niechże pamieta, jako ogię- 
dność i szezera troska o dobro wiekniste 
zbliża go do nich, a wszelkie uprzedzenia 
wznoszą mur żelazny między nim i owczar- 
nią. Ojezystym językiem wiernych porozu 
mieWać S'ę w pełnieniu funkcyj pasterskich, 
jest jego obowiązkiem. Jeśli zaś spotkają 
takiego pasterza zarzuty, jeśli postronne ły- 
wioły, waśni tylko łaknące, cisną nań za to 
kamieniem — niechaj pocieszy go pamięć 
Zbawiciela, który ukrzyżowany został dlate- 
go, 12 chciał świat zbawić. 
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Miałyżby te tak wzniosłe w swej pro- 


stocie uwagi przebrzmieć bez echa? 


„ Od fińskich architektów nasi mogliby 
się bardzo wielu zasadniczych rzeczy na- 
uczyć ... 


* * 


* 


W miescie ruch niewielki. Koło portu 
tylko słychać gwar nieustanny. W mieście, — 
nie powiem — aby panowała cisza, raczej dy- 
styńgowany szmer. Wysoką, zrównoważo- 
ną kulturę szwedzką znać tu na każdym 
kroku. A fińskim separatystom potrzeba tę 
sprawiedliwość oddać, że mimo całą swą 
niechęć do szwedzkiej hegemonii, nie zamy- 
kają oczu na zdobycze szwedzkiego ducha, 
lecz przeciwnie przyswajają je sobie z sza- 
cunkiem, a bez nienawiści. 

Na uliey Helsingforsu doznaje się nie- 
zmiernie przyjemnego wrażenia harmonii i 
zżycia się. Nigdzie niema tu nie sztucznego, 
nienaturalnego, nie, coby nie lieowało z 
możnością i stosunkami narodu i z charakte- 
rem kraju. Pomniki Rumherga na E plana- 
dzie i Aleksandra II przed katedrą, są wię- 
cej niż skromne zarówno w materyale, jak 
rozmiarach. Mimo to harmonizują one z oto- 
czeniem tak bardzo, że właściwie nie po- 
dobna sobie nawet wyobrazić, jakby ten spi- 
żowy posąg Rumberga za zwitkiera sakra- 
mentalnego rękopisu w ręku, mógł być inny 
niż jest. Mały i ubogi naród — małe i niebo- 
gate pomniki. To, eo uderza, to, co Stolicę | 
Finlandyi czyni dziwnie wdzięczną i przy- | 
jemną, to przekonanie, że zrobiono tu wszystko, | 
co można było zrobić, że nie zaniedbano | 
niczego. 


Siedząc na Esplanadzie przy kawiar- | spędzić możliwie najprzyjemniej, W tym, 
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Rada Państwa. 


RONNY 


Z Izby posłów. 


(Dalszy ciąg telefonicanego sprawozdania 2 
posiedzenia Izby z d. 17 b. m.) 


W dalszym ciągu swego przemówienia 
zauważył P. Prezydent Ministrów, że nie za- 
mysla rozwodzić się uad ekscesami, albo- 
wiem zapowiedziany na dziś „obrachunek* 
(odnosi to się do słów wypowiedzianych 
przez p. Erlera w Radzio miejskiej Insbruku. 
Przyp. Red.) da mu sposobsość przedsta- 
wienia wcale interesujących argumentów 
przeciwnych. (Pp. Sehalk, Stein i Iro 
przerywają). 

Dr. Koerber: W tej chwili chee tyl- 
ko mówić o fakultecie włoskim. Szczep, któ- 
ry stanowi 45 pre. całej ludności kraju ja- 
kiegoś, musi otrzymać środki zaspokojenia 
swych potrzeb kulturalnych, ale z tego by- 
najmniej nia wynika niebezpisczeństwo zwio- 
szczenia Tyrolu. 

W dalszym cięgu przyszło do żywej 
wymiany słów między p. Wolfem a P. Pręzy- 
dentem Ministrów. 

P. Wolf mówi w ciągu tej sprzeczki: 
W podobnym tonie sie wolno traktować 
postów, | 

Dr. Koerber: Öd pana, panie wolf, 
nie będę się uczył wychowania, 

P. Wolf: To dla mnie jest rzeczą 
obojętną, ! 

Dr. Koerber: Odważ się pan tylko 
tu przystąpić. Tylko spróbuj pan! (Oklaski. 
Wiełka wrzawa. P. Prezydent Ministrów po- 
dnosi rękę przaciw Wolfowi), 

P. Wolf: Naturalnie, jeżeli taka sfo- 
ra (Meute) pann otacza! 

Następnie P. Prezydent Ministrów wy- 
liczył przedłożenia, jakie Rząd obecnie waosi 
do Izby, między ianemi ustawę o kolejach 
lokalnycu, ustawę o Towarzystwach Z ogra- 
niczońą poręką, nową ustawę czekową, Usta- 
wę o wstępnem postępowaniu konkursowe, 
ustawę o wynagrodzeniu za niesłuszne Za- 
trzymanie w więzieniu śledczem, ustawę o 
wynagrodzeniu za wypadki, wyrządzone przez 
samochody, ustawę o uregulowaniu wychodź- 
twa, nowelę przemysłową i ustawę ZAPomo- 


nianym stoliku, widzę jak o 
male dzieci w fińskich narodowych kostiu- 
mach i jak jedno na drugie uważa, aby nie 
zniszczyć starannie przystrzyżonego trawni- 
ka, lub przypadkiem nie uszkodzić kwiatów, 
które tu ponagadzano w różne esy i flora- 
sy. Dozorcy ani przy dzieciach ant przy 
kwiatach niema nawet śladu. Dwie mamy 
z robótkami w ręku gawędzą na pobliskiej 
ławeczee i pociechom swoim tyle tylko po- 
święcają uwagi, 0 ile się one same o nią 
aatarczywie upomnĄ,. h 

Dla cywilizowanego człowieka jest to 
fakt małoznaczącj. Ale dla podróżnego, któ- 
ry przyjechał do Helsingforsu od Wschodu, 
z potężnej Rossyl ~- to coś, jakby pierwsze 
ciepłe tchnienie kultury zachodniej, to po- 
szanowanie własności publicznej u cztero- 
letnich dzieci... | l 

Takich dzieci jest w Helsingforaie wig- 
cej. Wszędzie znać tu wysoką kulturę i pracę 
społeczną, rozpoczętą nie wczoraj a za obo- 
wiązek ogólny uznaną nie ed dzisiaj. 

R k 


Po obiedzie trzymarkowym, a więe w 
Helsingforsie najdroższym i po prostu wy- 
kwininym, ruszyłem na dworzec, aby prze- 
wieźć rzeczy do upatrzonego hotelu. Palto 
moje i torba zsajdowały się na tem samem 
miejseu, gdzie mi je uprzejmy ów jegomość 
rano ulokował... Wstydziłem się sam przed 
sobą moich instynktownych obaw i podej- 
rzeń. 

Resztę dnia i wieczór postanowiłem 


Bok 94. 
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Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal., 
kilkorazowe po 12 hal. od miejsca i wiersza miarą pe- 
titową, ogłoszenia zać tabelaryczne i liczbowe pe 
26 hal. od jednego wiersza miary petitowej. 

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie Agencya dzienników Bokołowskiego 
we Lwowie Pasaż Hansmanna l. 9. i w biurze 
Ladwika Plohua ulica Karola Ludwika l. 93 wa 
Francyi w Paryżu wyłącznie Agencya pana Adama 
38 Rue de Varenne. 


gową, której rychłege uchwalenia Rząd so- 
bie bardzo życzy. 

Po bardzo dokładnych studyach, Rząd 
zebrał ogromny materyał do reformy admi- 
nistracyi politycznej, której projekt wkrótce 
przedłoży. W tem przedlożeniu Rząd z całą 
otwartością wykaże wszystkie braki i niedo- 
magania teraźniejszej administracyi i spo- 
dziewa się, że ten obszerny elaborat dozna 
prędko uzupełnienia. Nowy projekt rządowy 
będzie zupełnie wolny od wszelkich poli- 
tycznych intencyj, co ma na celu jedynie 
uproszczenie administracyi na korzyść lu- 
dności. (P. Kolischer woła: Był to już naj- 
wyższy Czas). 

Następuie wśród huczaych oklasków 
zapowiada dr. Koerber przedłożenie ustawy 
o ubezpieczeniu na starość i w razie mie- 
zdolzości do pracy, Dalej omawiał dr. Koer- 
ber sytuacyę ekonomiczną Państwa i pod- 
niósł Konieczność zawarcia traktatów han- 
dlowych, wskazując na to, że Rossya, po- 
mimo strasznej wojny, znalazła czas do za- 
warcia traktatów handlowych zagranicą, a 
także mniejsze państwa, jak Rumunia i 
Szwajearya spieszą się z zawieraniem trakta- 
tów handlowych. Naszym obowiązkiem jest 
uczynić w tej sprawie jak najrychlej krok 
naprzód. Musimy — rzekł — jak najprędzej 
przystąpić do zawarcia ugody z Węgrami i 
załatwienia taryfy celnej, Mowea jest prze- 
konany, że Izba uznaje znaczenie i ważność 
Jeb Spraw i przysiąpi au ièn ZAłatwieńiu. 
aby można było powiedzieć, ża stworzyła 
uowożyiną ekonomiczną Austryę. 

W końcu wezwał mowca Izbę do spo- 
kojnej jednomyślnej pracy, za której korzy- 
ści narody Austryi błogosławić ją będą. 
(Huczne oklaski). 

Z kolei odczytano szereg interpelacyj_i 
wniosków, poczem na wniosek p Malfa t- 
tiego uchwalono jednorayślnie otworzyć dy- 
skusyę nad mową dr. Koerbera. 

Pierwszy zabrał głos wiceburmistrz ins- 
brucki, p. Erler, i omawiał obszernie zaj- 
ścia w Insbrueku. Zarzucał studentom wło- 
skim, że poczynili wszelkie przygotowania 
do walki ulicznej i swem prowokacyjnem 
zachowaniem się wywołali rozruchy. Niem- 
ty byli uzbrojeni w kije, oni przyszli z re- 
wolwerami. 

Dalej p. Erler zarzucał Namiestnikowi 
Tyrolu bar. Schwartzenauowi, P. Prezyden- 


rama wy 


podal bawią się| celu stosownie do informacyj portyera ho- 


telowego, wsiadłem w porcie na mały pa- 
rostatek, który mnie zawiózł na pobli- 
ską wysepkę a raczej skałę granitową. Na 
szezycie jej urządzono kawiarnię, która nosi 
miano „Klipanu*. Widok z terasy kawiar- 
nianej bajeczny. Dokoła błękitna toń morza. 
Horyzont oparty na szeregu czerwonawych 
wysepek jak na słupach. Przed widzem wy- 
spa i potężna forteca morska Sweoborg z 
z błyszezącemi w słońcu działami, prawo- 
sławnym soborem, pokrytym zielonym da- 
chem i szeregami białych koszar. Przy brze- 
gach wyspy kołyszą się dwa rossyjskie pan- 
cerniki, przybrane z jakiegoś powodu w ja- 
skrawą galę i cała fiotyla torpedowców. Gię- 
ste czarne dymy, wydobywające się z po- 
tężnych okrętowych kominów, zanieczyszcza - 
ją wprawdzie horyzont, ale wynagradzają 
to fantastycznością, z jaką ogromne ich kłę- 
by przewalają się w przeczystem powietrzu. 

W altanie obok terasy gra rossyjska 
orkiestry wojskowa. Gra cicho jak wszystkie 
muzyki wojskowe w Rossyi, ale potrójne 
echo, które odrzucają tu okoliczne skały na 
głęboko i fantastycznie pokrajanych brzegach, 
poprawia i uzupełnia nieszczególną harmo- 
nię „wcjennej* orkiestry. 


(Ciąg dalszy nastąpi), 
Konstanty Srokowski. 


towi gabinetu dr. Koerberowi i P. Ministro- 
wi oświaty dr. Hartlowi, że oni głównie są 
winnymi krwawych zajść w Insbrueku. 

Następnie opowiadał o przebiegu swej 
konferencyi, jaką miał po zajściach insbru- 
ekich z dr. Koerberem w Wiedniu i atako- 
kował dr. Koerbera w bardzo ostrych sło- 
wach. Podczas tego członkowie stronnictwa 
niemiecko-ludowego czynili rozmaite wykrzy- 
kniki. 

Tak — mówił dr. Erler obchodzi 
się Prezydent gabinetu z posłem w chwili, 
gdy on wykonywa swój obowiązek posel- |i 
ski. Izba cała, bez różnicy stronnictw, po- 
winna surowo potępić ten brak uszanowania 
dla posła ze strony Prezydenta gabinetu. 
Mowca ubolewa, że dr. Korber w swem 
exposé nie znalazł ani jednego słowa potę- 
pienia dla studentów włoskich w Insbrueku. 

Dalej odpierał mowca zarzut uczynio- 
ny mu, jakoby to on wywołał zajścia insbru- 
ckie przez swą bezmierną agitacyę. Zarzut 
ten uczynił mowcy dr. Koerber, a wygląda 
to tak, jakby dr. Koerber chciał odgrywać 
rolę Alby tyrolskiego. Tyrolczycy dali sobie 
radę z Francuzami i Napoleonem, poradzą 
też sobie i z Koerberem. Jeśli parlament 
jest do czego zdolny, to powinien tego Pre- 
zydenta Ministrów stanowczo usunąć. Z ľa- 
wy ministeryalnej unoszą się miazmaty, któ- 
re zatruwają powietrze i trzeba atmosferę 
oczyścić z tych miazmatów, a wówczas par- 
lament będzie zdolny do pracy. 

Prezydent gabinetu dr. Koerber za- 
brał następnie głos i: oświadczył, iż Izba 
słyszała właśnie wyrazy, których p. Erler 
używa także przy innych sposobnościach i 
w osobistem zetknięciu się. W obec tej wy- 
bujałej namiętności słów p. Baj mowca 
chee zachować spokój. O Uniwersytecie nie 
można decydować przy pomocy ekscesów, 
szczególnie, jeśli chodzi o instytucyę, istnie- 
jącą już 40 lat, w interesie Państwa i sta- 
rego, kulturalnego narodu. Starcia między 
studentami nie są rzadkie, ale mowca może 
to stwierdzić, że oni sami nie przekraczali 
granic, jakie na nich nakłada godność oby- 
watela akademickiego. Że w Insbrucku strze- 
lano z rewolwerów, że wkroczyć musiało 
wojsko, że krew się polała, to mogło się to 
stać tylko po wielkiej i namiętnej agitacji, 
jaka zajścia te poprzedziła. 

Mowca powołuje się na zdania Niem- 
ców, a nawet Wszechniemców i na zdanie 
senatu Uniwersytetu w Insbrueku, że to pro- 
wizoryczne rozwiązanie kwestyi było jedy- 
nem wyjściem. Jeśli niema dość ostrego sło- 
wa potępienia dla postępowania studentów 
włoskich, to wspołwinnymi są także ci Niem- 
cy, którzy przyczynili się do rozbudzenia tak 
namiętnej agitacyi. (Zywe przerywania na 
lewicy). 

Następnie przedstawił dr. Koerber pra- 
wdziwy stan rzeczy i stwierdził, że policyę 
insbrueką, pozostającą w rękach gminy, pro- 
siły wszystkie czynniki tak z senatu uni- 
wersyteckiego, jak i profesorowie włoscy, 
aby wpływała na studentów, celem usunię- 
cia konfliktów. Za to należy się tym czyn- 
nikom podziękowanie publiczne. 

Namiestnik Tyrolu otrzymał od bur- 
mistrza zapewnienie, że obejmuje gwarancję 
za utrzymanie spokoju. Burmistrz nie przy- 
(15 TI a a OWN OK Piska gó. di (2 pomocy wojska i żandarmeryi i jeszcze 
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Hrabia nie posiadał się z gniewu. 

-- Słuchaj! — jesteś szalona! — za- 
wołał zmienionym głosem — tylko szaleń- 
stwem można sobie wytłómaczyć podobny 
upór, podobne zaślepienie! Rozsądmejszych 
zamykają w domu zdrowia! 

— Każ mnie zamknąć, papo! A eo po 
tem? Ozy ty wyjdziesz za mąż za pana de 
Saverne? 

Hrabia poruszył się z wściekłością. 

— Nikczemna! — śmiesz przemawiać 
do mnie w ten sposób! —- słuchaj! zasłu- 
giwałabyś.... 

— To prawda! — przebacz mi, papo! 
Ale to niepodobieństwo! — rzekła, padając 
na kolana. — Cóż ja mogę zrobić? Zostanę 
guwernantką, pójdę żebrać, jeżeli będzie po- 
trzeba, ale zostać żoną pana de Saverne, 
och! nigdy! nigdy! 

Hrabia płakał patrząc na nią. 

— Nie masz więc litości nademną ? — 


2 


dnia 4 listopada był przeciwny użyciu żan- 
darmeryi. Dalej stwierdzono, że w chwili, 
gdy Włosi opuszezżali lokal, w którym od- 
bywali komers, obok lokalu tego było tyl- 
ko kilku polieyantów, chociaż przed lokalem 
stał wielki tłum ludzi, uzbrojony w kije i 
kamienie, który napadł na stndentów wlo 
skich. Zawrzała więc zarięta bójka i padły 
strzały. Po tych zajściach nie mógł Namie- 
stnik polegać już na gwarancyi burmistrza, 
a nadto widząc nieudolność polieyi, musiał, 
celem utrzymania spokoju zawezwać wojsko 
żandarmeryę. Że Najd. Arcyksiążę Euge- 
niusz tylko niechętnie zgodził się na wy- 
słanie wojska, jest zrozumiałe, gdyż każdy 
dowódca Rowi Z niechęcią godzi się na 
interwencyę wojska, które ma bardzo ostre 
przepisy. Ale stwierdzić należy, że Najd. 
Arcyksiążę Eugeniusz w obee delegata Na- 
miestnictwa dał swe zezwolenie. Niestety, 
jak zwykle bywa, padła jedna niewinna 
ofiara, ale każdy musi przyznać, że gdyby 
nie interwencya wojska, byłoby przyszło do 
krwawej bójki, a przy takiem roznamiętnie- 
mu, jakie wówczas panowało, byłoby w tej 
bójce wielu zabitych i ranionych. Na tydzień 
przed otwarciem Uniwersytetu otrzymałem 
zawiadomienie, że Włosi zdecydowani SĄ, W 
razie demonstracyi przeciw nim, użyć ro- 
wolwerów. Dałem więc odpowiednie wska- 
zówki Namiestnikowi, Tylko burmistrz i po- 
licya nie o tem nie wiedzieli. Na wezwanie 
Namiestnika burmistrz oświadczył, iż poczy- 
nił wszelkie zarządzenia, aby spokój był u- 
trzymamy. 


(o się tyczy Namiestnika, to Rada 
miejska w Insbruku przed kilku miesiącami 
zgotowała mu wielką owacyę, jako wielkie- 
mu przyjacielowi Tyrolu. Dziś zwą go mor- 

dercą. Niewiadomo, dlaczego w ciągu kilku 
tygodni Namiestnik z wielkiego przyjaciela 
Tyrolu, zmienił się w jego mordercę. P. Er- 
ler był oburzony z powodu czynionych mu 
zarzutów i twierdzi, iż działał łagodząco i 
starał się wpłynąć na uspokojenie umysłów. 
Tymczasem stwierdzono, że z lokalu, w któ- 
rym odbywało się zgromadzenie włoskie, CO 

chwila chodzili posłańcy z raportami do 
pewnego domu. 


W końcu podniósł dr. Koerber, że fa- 
kultet włoski w Insbruku był umieszezony 
tylko prowizorycznie, zanim przy pomocy 
parlamentu będzie wyznaczcne definitywne 
miejsce na pomieszezenie Uniwersytetu wło- 
skiego. Przeciw szkole nie walezy się eksce- 
sami i demonstracyami. (Żywe oklaski). 
Pod koniec posiedzeni: zgłoszona kilka | s 
wn osków i interpelacyj. I tak p. Kaiser 
i tow. postawili wniosek nagły w sprawie 
słowiańskich paralelek przy semi- 
naryach nismieckich w Opawie i Cieszynie. 
W motywach wskazano na to, iż otwarcie 
tych paralelek nastąpiło Z początkiem roku 
szkolnego mimo, że natychmiast po ogłosze- 
miu projektu rządowego reprezentacje miast 
Opawy i Cieszyna stanowczo sprzeciwiły się 
temu, i że ludność w niedwuznaczny sposób 
przyłączyła się do protestu, a Sejm szląski 
Znaczną większością powziął AN w tym 
samym duchu. Wniosek domaga się, aby 
wezwano Rząd, by bezzwłocznie zniósł utwo- 
rzone już paralelki słowiańskie w Opawie i 
Cieszynie. 


mówił łagodnym głosem. — Kochasz pana 
Michała; rozumiem to wybornie; ale po- 
winnabyś także kochać trochę swego ojca. 
Małżeństwa bywają nie tylko z samej miło- 
ści. W naszem towarzystwie szezególniej, 
trzeba umieć poddać się okolicznościom. Ileż 
tn młodych kobiet poświęca się dla urato- 
wania majątku, lub honoru rodziny! — ta- 
kie rzeczy codziennie się widuje. Dla czego 
ty byś tak samo zrobić nie miała? A je- 
żeli jeszcze ja ciebie o to błagam, ze złożo- 
nemi rękami!.. Och! proszę ciebie! proszę, 
moja Nino! Jest to kwestya życia, lub śmierci 
dla mniel.. Pomyśl tylko o skaudalu, jaki 
by sekwestracya wywołała ! Pomyśl o gada- 
niach służby i znajomych, gdy ujrzą nas na 
bruku, nas, którzy wydawaliśmy sto tysięcy 
franków rocznie Zdobądź się na trochę du- 
my, córeczko! Tamtym razem, gdy zgadza - 

łem się na wyjazd, to dla tego, że mogłem 
odjechać z podniesioną głową ; 'nikt w oko- 
licy nie miał wiedzieć, że jesteśmy zrujno- 


wani! Ale teraz?.. Och! błagam ciebie, 
miej litość nad swoim ojcem!... 
Nina płakała gorżkiemi łzami, ale nie 


ustępowała. Czula jeszcze na ustach pocału- 
nek Michała, a podać te usta inuemu, wy- 
dawało jej się czynem najhaniebniejszym, 
najpotworniejszym, na jaki kobieta zdobyć 
się mogła. 

— Papo, weż moje życie, jeżeli chcesz? 
rzekła szlochając. 

— To ty moje zabierasz! — szepnął 
hrabia głuchym głosem. 

I odszedł niepewnym krokiem, przez 
galerye, zapełnione starymi meblami. 

Serce mu się krajało na ich widok. 

A więc doszło juź do ostateczności; 
trzeba wszystko sprzedać na licytacyi! Nim 


P. Pernerstorfer wniósł inter- 
pelacyę w sprawie zwołania komisyi nie- 
tykalności poselskiej; p. Berger w spra- 
wie zwołania komisyi sanitaraej celem za- 
łatwienia reformy aptokarstwa,o 
raz zapytuje czy P. Prezydent Izby jest gotów 
stwierdzić, że wobec smutnych stosunków 
parlamentarnych w pierwszej linii sam Rząd 
zawinił; czy gotów jest zaprotestować prze- 
ciw wszelkiemu ograniczaniu praw konsty- 
tucyjnych, jakoteż przeciw dalszemu naduży- 

waniu $ 14; czy jest gotów domagać się, 
aby P. Prezydent Ministrów wyci iągnał kon- 
sekwencje z ciągłego odnawiania uchwale- 
nia koniecznych potrzeb państwowych, a w 
końcu czy w razie odpornego stanowiska P. 
Prezydenta Ministrów czy gotów jest w 
myśl $ 48 lit. e) regulaminu Izby zwołać 
nadzwyczaj ne posiedzenie, w celu stwierdze- 
nia odpowiedzialności Minisierstwa i wyda- 
nia koniecznych zarządzeń ? 

Poezem obrady przerwano. — Następne 
posiedzenie dzisiaj. 

Wiedeń, 18 listopada. P. Minister 
skarbu omawiał we wczorajszom swem ezposć 
konieczność utrzymania równowagi budżeto- 
wej, przedstawił poszczególne cyfry budżetu 
i zapowiedział, że pożyczka dla pokrycia wy- 
datków wojskowych będzie wydana jedynie 
stopniowo, z uwzględnieniem stosunków na 
targu pieniężnym. Mimo, iż budżet wykazu- 
je postęp ku budżetowi normalnemu, Zawsze 
jeszcze nie udało się pokryć bieżących wy- 
datków z dochodów bieżących. Jako symapto- 
mata poprawy wylicza P. Minister wyższy 
obrót w Banku austrowęgierskim, oraz wy- 
soki i stały kurs renty, ostrzega jednakże 
przed zbytnim oportunizmem, gdyż brakuje 
momentu pewności w obec niezałatwienia 
ugody austryacko-węgierskiej i niezawarcia 
traktatów handlowych. W końcu oświadeza, 
że z powodu krotkiego czasu, przez jaki spra- 
wuje swój urząd, nie mógł jeszcze powziąć 
decyzyi co do reformy podatku domowo-czyn- 
szowego i co do zniesienia podatku od cu- 
kru i zapewnił, że zajmie się gorliwie stu- 
dyami nad reformą należytości. P. Minister 
prosi o poparcie Izby przez rychłe uchwa- 
lenie budżetu. (Oklaski). 

Wiedeń, 18 listopada. Przedłożenie 
rządowe w sprawie klęsk elementar- 
nych żąda dla dotkniętych niemi pomocy z 
funduszów państwowych w kwocie 15,500.000 
koron. W ustępie dotyczącym Galieyi po- 
wiedziano: Tegoroczna posucha wywołała 
nietylko nieurodzaj ziemniaków, lecz także 
stała sią powodem szeregu nów któe 
w przerażający scosób obró+dy w porryv: 
ranóstwo sadyb. Szkoda wyrządzona. wyma- 
ga koniecznie pomocy Państwa. Przedłożona 
ustawa upoważnia Rząd do wydania renty 
na sumę 69 milionów koron nominalnie, a 
to na refnndacyę owej sumy 15,500.000 ko- 
ron jakoteż na refundowanie sum podjętych 
Z i państwowych na podstawie budżetów 
z lat 1903 i 1904 celem umorzenia ogólnych 
obligacyj długu państwowego. 

Wiedeń, 18 listopada. Na wczoraj- 
szem posiedzeniu [zby wniósł Rząd projekt 
ustawy o kolejach niższej katego- 
ie sy ie 

7 Do zaprojektowania tej ustawy skło- 
niła Rząd okoliczność, że moc obowiązująca 
analogicznej ustawy z dnia 81 grudnia 1894 


upłyBą -= "W... WIENER ET OBRA miesiące, te fotele o ażurowych 
oparciach, podobnych do ciemnej koronki, 
te ciężkie szafy ozdobione hrabiowskiemi 
koronami, te kufry zimurszałe, na których 
widać było rzeżby walk bohaterskich, ko- 
minki renesansowe i kredensy z drzwiami 
w kwiaty malowane, dzieże, ozdobione sce- | 
nami z życia wieśniaków, kołyski, dźwigane 
przez łabędzie o spiczastych dziobach, “pul- 
pity utwierdzone na orlich szponach i wszy- 
sey święci, biskupi, królowie, z dębu lub 
orzecha, ustawieni tu i ówdzie, ukazując swo- 
je oblicza bez nosów, z połamanymi pasto- 
rałami i odpadniętemi szpadami: wszystko | z 
to, co zastał w zamku i co nagromadził czter- 
dziestoletniemi poszukiwaniami, wszystko bę- 
dzie rozproszone, roztrwonione, rzucone na 
pastwę antykwaryuszy lub głupców ? 

Nie! nie! To było nadto oburzające | 
Myślał o rękach amatorów, które będą do- 
tykać tych „rzeźb, o oczach, które będą się 
rozpromieniać, 0 wostehnieniach zać hwytu 
lub podziwu, które te rzeczy wywołają i 
zgrzytał zębami z zazdrości. 

On tak kochał te stare sprzęty, te nie- 
potrzebne graty, którymi się otoczył! Nie 
było prawie jednego dnia żeby nie szedł 
spojrzeć na nie, dotkoąć się, ogiądnąć na 
wszystkie strony I Gdy miał jakie. zmartwie- 
nie, zasiadał przed tymi, które były najpię: 
kniejsze i pozostawał tam długo nie poru- 
szając się, nie mówiąc nie. Nazywał to: „ku- 
racyą rzeźbionego drzewa“. 

Nie używał nigdy innej kuracyi i czuł 
się zupełnie zdrów. 

Znał historyę pochodzenia większej 
części swojej kolekcyi, mógł by powiedzieć 
przez ile zamków, lub chałup, przeszło to 
lub owo łóżko, ten lub ów kredens; a 
te, których pochodzenie znane mu nie było, 
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Dz. u. p. nr. 2 z r. 1895 wygasa z dniem 
31 ia 1904. Należało więc postarać się 
o to, by przedsiębiorstwom tej kategorpi za- 
bszpieczyć pewne ogólne przywileje i spe- 
egalne ułatwienia w nabywaniu funduszów. 

Gdy zaś dotychczasowa ustawa, jak to 
rezultaty jej i zasiągnięte w zawodowych 
kołach wywiady wykazały, okazała się zu- 
pełnie stosowną i wystarczającą dla popie- 
rania kolei lokalnych i drobnych kole:ek, 
nie sądził zatem Rząd, by należało obalić 
jej zasady i przy nowem uregulowaniu spra- 
wy wprowadzić stanowcze zmiany. Na tem 
opierające się przeświadczeniu, wprowadzono 
tylko pewne modyfikacye formalne w inte- 
resie przejrzystości, a wprowadzono jedną 
tylko istotną zmianę przez nowe, na poczy- 
nionych doświadczeniach oparte, zredagowa- 
nie artykułu ustawy o uwolnieniach od 
stempla i należytości. Kierowano się zaś i 
w tej sprawie jak największą życzliwością 
dla rozwoju kolei lokalnych także pod wzglę- 
dem materyalnym. Co do „Strony formalnej 
podnieść jeszcze paloim, iż zawarte w ano- 
wie z dnia 1 lipca 1901 Dz. u. p. nr. 85 
pod. art. XX, do XXII, jako DB do 
ustawy z dnia 81 grudnia 1894, postano- 
wienie prawne o czynieniu emisyj wciągnięte 
zostało do projektu nowej ustawy. Uwzglę- 
dniono także zmiany, poczynione w ustawo- 
dawstwie podatkowaem od czasu wydania no- 
wej ustawy z dnia 81 grudnia 1894. 

Rząd wnosi, aby ustawę ogramiczono 
terminem mianowicie na lat 10 — tylko dia 
tych jej postanowień, w których oznaczono 
pewne przywileje eo do świadczeń pań- 
stwowych. 


Koło polskie. 


Po posiedzeniu Izby poselskiej zebrało 
się Koło polskie wczoraj na posiedzenie, ce- 
lem uczczenia pamięci zmattego prozesa Kola, 
ś. p. Apolinarego Jaworskiego. Wiceprezes 
hr. Wojciech Dziednszyeki przemówił 
w te słowa: Z bolem serca zebrało się Koło po 
zgonie Apolinarego Jaworskiego, który zrósł 
się z Kołem tak, iż mógł powiedzieć, że 
Koło to jego rodzina. Był duszą, sercem i 
głową całego Koła. Sztandar po Grocholskim 
nosił wysoko. Razem z nami podzielają żal 
wszystkie stronnictwa w lzbia i wszysey Mi- 
nistrowie. — W szczególności klub czeski 
uchwalił wyrazić nam gleboki żal po stracie 
drogiego Jaworskiego. W głównej sali par- 
lamentarnej stanie obok biustu Grochvlskie- 
go taxże biust Jaworskiego, który sobie na 
zaszczyt teu dobrze zasłużył. 

W końcu oświadczył hr. Dzieduszycki, 
że otrzymane pisma i telegramy koadolen- 
cyjne składa w archiwum Koła i że do rv- 
dziny zmarłego wystosuje pismo imieniem 
Koła. 


Następnie poświęcił hr. Dzieduszycki 
wspomnienie b. p. Piepesowi - Poratyńskiemu, 
do którego rodziny zostanie wysłane pismo 
kondolencyjne. 

W końcu uchwalono za spokój du:zy 
ś$. p. Jaworskiego urządzić nabożeństwo ża- 
łobne w kościele polskim, poczam na znak 
żałoby posiedzenie zostało przerwane; na- 
stępne zwołano na godzinę Y wieczorem. 

Wieczorem odbyło się drugie posie- 
dzenie Koła polskiego celem wyboru prezy- 


lubił może jeszcze więcej, tak, jak nie- 
którzy ludzie, którzy mają słabość do ta- 
jemniczych kobiet nieznanego pochodzenia. 

Nie, nie mógł się obejść bez swoich 
ukochanych starożytności, a ponieważ cud 
spodziewany i konieczny nie spełniał się, 
ponieważ on sam był zrujnowany, ponieważ 
czeka go hańba, ponieważ i tak miał um- 
rzeć z nędzy za kilka miesięcy, rnoże za kilka 
dni, postanowił umrzeć natychmiast, po- 
dlożyć ogień) w zamku i zginąć w płomie- 
niach ze wszystkimi swoimi zbiorami. 

Tak, to był jedyny sposób; trzeba się 
zabić, spalić się ze wszystkiemi arcydzieła- 
mi, Ta śmierć wydawała mu się lżejsza, niż 
życie, jakieby wieść musiał. Umrze, zanim 
pozna, co znaczy wstyd, sromota, umrze, 
mając pewność, że meble jego nie przejdą 
w inne ręce. Tem gorzej dla Niny. Poradzi 
sobie jak będzie mogła. Taka wyrodna córka 
nie warta pożałowania. Spalić, spalić wszy- 
stko, natychmiast, zanim niezapłaceni słu- 
dzy i dostawcy nie rozgłoszą złej wiesci. 
Zrobić olbrzymi stos ze wszystkiego, co się 
umiłowało, stos tak wielki, aby ogień roz- 
przestrzenił się po wszystkich skrzydłach 
z" doszedł nawet do spichlerzy i do 
asu 

Właśnie tego wieczora wicher z za- 
chodu hulał gwałtownie. Trzeba z tego sko- 
rzystać. 

Hrabia de Montberthier spojrzał na 
swój zegarek: było pół do ósmej. 


— Mam czas! rzekł doncsnym 
choć drżącym głosem. — Jutro rano, jak 
się Bogu podoba, wszystko będzie dokonane. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


dyum. Koło wybrało prezesem JE.; 
Wojciecha hr. Dzieduszyckiego, a 
po oświadczeniu p. Bobrzyńskiego, że nie 
kandyduje, wybrano I. wiceprezesem 
JE. Dawida Abrahamowicza. Do ko- 
misyi parlamentarnej zostali wybrani pp.: 
Bobrzyński, Czaykowski, ks. Pa- 
stor i Stwiertnia. Następnie przepro- 
wadzono poufną dyskusyę polityczną. 


z klubów. 


Klub ruski ukonstytuował się wczo- 
raj. Do klubu należą pp. Kos, Korol, 
Bazyli Jaworski. Gładyszowski, 
Barwiński, Pihuliak, Romań- 
czuk i Wassilko. Prezesem wybrano 
pos. Romańczuka, wiceprezesem pos. 
W assilkę. Do komisyi parlamentarnej 
wybrani: pp. Barwiński i Romań- 
czu k. 

W dyskusyi nad mową dr. Koerbera 
zabierze w Izbie głos imieniem klubu p. 
Romańczuk. : i 

Klub czeski odbył wczoraj posie- 
dzenie, na którem radził nad sytuacją poli- 
tyczną. Dyskusyi nie ukończono. Uchwalono 
wejść w porozumienie z tymi posłami cze- 
skimi, pozostającymi poza klubem, którzy 
oświadczą gotowość wspólnego postępowania 
w sprawie żądań czeskich. 

Wydany wczoraj przez Oentrum 
katolickie komunikat oznajmia, że Cen- 
trum uchwaliło rezolucyę, wyrażającą ub o- 
lewanie z powodu smutnych zajść 
ostatnich czasów, które mogą przeszkodzić 
regularnej pracy Izby. Klub zawsze wystę- 
pował w interesie Niemców austryackich, a 
zwłaszcza krajów alpejskich, mie występuje 
jednak przeciw słusznym, konstytucyą za- 
gwarantowanym żądaniom innych narodo- 
wości. Klub pragnie ich równouprawnienia, 
żąda jednakże od nich poszanowania praw 
Niemców. Klub spodziewa się, że Rząd za- 
łatwi w odpowiedni sposób kwestyę Uni- 
wersytetu włoskiego w porozumieniu z od- 
nośnymi czynnikami, przy zupełnem prze 
strzeganiu austryackich interesów państwo- 
wych. Klub oświadcza gotowość współdzia- 
nia według swych sił przy spełnianiu waż- 
nych zadań, jakie czekają Radę państwa, i 
dlatego popierać będzie wszelkie usiłowania, 
zmierzające do uruchomienia parlamentu. — 
W skutek jednomyślnej uchwały klubu dr. 
Kathrein zatrzymał prezesurę. 


Zasilki i subwencye. 


m 


(Il) W budżecie krajowym na r. 1905 
przyznał Sejm w dalszym ciągu z rubryki V. 
(„Oświata“) zasiłki względnie subwencje 
następującym zakładom naukowym i wycho- 
wawczym: Szkole polskiej w Białej 30.000 
kor. prywatnemu seminaryum nauczyciel- 
skiemu żeńskiemu Zofii Strzałkowskiej we 
Lwowie 2000 kor., pryw. seminaryum nau- 
czycielskiemu żeńskiemu Franciszka Preisen- 
danza w Krakowie 2000 kor.; zakładowi 
naukowemu żeńskiemu im. król. Jadwigi we 
Lwowie 2000 kor.; kursom wyższym dla ko- 
biet im. Adryana Baranowskiego w Krako- 
wie 2000 kor., seminaryum pryw. żeńskie- 
mu ruskiemu, utrzymywanemu przez ruskie 
Tow. pedagogiczne we Lwowie 1000 kor.; 
pryw. Średniej szkole żeńskiej we Lwowie, 
utrzymywanej przez Tow. „Gimnazyum żeń- 
skie“ 1000 kor.; pryw. szkole żeńskiej w 
Krakowie 1000 kor., kursowi naukowemu 
żeńskiemu w Tarnowie 800 kor.; instytuto- 
wi naukowo-wychowawczemu żeńskiemu im. 
Lenartowicza w Stanisławowie 600 kor.; 
ruskiemu Tow. pedagogicznemu na utrzyma- 
nie szkoły wydziałowej żeńskiej we Lwo- 
wie 8000 kor.; zakładowi sierót im. św. He- 
leny we Lwowie 200 kor.; ruskiemu insty- 
tutowi dla dziewcząt w Przemyślu 400 kor. 
tytułem stałej subweneyi i 2000 kor. jako 
jednorazowy zasiłek na pokrycie szkód po- 
żarem spowodowanych; zakładowi wycho- 
wawczemu dla ubogich dziewcząt pod na- 
zwą „Rodzina Maryi“ w Łomnej 600 kor.; 
na zasiłki dla burs mieszczących młodzież 
polską i ruską 10.500 kor.; internatowi XX. 
Zmartwychwstańców we Lwowie 9000 kor.; 
zakładowi dla głuchoniemych 27.390 kor.; 
szkole dla głuchoniemych Izaaka Bardacha 
we Lwowie 800 kor. zakładowi dla cie- 
mnych we Lwowie 10.000 kor.; Tow. gimna- 
stycznemu „Sokół* we Lwowie 2000 kor.; 
Tow. gimnastycznemu „Sokół* w Krakowie 
2000 kor.; polskim i ruskim Tow. gimna- 
stycznym „Sokół“ we Lwowie i na prowin- 
eyi 6500 kor.; Związkowi polskich gimna- 
stycznych Tow. sokolich we Lwowie 1000 
kor.; zakładowi błog. Kunegundy w Nowym 
Sączu dla kształcenia wzorowych gospodyń 
600 kor.; Zgromadzeniu SS. Urszulanek w 
Kołomyi na rozszerzenie budynku szkolnego 
506.kor.; na rozszerzenie budynku szkoły 
wydziałowej żeńskiej S$, Bazylianek w Ja- 
worowie 400 kor.; zakładowi wychowawcze- 
mt PP. Bazylianek w Stanisławowie 400 
kr i Zgromadzeniu SS. Felicyanek na u- 
trzymanie domu głównego w Krakowie 2000 
koron. 


Z pośród Stowarzyszeń ku krzewieniu 
nauk i oświaty oraz z pośród wydawnmietw 
otrzymały subwencye względnie zasiłki na- 
stępujące: Zarząd powszechnych wykładów 
uniwersyteckich we Lwowie 1000 koron; 
zarząd powszechnych wykładów uniwersyle- 
ckich w Krakowie 1,000 koron; zarząd głó- 
wny Towarzystwa pedagogicznego na koszta 
walnego zgromadzenia 400 koron; Towarzy- 
stwo „Oświaty ludowej* we Lwowie 3.000 
koron; Towarzystwo „Związek rodzicielski" 
we Lwowie 500 koron; Towarzystwo „Oświa- 
ty ludowej* w Krakowie 3.000 koron; To- 
warzystwo „Oświaty ludowej" w Tarnowie 
200 koron; polskie stowarzyszenia „Strze- 
cha* w Wiedniu 200 koron; polskie stowa- 
rzyszenie „Przytulisko* w Wiedniu 200 ko- 
ron; Biblioteka polska w Wiedniu 400 koron; 
Stowarzyszenia rzemieślnicze we Lwowie i 
na prowincyi 5000 koron; ruskie Towarzy- 
stwo pedagogiczne na koszta walnego zgro- 
madzenia 300 koron; Fundacya „Macierz pol- 
ska“, na wydawnictwo dzieł peryodycznych 
pism ludowych 10.000 koron; Towarzystwo 
pedagogiczne, zasiłek na wydawnictwo Szkoły 
1.600 koron; wydawnictwu dwutygodnika 
Rodzina i Szkoła z dodatkiem naukowym 
Wiedza i praca we Lwowie 309 koron; pol- 
skie „Muzeum szkolne“ we Lwowie 500 ko- 
ron; wydawnictwo czasopisma Muzeum 2.000 
koron; wydawnietwo czasopisma Kosmos 
1.000 koron; wydawnictwo dziełek ludowych 
2.000 koron; Towarzystwo historyczne we 
Lwowie 1.400 koron; Towarzystwo im. Ada- 
ma Mickiewicza na wydawnictwo tegoż dzieł 
800 koron; Towarzystwo ludoznawcze na wy- 
dawnictwo czasopisma Zud 400 koron; To- 
warzystwo miłośników historyi i zabytków 
Krakowa na wydawnictwo 800 koron; Re- 
dakcya dwutygodnika katechetycznego i dusz- 
pasterskiego w Tarnowie 300) koron; Redak- 
cya pism dla dzieci Mały Światek oraz Wiek 
Młody we Lwowie 200 koron; Wydawnietwo 
polskich podręczników dla szkół średnich 
8.000 koron; Wydawnictwo ruskich książek 
szkolnych 12.000 koron; ruskie Towarzystwo 
pedagogiczne, na wydawnictwo czasopisma 
Dźwimok 400 koron; Towarzystwo pedago- 
giczne we Lwowie na wydawnictwo Pra- 
ktyki szkolnej 400 koron; ruskie Towarzy- 
stwo pedagogiczne, na wydawnictwo rusko- 
ukraińskiej biblioteki 600 koron; Towarzy- 
stwo pedagogiczne na wydawnictwo Biblio- 
teki dla młodzieży 400 koron; ruskie Towa- 
rzystwo pedagogiczne na ruską gazetę Uczy- 
tel 1.000 koron; Towarzystwo „Proświta* 
na wydawnictwo dzieł ludowych 6.000 koron; 
Towarzystwo im. Szewczenki we Lwowie, na 


\| wydawnictwo ruskiej biblioteki historycznej 


1.600 koron; Towarzystwo im. Szewczenki 
we Lwowie dla komisyi archeograficznej na 
wydawnietwo historyczne materyałów 3.500 
koron; Towarzystwo im. Szewczenki we Lwo- 
wie na wydawnictwa naukowe 4.500 koron; 
Towarzystwo im. Szewczenki we Lwowie 
dla komisyi etnograficznej na wydawnictwa 
2.000 koron; ks. Dżułyński, gr. kat. proboszcz 
w łŁapszynie, na wydawnictwa ruskie Po- 
słannyk i Książeczki misyjne 800 koron; 
00. Bazylianie, na wydawnietwo pism reli- 
gijno-moralnej treści 400 koron; Towarzy- 
stwo dla popierania nauki polskiej we Lwo- 
wie 1.000 koron; krakowskie 'Towarzystwo 
techniczne na wydawnictwo miesięcznika 
Architekt 400 koroa; Towarzystwo numizma- 
tyczne w Krakowie na wydawnictwo Wia- 
domości numizmatyczno-archeologicznych 400 
koron; wydawnictwo Biblioteki politechnica- 
nej 1.000 koron; dla stowarzyszeń akademi- 
ckieh 2.800 koron; na zasiłki dla polskich 
i ruskich Towarzystw, mających na celu 
wspomaganie ubogich uczniów 1.200 koron; 
Towarzystwo im. św. Stanisława Kostki (o- 
pieki nad terminatorami) we Lwowie 200 
korom; Stowarzyszenie nauczycielek we Lwo- 
wie 600 koron; na cele budowy schroniska 
dla nauczycielek we Lwowie 4.000 koron. 


KORESPONDENCYE 


Rzym, 15 listopada. 


(Konsystorz papieski. — Śmierć kardynała M. 
Mocenniego. --  „Gasnące słońce“ Jeske-Cho- 
ińskiego po włosku). 


„Na konsystorzu papieskim, jaki wezo- 
raj się odbył, nie ogłoszono nominacyj na 
wakujące katedry biskupie w Sejnach i su- 
fraganii kalisko-kujawskiej, gdyż układy do- 
tąd nie są ukończone. Ogłoszone zostały 
tylko wiadome już nominacya ks. A. Wnu- 
kowskiego na biskupa w Płocku i ks. Jó- 
zefa Kesslera w Saratowie. Natomiast ogło- 
szoną została nominacya Irlandczyka ks. Fo- 
xa na stolicę biskupią w Green-Bay, w 
Stanach Zjednoczonych, o której mowa była, 
że się może dostanie Polakowi, ze względu 
na Polaków w Stanach Zjednoczonych, o co 
starał się tutaj ks. W, Kruszka, delegat emi- 
grantów polskich. Wszelako możliwem jest, 
że Stolica Apostolska ma na myśli inną 
kombinację, gdyż po zapewnieniach Piusa 
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X., Polacy winni otrzymać co najmniej dwóch 
biskupów w Ameryce. 

Papież wygłosił na konsystorzu tym 
alokucyę, zdejmującą winę zerwania konkor- 
datu z Francyą ze Stolicy Apostolskiej. 

Umarł tutaj wczoraj kardynał Maryusz 
Mocenni, minister finansów Watykanu, oso- 
bistość bardzo poważana, pomimo pewnej 
szorstkości, z jaką zazarządzał funduszami 
papieskimi. Jego energiczna, demokratyczna 
postać znaną była w Watykanie, gdzie mie- 
szkał, gdyż lubił przechadzać się po kruż- 
gaukach z fajką, nieodstępną w ustach. Pius 
X. odwiedził go przed śmiercią z ks. Bisle- 
tim idr. Lapponim w mieszzaniu, gdzie przy- 
jety był przez marszałka dworu, Puccinel- 
lego, rodzinę kardynała 1 doktorów. 

W Neapolu wyszła w ozdobnem wy- 
daniu, z portretem autora, w tłómaczeniu 
włoskiem, powieść Teodora Jeske-Choińskie- 
go „Gasnące słońce“ p. t. „Solis occasu“ 
(po łacinie). Tłómaczenia dokonał Fryd. 
Verdinois, tłómacz Sienkiewicza i Prusa. 
Wydał ją zaś księgarz Tovene. Powieść ma 
tutaj powodzenie. Tłómacz skrócił R” 


WOJNA 


rossyjsko -japońska 


Nad Szaho. 


Grenerał Kuropatkin telegrafuje : Ja- 
pończycy dnia 15 b. m. o godzinie 8 
wieczorem przeszli do ofenzywyi 
zaatakowali nasze pozycye koło Linszinpu, 
ale zostali odparci. Koło godziny 11 
w nocy rozpoczęli wielki ogień działowy, 
który trwał półtora godziny. Nasze straty 
wynoszą 21 żołnierzy ranionych. 

Nad ranem oddział strzeleów ochotni- 
czych pod komendą porucznika Ostapeńki 
napadł z zasadzki na dwa oddziały drago- 
nów japońskich, złożone z 32 ludzi i chciał 
ich zabrać do niewoli. Dragoni bronili się 
zacięcie. Połowa ich padła, a druga połowa, 
raniona, dostała się do niewoli. Wśród tego 
przybyła Japończykom na pomoc kompania 
piechoty, ale nasi strzelcy odparli ją, poczem 
bez strat wrócili do pułku. 

Rossyjska dAgencya Telegr. donosi z 
Mukdenu pod datą wczorajszą: Krążą po- 
głoski że wInkau i Pitsewo wysiadło na ląd 
po 30.000 wojsk japońskich. Japończy- 
cy zamierzają obejść prawe skrzy- 
dło gen. Kuropatkina, aby je odciąć od 
Tielinu. 


Oblężenie Portu Arthura. 


Generał St oesel tełegrafował do ca- 
ra dnia 28 października : Mam zaszczyt do- 
nieść W. C. Mości, że Japończycy dnia 25 
ostrzeliwali bardzo gwałtownie nasze forty 
po stronie północnej i północno-wschodniej, 
a następnego dnia zaatakowali nasz jeden 
fort, ale ogień naszej artyleryi I naszych 
szrapneli rozproszył rezerwy japońskie ; nie- 
przyjaciel został odparty. Nasze 
straty wynoszą : 1 oficer i około 70 żołnie- 
rzy zabitych, a 40 oficerów i 400 żołnierzy 
ranionych, 

Dnia 27 zm. kapitan pionierów Sucha- 
row, były prefekt Dalnego, umarł na tyfus. 
Byłoby trudnem wśród bohaterskich obroń- 
ców Portu Arthura czynić jakieś różnice. 

Drugi telegram z dnia 30 październi- 
ka opiewa: Od wysłania ostatniej depeszy 
ostrzeliwanie trwa dalej z wielką gwałto- 
wnością. 

Depesza gen. Stóssla z dnia 8 b. m. 
opiewa: „Wielki carze! Dziś w uroczystym 
dniu dla naszej całej ojczyzny prosimy Bo- 
ga i gratulujemy głośnem hurra! naszemu 
carowi. Na klęczkach prosimy Boga, aby 
Waszej (es. Mości, obu carowym i następ- 
cy tronu dał zdrowie. Naszą radość jest tem 
większą, że wszystkie od dziewięciu dni przed- 
siębrane ataki nieprzyjacielskie zo- 
stały odparte, a wielką rocznica wstą- 
pienia na tron W. ©. Mości przypada na 
ten sam dzień, w którym obchodzi rocznicę 
urodzin Mikado i w którym to dniu Japoń- 
czycy przyrzekali sobie zdobyć twierdzę. Bóg 
jest z nami!* 

Korespondent Birż. Wied. donosi z 
Mukdenu: Pewien obey, przybyły z Tiensi- 
nu, opowiada, że blokada pod Portem 
Artura jest w ostatnich czasach tak sła- 
ba, iż okręty mogą kursować bez przeszkód, 
Tłómaczą to tem, że część okrętów z floty 
admirała Togi odpłynęła celem poczynienia 
naprawek do Japonii, aby się przygotować 
na przyjęcie floty bałtyckiej. Flotyla torpe- 
dowców japońskich otrzymała rozkaz, aby 
wypłynęła na pełne morze. Celem jej jest od- 
cięcie drogi flocie bałtyckiej. 

Wedle ostatnich wiadomości z Czifu, 
udało się Japończykom dnia 9 b. m. po cięż- 
kich walkach zdobyć zewnętrzną część 
fortu Laotieszan, wnętrze jednak fortu 


trzyma się dotąd. Przystępu broni drut kol-! 


czasty naładowany silnie elektrycznością. 
Sniegi utrudniają Japończykom operacye. 
Do przebywania rowów używają oni obecnie 
przenośnych mostów z silnego płótna. 


Lużne wiadomości. 


Gen. Grippenberg wyjechał wczo- 
raj z Wilna ze sztabem na plac wojny. 

Aleksiejew zdawszy carowi raport 
o stanie rzeczy na placu boju, zamierza na 
razie dla pokrzepienia zdrowia wybrać się 
na Krym. 

W Petersburgu dokonano w tych 
dniach kilkunastu rewizyj. Wiele osób are- 
sztowano pod zarzutem knowań rewolucyj- 
nych. 

Echo de Paris donosi, że Rossya za- 
kupiła w Chile i Argentynie kilkana- 
ście okrętów za ogólną sumę 60 miljo- 
nów i wysyła je dla wzmocnienia floty bał- 
tyckiej, z którą mają się spotkać koło wysp 
Blonde. 

Z Libawy odpłynął wczoraj oddział 
eskadry rossyjskiej, złożony z 5 krążowni- 
ków i 8 torpedowców, przeznaczony dla 
wzmocnienia eskadry bałtyekiej. 

Onegdaj w południe 2 rossyjskie pan- 
cerniki, 8 krążowniki i 5 torpedowców prze- 
płynęły koło wyspy Bornholm. 

Trzy torpedowce japońskie 
wpłynęło wczoraj do portu w Czifu, ale prze- 
konawszy się, że „Roztropnyj* jest zniszezo- 
ny, odpłynęły z powrotem. 

W Yarmouth przedsięwzięto wczo- 
raj próby oświetlenia łodzi rybackiej refie- 
ktorem, dla przekonania się, o ile w tej sy- 
tuacyi mogłaby ona być podobna do torpe- 
dowca. Równocześnie dokonano zdjęć foto- 
graficznych, które przedłożone zostaną ko- 
misyi międzynarodowej. 


KRONIKA 


Lwów, 18 listopada. 
— Kalendarz. Sobota (19) Elżbiety kró- 


lowej. — Drogomira. — Pawła arch. 
Wschód słońca o godzinie 7:20 rano, za- 
chód o godzinie 412. 


— Przepowiednia pogody. Wiedeń- 
ska stacya meteorologiczna zapowiada na dziś, 
piątek, w Galicyi wschodniej i na Bukowinie: 
Pogoda zmienna, miejscąmi śnieg, zimno; w Ga- 
licyi zachodniej: Piękna pogoda, słabe wiatry 
lokalne, zimno, mgła poranna. 


— Najj. Pan brał d. 16 b. m. udział 
w łowach na dziki pod Valko i Isaszeg (nie- 
opodal Gód6l6), 

— Baronowę Seefried, wnuczkę Najj. 
Pana, spotkał onegdaj przykry wypadek. W alei 
Prateru potknął się pod nią koń i runął razem 
z jezdczynią do rowu. Baronowa wyszła z tego 
wypadku bez szwanku i po wydobyciu konia 
przez przechodniów, dosiadła go napowrót. 

— Wiceprezydent wyższego sądu kra- 
jowego we Lwowie dr. Jan Dylewski po ukoń- 
czeniu swego urlopu powrócił do Lwowa i objął 
urzędowanie, 


— Z Uniwersytetu Jagiellońskiego. 
Na zimowe półrocze bieżącego roku szkolnego 
zapisało się w Uniwersytecie Jagiellońskim w 
ogóle 2014 zwyczajnych i nadzwyczajnych słu- 
chaczy i słuchaczek, oraz hospitantek. Z tego 
na I rok jako słuchacze zwyczajni: na teolo- 
gię 19, na prawo 247, na medycynę 52, na 
filozofię 227; razem 545. Nadzwyczajnych na I 
rok: na teologię 2, na prawo 9, na medycynę 
21, na filozofię 114 mężczyzn i 75 kobiet, na 
farmację 7. Ogółem zapisało się na Uniwersytet 
150 kobiet; z tego zwyczajnych słuchaczek na 
medycynę 21, zwyczajnych na filozofię 58, nad- 
zwyczajnych 76. W ogóle jest zapisanych na 
wydział teologiczny 78 słuchaczy, na wydział 
prawniczy 699, na medyczny 178, na filozofi- 
czny 925, na studyum rolnicze 58 zwyczajnych 
i 81 nadzwyczajnych. 

— Powszechne wykłady uniwer- 
syteckie. W sobotę, dnia 19 b. m., o godzi- 
nie 6 wieczorem w Zakładzie chemicznym Uni- 
wersytetu, ul. Długosza 6, prof. dr. Jezienieki: 
„Wierzenia i obrzędy religijne Greków staroży- 
tnych* (z obrazami świetlnymi); 

w sali XIV Uniwersytetu, ulica św. Miko- 
łaja 4, II piętro, o godzinie 7 30 wiecz. docent 
Uniw. dr. B. Mańkowski: „O wychowaniu do- 
mowem* część I. 

— Mianowanie. Rada m. Lwowa na 
odbytem wczoraj wieczorem posiedzeniu poufnem 
zamianowała nauczycielem w wydziałowej szkole 
żeńskiej im. królowej Jadwigi p. Kazimierza Ko- 
czyndyka. 


— Pomnik Mickiewicza. W niedzielę, 
dnia 20 b. m., o godzinie 11 rano odbędzie się 
w sali ratuszowej uroczyste wręczenie robotnikom, 
zajętym przy budowie pomnika Mickiewicza, li- 
stów pochwalnych, medali pamiątkowych i na- 
gród pieniężnych. 

W uroczystości uczestniczyć będą: prezy- 
dyum komitetu pomnikowego z członkami ko- 


przedsiębiorcy budowy. 

Komitet poda w najbliższych dniach do 
publicznej wiadomości bliższe szczegóły w spra- 
wie ozdobnej balustrady wokoło pomnika Mickie- 
wicza, a nadto z końcem grudnia ogłosi szczegó- 
łowe zamkmięcie rachnnków pomnikowych. Na 
razie zwraca się do wszystkich posiadaczy list 
składkowych z prośbą o zwrot tychże — choćby 
z najdrobniejszą kwotą — pod adresem prezesa 
komitetu, prof. Br. Radziszewskiego (ul. Długo- 
szą 6). 


+ Na chleb i mleko dla dziatwy szkol- 
nej. Nędza wśród dziatwy szkół ludowych we 
Lwowie, zwłaszcza w dzielnicach od śródmieścia 
oddalonych, jest ogromna Nawet w obecnej, 
przedwcześnie mroźnej porze, wiele dzieci, nie- 
dostatecznie odzianych, przychodzi do szkoły bez 
śniadania. Na wniosek Rady szkolnej okręgowej 
magistrat podniósł więc dotychczasową dotacyę 
na chleb i szklankę ciepłego mleka dla takich 
dzieci z 800 na 500K. Prócz tego zasiłku nau- 
czycielstwo samo zbiera skrzętnie u rodziców 
dziatwy zamożniejszej datki na ciepłe śniadanie 
dla biednych dzieci i osiąga dość pomyślne tych 
zabiegów wyniki. 

+ Szewski kurs majsterski. Dla 
szewskiego kursu majsterskicgo we Lwowie 
uchwalił magistrat sabwencyę w kwocie 400 K. 


ł+ Podatek od psów. Magistrat 
uchwalił wczoraj pozostawić na rok 1905 po- 
datek od psów we Lwowie w dotychczasowej 
wysokości, t. j. po 10 K. tak od samca, jak od 
samicy. Uwolnienia od tej opłaty bezwarnnkowo 
się nie udziela; wolne są od niej tylko psy łań- 
cuchowe. 

— Otwarcie drugiej wielkiej wystawy 
„Związku artystów polskich we Lwowie*, odbę- 
dzie się w niedzielę, 20 b. m, o godzinie 11 
przed południem w lokalu Tow. przyjaciół sztuk 
pięknych (gmach Muzeum przemysłowego). 


— W Kasynie urzędniczem odbę- 
dzie się jutro, w sobotę, wieczorek z tańcami 
przy dźwiękach kapeli wojskowej. 

— Wieczorek z tańcami urządza jutro, 
w sobotę, o godzinie 8 wieczorem w lokalu wła- 
snym Rynek 17, I piętro, ochotnicza straż ognio- 
wa „Sokół*, 


— Walne zgromadzenie członków 
Związku navkowo- literackiego odbędzie się w s0- 
botę, 26 b. m., o godzinie 8 wieczorem w lo- 
kalu Związku (ul Teatralna 28). 


— Stowarzyszenie „Czytelni i wzaj. 
pomocy* funkcyonaryuszów kolei państwowych 
we Lwowie urządza w niedzielę, dnia 20 b. m.. 
w lokalu Stowarzyszenia (przy ul. Gródeckiej) 
gmach byłego dworca kolei czerniowieckiej, „ Wie- 
czór śmiechu“. Po przedstawieniu zabawa z tań- 
cami. Początek o godzinie pół do 8 wieczorem. 


— Żałobne nabożeństwo za duszę 
6. p. Konstantego Pierożyńskiego, radcy Namie- 
stnictwa i członka Rudy szkolnej krajowej, urzą- 
dzają urzędnicy c. k. Namiestaietwa i Rady 
szkolnej krajowej w sobotę, dnia 19 b. m., o 
godzinie 9 rano w kościele Archikatedralnym 
rz. kat. 


— Statystyka pocztowa. We wrześniu 
b. r. nadano we Lwowie 2,735.325 listów prywa- 
tnych niepoleconych, 2,348.178 kart korespon- 
dencyjnych. 218.754 listów urzędowych niepole- 
conych, 111.011 listów poleconych (w ogóle), 
77.652 przesyłek pod opaską, 46.240 przesy- 
syłek 1 próbkami. 1,192.795 egzemplarzy gazet; 
ogółem 6,724 955; 12.505 listów pieniężnych i 
małych przesyłek wartościowych, 2.528 pakietów 
wartościowych (ponad 100 K.), 54.479 pakietów 
zwykłych, ogółem 69.512; wpłacono 31 400 
przekazów na kwotę 2,016.345 K. 63h., 12.025 
ezeków Kasy oszczędności na kwotę 3 490.762 K. 
01 h., 1897 zwykłych wkładek oszczędności na 
kwotę 52.741 K. 63 h., razem 5.559.849 K. 
27 h. Wypłacono 77,822 przekazów na kwotę 
2,673.136 K. 80 h, 2092 asygnat ezekowych 
Kasy oszczędności na kwotę 2 765.886 K 95h, 
1081 zwykłych wkładek Kasy oszczędności 
(zwroty) na kwotę 538.860 K. 33 h. razem 
5,492.884 K. 08 h. 

Nadeszło do Lwowa: 4,462.596 listów pry- 
watnych niepoleconych, 3,729.486 kart korespon- 
dencyjnych, 115.111 listów urzędowych niepole- 
conych, 64.265 listów poleconych (w ogóle), 
72.912 przesyłek pod opaską, 25.604 przesyłek 
z próbkami, 432.016 egzemplarzy gazet ogółem 
8,901.940; 8942 listów pieniężnych i małych 
przesyłek wartościowych. 2065 pakietów warto- 
ściowych (ponad 100 K ). 65.052 pakietów zwy- 
kłych, ogółem 76 059. 


— Ruch telegraficzny. We wrześniu 
nadano we Lwowie 21 442 ielegramów i po- 
brano za nie opłatę w kwocie 17 040 K. — h. 
nadeszło 2” 792 d-pesz dla adresatów w miej- 
sen, a 183 458 t legramów do przetelegrafowa- 
nia (transita 


— Ruch telefoniczny. Sieć miasto- 
wa: W miesiącu wrześniu nadano we Lwowie 
telegramów 3549. Nadeszło 3607 telegramów 
Ilość abonentów 812. Ilość rozmów telefonicznych 
94.406. Dochód 4351 K. Sieć międzymiastowa : 
Ilość uczestników 115; rozmów telefonicznych 
—'—. Dochód 1498 K. Razem 5849 K. 

i Józef Janowski z Opatkowie, wła- 
kciciel dóbr, żołnierz z r. 1831 — zmarł w ma- 
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mitetu, twórca pomnika, p. Antoni Popiel, oraz, jątku swoim Owitowa, licząc lat 96. Była to; się we wtorek rozprawa karaa przeciw Wilhel- 


postać prawdziwego obywatela-patryoty. 

Cześć jego pamięci. 

— Zmarli w ostatnich dniach: we Liwo- 
wie, Bronisława z Janikowskich Krzyżanowska, 
Żona inżyniera magistratn, w 88 roku życia; — 
Antovina Tekla Zgura, wdowa po woźnym 8ą- 
dowym, w 78 roku życia; — Jędrzej Łuc, ślu- 
sarz kolei państwowych, w 48 roku życia; — 
Stauisława z Montemerlich Kalinowska, w 41 
roku życia. 

W Krakowie, hr. Jan Aleksander Tarnow- 
ski, w 77 roku życia. 

W Humniskach pod Brzozowem, Lucyra z 
Górskich Cybulska, w 89 roku życia. 

W Stanisławowie, Ftelicyan Milerowicz, 
naczelnik biur tamtejszej miejskiej Kasy oszezę- 
dności, weteran z r. 1868. 

— Ambasador angielski sir Francis 
Plunkett dawał dnia 16 b. m. o godzinie 8 wie- 
czorem w gmachu ambasady w Wiedniu obiad, 
w którym wzięli między innymi udział: PP. Mi- 
nistrowie bar, Burian z małżonką, bar. Call, 
szwedzki poseł w Petersburgu hr. Gyldenstope 
i inni. 

— Z Warszawy. W Warszawie czynią 
starania o otwarcie nowej instytucyi dobroczyn- 
nej nader doniosłego znaczenia. Będzie ona miała 
na celu opiekę nad d iatwa przestępców, kara- 
nych więzieniem, a po za działalnością w kie- 
runku zaspokajania potrzeb życiowych dziatwy, 
będzie jeszcze cznwała nad umoralnianiem tych, 
którzy wzrastają nieraz wśród najohydniejszego 
otoczenia. 

Z raportu, złożonego przez inspektora szkół 
m. Warszawy ministrowi oświaty, okazuje się, 
że w Warszawie jest ogółem 617 niższych za- 
kładów naukowych (rządowych i prywatnych) 
z 2178 nauczycielami i 41.728 uczniami. Prócz 
tego w najbliższej przyszłości otwartych będzie 
46 prywatnych zakładów naukowych, na któ- 
rych otwarcie wydano już pozwolenie. Szkół po- 
czątkowych męskich w Warszawie jest 122, żeń- 
skich 56; ogólnych 12; uczęszcza do nich 10.629 
dzieci. Szkół niedzielno - rzemieślniczych 45 z 
3569 uczniami, a szkół prywatnych niższych i 
średnich 154 z 12.988 uczniami, 

— Piękny zapis sporządził zmarły w 
lipru b. r. w Baku inżynier górniczy Ś. p. Wi- 
told Zglenieki. Zmarły przekazał: 5000 rubli je- 
dnorazowo dla katolickiego Tow. dobroczynności 
w Płockn; 15.000 rubli jednorazowo na założe- 
nie szkoły rzemieślniczej w Płocku i po 2000 
rubli rocznie w ciągu lat 10 na utrzymanie tej 
szkoły. Takież snmy, o ile starczy sumy spad- 
kowej, zapisuje zmarły dla każdego z miast gu- 
ternialnych w Królestwie Polskiem na założenie 
i otwarcie szkół rzemieślniczo-artystycznych. 

Obdarowana została hojnie i Kasa Mia- 
nowskiego. Na rzecz tej kasy zmarły przekazał 
dochód z połowy posiadłości ziemskiej w pobliżu 
wsi Surachany, w pow. bakińskim, z warun- 
kiem, aby Kasa nie sprzedaweła praw swych 
na te dochody, lecz korzystała z nich po wie- 
czne czasy i w miarę powiększania się dorho- 
dów. Sumy tego dochodu określić dotychczas nie- 
podobna. ma być jednak podobno bardzo zna- 
czna. Prócz tego zmarły przekazał Kasie pozo- 
stałość funduszu, jakaby się okazała po spienię- 
żeniu różnych innych posiadłości i praw naby- 
tych przez zm::rłego, ztym warunkiem, aby Kasa 
wydawała nagrody pieniężne w redzajn Nobla za 
dzieła o sławie europejskiej, z zakresu nauk, 
sztuk i literatury. 

Duże zapisy otrzymało Baku: Tow. dobro- 
czynności katolickie w Baku otrzyma 5000 rubli. 
Na budowę kościoła katolickiego w Baku zmarły 
przekazał 30.000 rubli. Na założenie w temże 
mieście szkuły wyrobów ze złota i srebra w stylu 
wschodnim 50.000 rubli. 

Obdarowana została również i rodzina zmar- 
łego, mianowicie dzieci po zmarłym bracie jego, 
Bolesławie Zgleniekim. Ogółem majątek zmar- 
łego wynosił podobno około miliona rubli. 

Na ostatku parę danych z życia szlache- 
tnego testatora. S. p. Witold Zgleniecki urodził 
się w Płocku, gdzie ojciec jego posiadał dom. 
Po ukończeniu gimnazyum w mieście rodzinnem 
ś.p. Z. udał się na Uniwersytet do Warszawy, 
gdzie uk .ńczył wydział matematyczny, a nastę- 
pnie do Petersburga, gdzie skończył wydział gór- 
niczy. Następnie zaś wyruszył na Kaukaz; tam 
pracował w przemyśle nafciarskim i usilną pracą 
zdobył duży majątek, który zapisał na cele uży- 
teczności publicznej, 
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$ Pomnik Mickiewicza w Czortkowie. 
W Ozortkowie zawiązał się komitet, celem wznie- 
sienia pomnika Adamowi Mickiewiczowi. 

$ Przed trybunałem sądu przysię- 
głych w Stanisławowie odbyła się w tych dniach 
rozprawa karna przeciw Eugenii Kiryłowiczównej, 
ekspedyentce pocztowej w Ossoweach koło Bu- 
czacza 0 zbrodnię sprzeniewierzenia pieniędzy 
skarbowych. Po przeprowadzonej rozprawie, try- 
bunał na podstawie werdyktu sędziów przysię- 
głych skazał Kiryłowiezównę na 6 miesięcy wię- 
zienia, obostrzonego postem co tygodnia. 

Skazana wyrok przyjęła. 

$ Defraudacya na poczcie. Przed try- 
bunałem sądu przysięgłych w Tarnopolu rozpoczęła 


| minie Ziemiańskiej, ekspedytorce pocztowej w 
p cait powiatu trembowelskiego, i jej mę- 
żowi Stanisławowi Ziemiańskiemu, o zbrodnię 
sprzeniewierzenia około 12.000 K. z funduszów 
pocztowych. 
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* Oszczędny prezydent repnbliki. Izba 

deputowanych w Paryżu uchwaliła ongi z oka- 
| zyi podróży prezydenta Loubeta do Rzymu 450.000 

fr. na reprezentacyę. Prezydent ztej podróży za- 
oszczędził pokaźną kwotę 80.000 fr., które ka- 
som państwowym zwrócił. 

* Z ogrodów Watykanu. Donoszą 
z Rzymu: Letnia willa Leona XII, w której 
zmarły Papież całymi wieczorami przesiadywał, 
stoi obecnie pustką. Pius X nigdy nie odwiedza 
tego „buonretiro*, a w ostatnich czasach, kazał 
stamtąd wszystkie meble usunąć i nrządzić ro- 
dzaj filii astronomicznego obserwatoryum, któ- 
rego dotychczasowy budynek okazał się za szezu- 
pły. Dyrektor papieskiego obserwatoryum O. Lais 
będzie mógł obecnie wygodnie, wraz ze swoim 
asystentem, w pokojach w wieży urządzonych 
wykończyć mapę nieba, nad którą pracnje od 
lat kilku. 

* Valentin Prinsep, malarz angiel- 
ski niepospolitych zdolności a wielkiego roz- 
głosu, zmarł w Londynie. Urodzony w r. 1838 
w Kalkucie, studyował malarstwo pod kierowni- 
ctwem Wattsa w Londynie, a M. Glayrea w 
Paryżu. Obrazem „Bianca Capello* ściągnął na 
siebie powszechną uwagę. U szczytu twórczości 
i sławy stanął około roku 1880, kiedy to po- 
wstały jego najlepsze dzieła „Cleopatra“, „Diva 
Theodora, Empressand Comedian“ i „La Revo- 
lution*. Prinsep pozostawił także kilka utworów 
dramatycznych, w których największe powodze- 
nia miały komedye „Cousin Dick“ i „Monsieur 
le Due*. 


Natalki UIGraGkO-ArL7SIYCZNA, 


Koncert gal. Towarzystwa muzycznego 
pierwszy za 1904/5 odbędzie się w niedzielę, 
20 b. m. w sali Filharmonii o godzinie pół do 
8 wieczorem z następującym program=m: L. Che- 
rubini uwertura do Medei, L. Beethoven koncert 
Es-dur na fortepian (p. Marya Sołtysowa) i 
orkiestrę, W. A. Mozart Symfonia C-dur (Ju- 
piter). Członkowie gal. Towarzystwa mnzycznego 
mogą odebrać swe bilety w kancelaryi konser- 
watoryum. 


Z teatru donoszą: Dyrekcya teatru o- 
trzymała pozwolenie na wystawienie u nas pię- 
cioaktowej sensacyjnej sztuki Gerharda Haupt- 
manna p. t. „Tkacze*. Próby sceniczne z tej 
ni-zwybłej nowości odbywają się już od 
dwóch tygodni z całym wielkim aparatem sce- 
nieznym W przedstawieniu bierze udział cały 
personal teatralny. Premiera w poniedziałek 21 
b. m. Sztuka „Tkacze" graną będzie codziennie 
przez sześć dni z rzędu. Gdziekolwiek wysta- 
wiono dotąd „Tkaczy*, sztuka miała wszędzie 
niebywałe powodzenie — a dla lwowskiej pu- 
bliezności będzie ona naprawdę istotną niespo- 
dzianką artystyczną. Bilety kasa teatralva sprze- 
daje już odrazu z góry na wszystkie sześć przod- 
stawień tej niezwykle interesującej sztuki, jak 
również przyjmuje zamówienia od osób z pro- 
wiacyi. A więs w poniedziałek, wtorek, środę, 
czwartek, piątek i sobote będzie Lwów  podzi- 
wiał „Tkaczy*, 


Repertoar teatru miejskiego 


we Lwowie. 

W piątek po raz trzeci „Lekkomyślna 
Siostra“, komedya w 4 aktach Włodzimierza 
Perzyńskiego. 

W sobotę po raz piaty „Gniazdo Jaskó- 
lek“, operetka w 3 aktach Henryka Herblaya. 

W niedzielę o godz. pół do 4 po połu- 
dniu „Figle wiosenne", operetka w 3 aktach 
Józefa Straussa. 

W niedzielę o godz. pół do 8 wieczorem 
po raz czwarty „Lekkomyślna siostra", kome- 
dya w 4 aktach Włodzimierza Perzyńskiego. 

W poniedziałek po raz pierwszy — no- 
wość — „Tkacze”, sztuka w 5 aktach przez 
Gerharda Hauptmanna. 

We wtorek po raz drugi „Tkacze*, sztuka 
w 5 aktach przez G, Hauptmanna. 

We środę po raz trzeci „Tkacze”, sztuka 
w 5 aktach przez G. Hauptmanna. 

We czwartek po raz czwarty „Tkacze“, 
sztuka w 5 aktach przez G. Hauptmanna. 

W piątek po raz piąty „Tkacze*, sztuka 
w 5 aktach przez G. Hauptmanna. 

W sobotę po raz 6 „Tkacze*, 
5 aktach przez Q. Hauptmanna. 


Z Filharmonii lwowskiej donoszą : 
We wtorek, 22 b. m., koncertować będzie śpie- 
wak nadworny opery budapeszteńskiej Werner- 
Alberti, który wczoraj właśnie śpiewając w Ber- 
linie, odniósł ogromne powodzenie. W koncercie 
tym wezmą udział: śpiewaczka p. Wanda Maru- 
szewska i orkiestra wojskowa 15 p. p. Program 
jjest następujący: I. 1. Wł. Żeleński: Echa le- 


sztuka w 


E 


śne, orkiestra, A. G. Meyerbeer: arya z „Hugo- 
notów*, z akompaniamentem orkiestry odśpiewa 
Alberti. 8. Beethoven: Ah! Perfido! — p. Maru- 
szewska. 4. Rubinstein: a) Sen, b) Pieśń miło- 
śna, c) Łza — Alberti. 5. a) Beethoven: Cześć 
panu na wysokości; b) Schubert: Nad morzem; 
c) H. v. Käan: Serenada — Alberti. II. 1. Wa- 
gner: Modlitwa z opery „Cola Rienzi* — orkie- 
stra. 2. Leoncavallo: arya z „Pajaców* — Al- 
berti. 8. a) E. Grieg: Sen; b) S. Niewiadomski: 
Gdybym się zmienił...; c) Puccini: arya z „To- 
sca“ — p. W. Maruszewska, 4. a) Grieg: Ko- 
cham cię; b) Wolf: Ogrodnik; c) R. Strauss: 
Sen o zmierzchu; d) Stange: Droga śmierci — 
Alberti. 5. Róder: Spiew tryumfalny, „Cykl tru- 
badurów* — Alberti. 
Akompaniament: prof. F. Neuhauser, 


Rada miasta Lwowa. 


(Posiedzenie z dnia 17 listopada.) 


Na początku wczorajszego posiedzenia, 
które prezydent dr. Małachowski otwo- 
rzył o godzinie 7'15 wieczorem, udzieliła 
przedewszystkiem Rada r. dr. Maryańskiemu 
urlopu po koniec grudnia. 


Z kolei zabrał głos r. dr. Lisiewiez. 
Zaznaczywszy na wstępie swego przemówie- 
nia, że w roku bieżącym po raz pierwszy od 
szeregu lat dane było Sejmowi zastanowić 
się bliżej i swobodniej nad przedłożeniami, 
które przyobleczone w formę ustaw, nie- 
wątpliwie wywrą doniosły wpływ na bieg 
całego życia naszego krajowego i narodowe- 
go, podniósł dalej z naciskiem, że i dla mia- 
sta Lwowa ma ubiegła sesya sejmowa pierw- 
szorzędne znaczenie. Dzięki bowism gorliwej 
pracy posłów, dzięki żyrzliwemu poparciu 
JE. P. Marszałka krajowego i Wydziału kra- 
jowego uchwalone przez Radę miejską pro- 
jekty ustaw o opodatkowaniu widowisk na 
cela dobroczynności publicznej, tudzież o sto- 
sownem uregulowaniu opłat konsumeyjnych 
zostały przez Sejm krajowy życzliwie przy- 
jęte i uchwalone, tak, że miasto Lwów, znaj- 
dujące się w trudnych warunkach finanso- 
wych, może mieć niepłonną nadzieję popra- 
wienia swego budżetu w niedalekiej przy- 
szłości. Oprócz tego Sejm krajowy przez usta 
swago generalnego referenta budżetowego 
JE. Dawida Abrahamowicza wypowiedział 
pochlebne słowa uznania dla osiągniętych 
już przez Radę miasta rezultatów, tudzież w 
ogóle dla usiłowań Reprezentacyi miejskiej, 
zmierzających do podniesienia miasta na wy- 
żynę, odpowiadającą nowoczesnej kulturze, 
nowoczesnym potrzebom zdrowia i hygieny, 
oświaty, wygody i komfortu życiowego. 

Reprezentacya m. Lwowa przyjmując 
z Żyezliwem zadowoleniem i wdzięcznością 
ten zadatek życzliwości Sejmu krajowego dla 
stolicy kraju i żywiąc niepłonną nadzieję, 
że i w przyszłości potrzeby naszego miasta 
znajdą sprawiedliwe i życzliwe ocenienie i 
zasłużone poparcie, powinna złożyć na ręce 
JE. P. Marszałka kraju serdeczne podzięko- 
wanie całemu Sejmowi za szybkie i przy- 
chylne załatwienie spraw, dotyczących miasta 
Lwowa. W tym też duchu postawił mowca 
odpowiedni wniosek. 

Podniósłszy w końcu dodatnią działal- 
ność posłów m. Lwowa w ubiegłej kadencyi 
sejmowej, postawił r. dr. Lisiewiez drugi je- 
szcze wniosek, ażeby posłom z m. Lwowa 
za ich wybitną i niezmordowaną działalność 
w ubiegłej kadeneyi sejmowej wyraziła Rada 
szczere podziękowanie i pełne uznanie. 

W głosowaniu wnioski te jednogłośnie 
uchwalono. 

W dalszym ciągu uchwaliła jeszcze Ra- 
da na wniosek wiceprezydenta miasta p. 
Ciuchcińskiego wyrazić pp.: dr. Głą- 
bińskiemu i dr. Rutowskiemu Serdeczne po- 
dziękowanie i uznanie za męskie ich stano- 
wisko, zajęte w Sejmie w obec jednego z 
posłów ruskich, który narodowi polskiemu 
odmówił prawa bytu i rozwijania się w Ga- 
lieyi, poczem na wniosek r. Riedla we- 
zwano posłów z m. Lwowa, by nie ustając 
w swych dążeniach, starali się w przyszłości 
uzyskać w Sejinie należącą się miastu dota- 
cyę na cele szkolnictwa ludowego. 

R. Ozarnecki postawił następnie 
wniosek, by górna część ulicy Piekarskiej, 
od pałacu hr. Siemieńskich do cmentarza 
Łyczakowskiego otrzymała nazwę ulicy Ta- 
deusza Romanowicza. 

Wniosek ten będzie regulaminowo tra- 
ktowany. 

Z porządku dziennego uchwaliła Rada 
sprzedaż drzewostanu w Zamarstynowie za 
kwotę 4500 kor. i załatwiła piętnaście re- 
kursów budowlanych. 

Po udzieleniu firmie Landesberg po- 
zwolenia na używanie toru, prowadzącego z 
dworca kolejowego „Podzamcze* do rzeźni 
miejskiej za czynszem rocznym w kwocie 
3000 kor., przyjęła Rada do wiadomości 
Sprawozdanie fizykatu miejskiego o kursie 
służby dezynfekcyjnej, wyrażając zarazem u- 
znanie fizykowi miejskiemu, dr. Legeżyńskie- 
mu za urządzenie kursów dla dezynfektorów 
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Równocześnie poleciła Rada fizykatowi, by i tegoż cofnięcie, jest mieczem obosiecznym. | ny taryf. Polemizując z Niemcami, zarzuca 
w porozumieniu z urzędem budowniczym | Stosunki pieniężne na naszym targu są tego im mowca, że uprawiają politykę rasową, a, wnik Ministerstwa spraw wewnętrznych w 


przedłożył kosztorys do projektu bezpłatne- 
go przeprowadzania dezynfekcyj w mieszka- 
niach prywatnych. 

W dalszym ciągu posiedzenia przyjęła 
Rada do wiadomości sprawozdania wetery- 
narskie za lata 1902 i 1908 i sprawozdanie 
o wyniku rozbioru wody dobrostańskiej, do- 
konanego przez chemika miejskiego. Przy 
tej sposobności wyraziła Rada życzenie, by 
sprawozdania z bakteryologicznego badania 
wody dobrostańskiej przedkładane były w 
regularnych odstępach czasu. i 

W końcu przyjęła Rada do wiadomo- 
ści sprawozdanie o stanie zdrowotnym za 
lata 1902 i 1908. Według tego sprawozda- 
nia śmiertelność we Lwowie spadła w ostat- 
nich 10 latach z 28:8 proc. na 1000 do 243 
proe. Śmiertelność z tyfusu wynosiła dawniej 
26 pre. obecnie 041 proe. Gruźlica i śmier- 
telność z gruźlicy stale wzrasta 1 wynosi 
obecnie 26'4 proc. ą 

Referent tej sprawy r. dr. Pisek przed- 
stawił w dłuższym wywodzie cały szereg po- 
stulatów, które ze względu na podniesienie 
zdrowotności miasta należałoby jak najprę- 
dzej wprowadzić w życie. Referent domagał 
się między innemi: założenia centralnych 
hal do sprzedaży produktów spożywczych, 
usunięcia brudów z piekarń, założenia kąpieli 
ludowych, budowy tanich i hygienieznych 
mieszkań, kanalizacyi miasta, wzmocnienia 
służby dezynfekcyjnej, usunięcia przepełnie- 
nia w szpitalach i reformy wywożenia Śmieci 
i nieczystości z miasta. 

W dyskusyi nad tem sprawozdaniem 
zabierali głos radni pp.: dr. Rydygier, 
Czarnecki i Ihnat owiez, który po- 
stawił wniosek do regulaminowego trakto- 
wania o wezwanie magistratu, by jak naj- 
spieszniej przedłożył wnioski w sprawie z8- 
łożenia we Lwowie piekarni miejskiej. 

Wniosek ten uchwalono f 

Na tem o godzinie 9 min. 5 wieczorem 
zamknął prezydent dr. Małachowski 
posiedzenie jawne, zarządzając tajne. 


GOSPOJARSTWO 1 HANDEL 


Ze Świata finansowego. 


Wiedeń, 16 listopada. 


Jesteśmy tu obeenie pod wpływem cią- 
głych, nieustaunych bankructw. Tak dalece, 
że w poważnych kołach świata kupieckiego 
zapanowało zaniepokojenie i wyłoniła się 
dyskusya na; tle przyczyn tych upadłości, 
które dotykają najsilniejszych firm. W ten 
sposób wyłoniła się najgłówniejsza kwestya 
i najpierwszy powód wszelkich bankructw — 
sprawa kredytu. Przedewszystkiem zarzucają 
tu bankom, że lekkomyślnie, bez głębszych 
owodów, nie badając ani stanu majątkowe- 
go, ani kupieckiej potrzeby, — udzielają ol- 
brzymiego kredytu różnym firmom i nastę- 
pie, równie lekkomyślnie i równie bez 
głębszych powodów, jedynie na podstawie 
pogłosek, nagle, ten udzielony kredyt cofają. 
Zarzut ten jest słuszny. W ten sposób nie 
tylko że Się bankruectwom nie zapobiega, 
lecz przeciwnie, wywołuje się je. — Są to 
czysto wiedeńskie, dwie ostateczności. Ban- 
kructwa Geiringera i firmy Taussig, nie 
miały nie wspólnego z rzeczywistym stanem 
austryackiego przemysłu. Tu były w grze 
oszustwa. Tego rodzaju wypadki zdarzały 
się przecie nie tylko w Wiedniu, lecz także na 
rynkach berlińskich, paryskich i londyńskich. 
Nie dawały one powodu do paniki, do o0- 
świadczenia, że przemysł upada, że nie za- 
sługuje na poparcie i że cały udzielony kre- 
dyt uważa się za przepadły. Tam rozumia- 
no dobrze i liezono się z tem, że oszustwa 
kupieckie to przecie rzecz zwykła, rzecz, 
która mie wpływa żadną miarą na rzeczywi- 
sty stan przemysłu. — U nas przeciwnie. 
A dzieje się to z prawdziwą szkodą uczei- 
wego przemysłu. W obecnej chwili, właśnie, 
jak najbardziej, nie powinny nasze iastytu- 
tucye finansowe tracić głowy i zimnej krwi. 
Powinny tym kupcom, tym przemysłoweom, 
którzy od szeregu lat z całą konsekwencją, 
z przezornością, uczciwie interesą swe pro- 
wsadzą — nietylko zachować dawny kredyt, 
lecz nadto udzielić nowego, dla podtrzyma- 
nia, dla poparcia ich rzetelnych usiłowań. 
Jeżeli idzie o reformy, to należy przede- 
wszystkiem zerwać z mniemaniem, iż udzie- 
lenie kupeowi lub przemysłowcowi kredytu 
jest uprzejmością, grzecznością lub łaską ze 
strony instytucyi finansowej, łaską, wyrzą- 
dzoną jedynie na podstawie protekcyi. 

Kredytu nie udziela się tym, którzy go 
nie potrzebują, mając pulares banknotami 
napełniony, — gdyż nie jest to kredytem — 
leez lokacyą. — Kredytu powinno się udzie- 
lać firmom, na podstawie ich ksiąg, na pod- 
stawie rzeczywistego stanu interesu, biorąc 
na uwagę obrót i rzeczywistą potrzebę obro- 


rodzaju, że to eo w innych krajach wcale 
się nie dzieje, u nas jest na porządku dzien- 
nym, — a mianowicie eskontowanie preten- 
syi książkowych. Bez tego rodzaju inkaso- 
wania, nie mógłby prawie u nas handel 
istnieć. Jest to rzecz niezdrowa, która jedy- 
nie przez rozsądne i umiarkowane udziela- 
nie kredytu przez banki wykorzenioną być 
może. 

Drugiem złem głęboko zakorzenionem w 
austryackim świecie kup'eckim i przemysło- 
wym jest forma kredytu, istniejąca i szero- 
ko uprawiana pod nazwą „akceptów z grze- 
czności* (Gefulligkettsakcepte). Jedna firma 
drugiej, trzeciej i dziesiątej podpisuje „z grze- 
czności* weksle, które niejednokrotnie nie 
wspólnego nie mają z potrzebami przemy- 
słowemi tych firm. Weksle takie przestały- 
by istnieć i nie byłyby wcale w obiegu, gdy- 
by instytucye finansowe udzielały kredytu 
Jedynie na podstawie ksiąg i rzeczywiście 
zbadanej potrzeby dotyczącej firmy. — By za- 
tem kryzys z tego powodu wybuchłą zaże- 
gnać, potrzeba z całą rozwagą, z zupełnem 
umiarkowaniem, powoli wycofywać się z u- 
dzielonych niepewnych pożyczek, a równo- 
cześnie udzielać nowych, na realnych już 
podstawach 


OSTATNIA POCZTA 


Najj. Pan udzielał wczoraj na Zam- 
ku budzińskim ogólnych audyencyj. na któ- 
rych między innymi przyjął komendanta kor- 
pusu krakowskiego, gen. broni Horsetzkyego. 


Ambasador amerykański w Wiedniu 
zawiadomił swój rząd telegraficznie, że Au- 
stro-Węgry są gotowe do wzięcia udziału w 
drugiej konferencyi pokojowej w 
Hadze. Jest to pierwsza odpowiedź oficyal- 
na na notę Roosevelta w sprawie konferen- 
cyi pokojowej. 


Na wczorsjszem posiedzeniu Sejmu wę- 
gierskiego p. Kossuth zwrócił się z ape- 
lem do hr. Tiszy, aby cofnął swój wnio- 
sek w sprawie zmiany regulaminu, 
gdyż teraz wniosek ten nie jest uzasadniony. 

Prezydent gabinetu hr. Tisza odpo- 
wiedział, że trzeba stanowczo temu zapobiedz. 


taby było możliwem, by jakas maiejszość, 


która kiedyś może stać nawet na służbie 
obcej, mogła powstrzymać normalny tok 
spraw parlanieatu. W obec tego woli nawet 
dopuścić się naruszenia jakiejś formalności, 
niż narazić państwo na niebezpieczeństwo. 

Podczas przemówienia hr. Tiszy pano- 
wała na lewiey wielka wrzawa. a gdy skoń- 
czył prawica przeszło przez kwadrans okla- 
skiwała go 

Następnie przewodniczący zawiadomił 
Izbę, że hr. Tisza przedłożył wniosek for- 
malny, który przy końcu następnego posie- 
dzenia poddany będzie bez dyskusyi pod gło- 
sowanie. Wniosek ten domaga się, aby obok 
posiedzeń przedpołudniowych równolegle od 
bywały się posiedzenia wieczorne. Zapowiedź 
ta wywołala wielką burzę na ławach opo- 
ZYCJI. Wśród wielkiej wrzawy j szemrania 
posłów przowodniezący zamknął posiedzenie. 


Jaurós oświadcza w L Humanité, że 
obecnie, po upływie 35 lat od zawarcia po- 
koju wersalskiego, niepodobna rozwiązać 
sprawy alzacko-lotaryńskiej ani 
brutalną siłą, ani za pomocą formułki pra- 
wniczej. Może obeenie iść tylko o to, aby 
ludność tych krajów mogła bez nowych 
zmian terytoryalnych korzystać za wszy- 
stkich praw, brać udział w życiu ducho- 
wem i Społecznem zarówno Francji, jak 
Niemiec. 
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PALHERANEY GAZETY LWOWSKIE) 


Rada państwa. 


Wiedeń, 18 listopada. Po odczytaniu 
interpelacyi i wniosków przystąpiono dziś 
do dalszegu ciągu dyskusyi 

Hrabia Strnberg omawia najpierw 
przedłożony przez Rząd preliminarz budżetu 
i ubolewa, iż koleje państwowe tak mały 
dochód wykazują, P. Minister skarbu powi- 
nien Zwrócić swą uwagę na państwowe 
posiadłości gruntowe w Galicyi i na Buko 
winie, gdzie hektar posiadłości przynosi Pań- 
stwu zaledwie około półtrzecia do trzech ko- 
ron rocznego, dochodu. Omawiając sprawę 
upaństwowienia kolei, żąda mowca, aby al- 
bo upaństwowiono wszystkie prywatne koleje, 


nie państwową, jak to okazali w Iasbrucku. 
Mowca ubolewa nad owemi wykroczeniammni i 
wyraża przekonanie, że byłoby lepiej się 
stało, gdyby zamiast malarza  Pezzeya 
zabito tego, kto podburzał do eksce- 
sów. (Żywe przerywania ze strony Niem- 
ców). Sternberg potępia stanowczo obstruk- 
cyę, która się przyczyniła tylko do zdyskre- 
dytowania parlamentu, a wzmocnienia ab- 
solutyzmu. Nawet na Węgrzech przekonano 
się, że obstrukcyą nie nie można osiągnąć. 

Mowca zwraca się przeciw Niemcom, 
zapytując ich, eo osiągnęli przez popieranie 
Rządu. Włosi dostali fakultet włoski, Czesi 
Ministra rodaka, Niemcy otrzymali tylko 
frazesy. Co się tyczy polityki Czechów, o- 
świadcza hr. Sternberg, że zadaniem ich 
musi być podniesienie potęgi i powagi lzby 
i wzmocnienie konstytucyonalizmu, gdyż po 
absolutyzmie niczego się nie mają spodzie- 
wać. W końcu przypomiaa mowca znane 
zajścia z księżną Koburską i inne afery i po- 
wiada, że należałoby takim zajściom, które 
nie przyczyniają się do podniesienia patryo- 
tyzmu, zapobiegać. 

Zabrał głos p. Pernerstorfer. 

Mowca krytykuje w ostrych słowach 
politykę Rządu, którą uważa za zupełnie 
chybioną. Prezydent Ministrów nigdy nie 
przedsięwziął poważnej próby rozwiązania 
kwestyi narodowościowej. Pod płaszczykiem 
wolności prasy i zgromadzeń jest Prezes ga- 
binetu właściwie na służbie najgorszej rea- 
keyi, Niemcy zawsze myśleli, że dr. Koor- 
ber ich lubi, lecz omylili się. 

Dr. Koerber nie lubi ani ich, ani Cze- 
chów, lubi tylko siebie i swoje stanowisko. 
Omawiając następnie zajścia w Insbrucku, 
wywodzi mowca, że zabicie malarza Pez- 
zeya było faktem, niegodnym kulturalnego 
państwa. W gwałtownych słowach atakuje 
dalej mowea Namiestnika barona Schwartze- 
nau, poczem przechodzi do omówienia re- 
konstrucyi gabinetu. W ciągu mowy przy- 
pomina p. Pernerstorfer podróż Prezydenta 
Ministrów do Galicyi i sądzi, że nie mógł 
on mieć czasu do przekonania się o stra- 
sznych stosunkach materyalnych i moral- 
nych w tym kraju. Dalej omawia poseł sto- 
sunek Prezesa gabinetu do antysemitów wie- 
deńskich i ostro napada na dr. Luegera i 
większość Sejmu dolno-austryackiego. 

P. Pernerstorfer w dalszym cią- 
gu swej mowy oświadcza, ża całej winy au- 
stryacki opłakanych stosunków szukać należy 
u góry. Cały parlament powinien połączyć 
się, aby zrzucić tego Prezydenta Miaistrów i 
zjednoczyć się w okrzyku „Precz z Koer- 
berem !* 

Następnie zabrał głos Wojciech hr. 
Dzieduszycki. 

Przedewszystkim zwrócił się przeciw 
mowie Pernerstorferaji zastrzegł się przeciw 
jego wywodom, które stanowią niesłychany 
rozdźwięk w życiu parlamentarnem I w ża- 
dnym innym parlamencie nie byłyby scier- 
piane, gdyż podkopują podwaliny państwa 
i obrażają do żywego uczucia większości. 

Mowea w dalszym ciągu zaznaczył, że 
dyskusyę obecną otwarto nie dla wyrażenia 
opinii o zajściach iaskruckich, lecz dla de 
baty nad oświadezeniem Prezydenta Mini- 
strów dr. Koerbera, który w swej mowie za- 
powiedział szereg przedłożeń. Mowca ostrzega 
posłów innych narodowości przed tem ubo- 
lewania godnem zaślepieniem, które ich pro- 
wadzi na drogę, mogącą wprawdzie dać im 
popularność, ale podkopującą podstawy bytu 
państwowego i tem samem tamującą Swobo- 
dny rozwój narodów. , 

Mowca w dalszym ciągu polępia ob- 
strukcyę i upomina narody słowiańskie, aże- 
by nie podkopywały parlamentu, od którego 
mogą spodziewać się wypełnienia swych ży- 
czeń. Niemey niechaj nie występują prze- 
ciw żądaniom niemieckich ludów Austryl. 
Ważnym środkiem do złagodzenia walki na- 
rodowościowej byłoby zwłaszcza uspokojenie 
kulturalnych potrzeb nieniemieckich ludów. 
Naprężenie narodowościowe w przyszłości 
jeszcze bardziej się zaostrzy, jeżeli już teraz 
w tym kierunku nie będzie się walki łago- 
dziło. Koło polskie — kończy mowa — 
także i nadal dbać będzie o dobro całej Mo- 
narchii i równocześnie z maciskiem wystę- 
pować będzie za kulturą i interesami gospo- 
darczymi narodu polskiego. | 

Nigdy też Kołu polskiemu nie wpadnie 
na myśl występować wrogo przeciw potrze- 
bom kulturalnym innych ludów, przeciwnie, 
popierać je będzie zawsze. Sw 

Po p. Dzieduszyckim przemawiali pp. 
Mazzurana i Tschan, poczem dyskusyę 
nad oświadczeniem dr. Koerbera przerwano. 

Po zapytaniu p. Malika i odpowiedzi 
prezydenta Izby na wczorajsze zapytanie p. 
Bergera posiedzenie o godz. 3 m. 15 zam- 
knięto. Następne jutro. 


Wiedeń, 18 listopada. Wiener Ztg. 
ogłasza: Najj. Pan zamianował ks. Stanisła- 
wa Sokołowskiego, katechetą rzym. kat. 


owej gotówki. Udzielenie kredytu i nagłe | albo też zmuszono je do odpowiedniej zmia: ! w polskiem gimnazyum w Kołomyi. 
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P. Prezydent Ministrów, jako kiero- 


, porozumieniu z Ministerstwami kolei i skar- 
Í bu nadał posłowi do Rady państwa, Tadeu- 
|szowi Niementowskiemu. koncesyę na 
| Towarzystwo akcyjne pod firmą „kolej lo- 
| kaina Tarnopol-Zbaraż* z siedzibą w Wie- 
, dniu i zatwierdził statuty tego Towarzystwa. 

Pożnań, 18 listopada. (Tel. pr.) Ko- 
respondent warszawski Dziennika Poznań- 
skiego donosi, że według wykazów liezba za- 
bitych ma miejscu niedzielnej demonstracyi 
dochodzi do 9 osób, zmarłych zaś w skutek 
ran jest 6, razem 15 ofiar; w tem jest 3 
albo 4 policyantów. Raporty urzędowe do 
pism zagranicznych nie przyznają się do 
strat policyi; tymezasem jest to faktem, O ile 
się zdaje. pomiędzy ofiarami prawie wszy- 
stkie należą do kategoryi niewinnych, to jest 
do tych, którzy albo brali udział w nabożeń- 
stwie, albo przechodzili przez plac i o ni- 
czem nie wiedząc, weszli na strzały. Cyfra 
urzędowa rannych wynosi dotąd 56, istotnej 
jednak nigdy nie będzie można stwierdzić, 
gdyż znaczna część rannych schroniła się 
do domów i tam się leczy, Również niepo- 
dobna stwierdzić cyfry aresztowanych. Po- 
licya twierdzi, że głównych przywódców zdo- 
łała pochwycić. 

Wilno, 18 listopada. (Ross. Ag. Tel.). 
Kiika przybyłych tu z Dźwińska, w drodze 
do Suwałk, oddziałów rezerwistów, wtar- 
gnęło wczoraj do sklepu pewnego żyda i 
zabrało środki żywności, nie zapłaciwszy za 
nie. Na dworeu kolejowym usiłowano znów 
wywołać zaburzenia, leez policya przeszko- 
dziła temu i nie dopuściła do wykroczeń. 

Kijów, 18 listopada. Silna zawieja 
śnieżna panowała całą noc i dzisiaj trwa w 
dalszym ciągu. Komunikacya kolejowa prze- 
rwana. 

Barcelona, 18 listopada. Na ulicy 
Fernando nastąpił wczoraj wieczorem wy- 
buch bomby. Dwie osoby przywiozły wczo- 
raj o godzinie 6 wieczorem do urzędu bur- 
mistrza kosz, rzekomo znaleziony i oddały 
go portyerowi. W koszu tym ukryte były 
bomby. Gdy portyer zauważył wydobywają- 
cy się z kosza dym, rzucił kosz, przyczem 
nastąpił wybuch. 11 osób jest rannych, z 
tych 9 ciężko. Szkody są znaczne. 
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WOJNA 


rossyjszo-japońskxa. 


Londyn, 18 listopada. Korespondent 
Biuro Rextera z rossyjskiej armii zachodniej 
donosi: Od 4 dni panuje spokój. Japończycy 
koncentrują się przed lewem skrzydłem pra- 
wej rossyjskiej armii. 

Korespondent Reutera z rossyjskiej 
wschodniej armii donosi: Skrydłow powró- 
cit do Władywostoku. Kuropatkin zamierza 
udać się do Władywostoku, jeżeli syiuacya 
wojenna na chwilę będzie spokojniejsza, 

Londyn, 18 listopada. (B. Reutera), 
Marynarz z kontrtorpedowca „Roztropny* 
opowiada w Qzifu, że od 26 października 
codzień odbywają się w Porcie Arthura bitwy. 
Wszystkie okręty wschodnio-chińskiej linii, 
z wyjątkiem jednego, który wyruszył do 
Japonii, zostały zniszczone. Japończycy sza- 
nują okręty szpitalae i zapomocą sygnałów 
zawiadamiają je, by trzymały się po za li- 
nią bojową. 

Londyn, 18 listopada. B. Reutera 
donosi z Petersburga, iż wyłoniła się mię- 
dzy rządem rossyjskim a angiel- 
skim różniea zdań eo do sprawy 
zajścia w Hull 

Londyn, 18 listopada. B. Reutera 
donosi z Mukdenu pod datą 16 b. m.: Sil- 
ny mróz w ostatnich trzech dniach spowo- 
dował wojska do szukania schroniska w 
podziemnych kryjówkach. Ogień ustał. Mróz 
utrudnia operacye obu armii. Rzeki zamar- 
zły. Japończycy przychodzą zupełnie nie- 
uzbrojeni nad Szaho po wodę, przyczem na 
podstawie cichego porozumienia nie doznają 
zaczepki ze strony Rossyan. 

W dniu urodzin carowej wdowy był 
Mukden iluminowany. W świątyni Kon- 
fucyusza odbył się bankiet na którym był 
Kuropatkin i generał tatarski. 

. Londyn, 18 listopada. Standard do- 
nosi z Tientsinu pod datą 17 b. m.: Japoń- 
czycy ostrzeliwali Port Arthura 12 b. m. 
znów bardzo silnie. — Stoczono gwałtowne 
walki, przyczem Japończycy wśród ciężkich 
strat uczynili małe postępy. Generał Kuro- 
patkin otrzymał wielkie posiłki i ciężkie 
działa z Charbina. 

Daily Mail donosi z Czifu: Załoga 
Portu Arthura urządza eo noe wycieczki w 
oddziałach po kilkudziesięciu ludzi, którzy 
rzucają Ra Japończyków granaty. W osta- 
tnich dniach stracili Rossyanie w takich 
wycieczkach 10 ludzi. Strzały japońskie są 
znaczniejsze. 


Odpowisdzialny redaktor: 
Adam BErsohowiecki. 


Nadesłane. 
Wszelkie monety zagrani- 
czne kupują i sprzedają naj- 

korzystniej 


Sokal i Liliem. 


Dom bankowy i kantor wymiany. 


Ostrzeżenie. 


Dowiedziawszy się, że krążą fałszywe weksle 
na imię moje opiewające, oświadczam niniejszem, 
Że tylko te weksle płacić będę, które własnoręcznie 
podpisałem i osobiście wręczyłem. 

Równocześnie nadmieniam, że za towary bez 
mojej wiedzy na moje imię przez iuną osobę, gdyby 
naw:t przez członków mej familii pobserace, płacić 
nie będę. 


Franciszek Moszkowicz 
właściciel kawiarni europejskiej, 
ul. Jagielońska I. 7. 


CENNIK | 
iwowskiej Izby handlowej i 


I przemysłowej 
Lwów, dnia 18. listopada 1904 płacą |żądają 


| walutą koron 


I. Akcye za sztukę, KME 
Banku hip. gal. po 200 zł. (400 kor.) Saa = pia 
Banku gal. dla handlu i przem. 

po zł. 200 (400 kor.). . . . == | 260E=. 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. 
w likwidacyi. . . . . . . e e 
Kol. gal. Kar. Ludw. po 200 zł. mk. 
5 OE Janiy totd06 zł. Ssa Z 
Kol. Lwów-Czern.-Jassy po 200 zł. 
w. a. w srebrze (400 kor.) . . 575 —|585 — 
Garbarni w Rzeszowie po 200 zł. 
w. a. (400 kor.) . me (NE) ES 
Fabryki wagonów w Sanoku przed- 
tem Lipińskiego po 500 kor. . 350 —|370 — 
Tow. dla gal. przedsięb. elektry- 
eznych wod. po 200 zł. (400 kor.) e {400 —|410 — 
II. Listy zastawne za 100 kor. 2 
Banku h. g. 59/, w. a. wyl.z 10% © |111 25 — — 
m mn lale n los w 50 1 «* |101 30|102 — 
n „ ls  „601.po200k. © | 98 80| 99 50 
n kraj. 44% „los w 51 1. _ |101 50102 20 
n n los w 57 l. a | 99 20| 99 90 
Tow. kred. gal. ziem. 4% (pierw. : 
sza emisya) . . . . -E |9980 — — 
Tow. kred. galie. ziemsk. 4% - 
los. w 41, lat . 0 6 A || 0 BUJ = = 
4% los. w 56 lat - « m | 99 10| 99 80 
II. Obligi za 100 kor. a 
Bai. funduszu propin. 4% w. a. %. | 99 50/100 20 
Bukow. funduszu propin. 5% w.a. È |102 80] — — 
Komunaine Banku kr. 5% (2 em.) IGO EU = — 
> no n% la% (3em.) 101 301102 — 
s mo, „ 4% (4 em.) 98 90| 99 60 
Kol. lokalne dtto 4% po 200 kor. 98 80! 99 50 
Pożyczki kr. 6% w. a. z r. 1878 OE | EM. 
n „ 4% po 200 kor. z ro- 
lin kz 4% 6 4 u IE 99 201100 — 
Pożyeżka m. Lwowa 4% po 200 kor. 97 30| 98 — 


a LJ lad áta% a 200 » 101 10 101 80 $ 


IV. Losy. 
M. Krakowa no zł. 20 (40 kor.) 85 —| 91 — 
vV. Monety. 
Dukat eesarski . 11 26) 11 40 
20 frankówka . . . . . . . 19 —| 19 35 
180 rubli rosyjskich srebrnych . 250 —|253 — 
353 —|255 -— 


100 rubli rosyjskich papierowych 
100 marek niemieckich Rz 117 30/137 90 


Kurs giełdy wiedeńskiej. 
Dnia 17. listopada 1904 


A. Ogólny dług państwa. płacą żądają 
Jednolity dług państwa w banknot. 

maj-listopad a BONE a 9995 10015 

styczeń-lipiee. . . . . . . „ 9990 10910 


BETETE: CETAN EATER -C ENEE E. BUICK ORZEC rzecze 


Kawiarni: 


znakomita kawa. 


ZAPISY 
przyjmuje od g. 10 — 12 i od 1—4 
Stanislaw Sachs 
nauczyciel tańców 
ul. Pańska 1. 17, I pietro. 


38% 8%8%18%8%8%8%8 
Fabryka cukrów, herbatników i Cukiernia 


poleca się Szan. P. T. Publ. 


Ferdynand Theuer 


Lwów, pl. Halicki 1. 12. 
KBRBEĘGENBRRERERE 


Koronowa waluta. płacą żądają 
Jednolity dłng państwa w srebrze 

luty-sierpień . oe . |; - „ 100025 10045 

kwiecień-październik . . . . . 10025 10045 

Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 32 pr. =-~- — — 

» „ 1860 po 500 zł. wa. 4 pr. 15490  155:90 

„ „ 1860 po 100 zł. 4 pr. . 18440 18740 

= „ 1864 po 100 zł. 33 — AT 

" » 1864 po 50 zł.. . . . 208:— 2/6— 

Listy zast. domen państ. pol20zł.5pr. 29225 29425 

B. Dług państwa (wszystkich w Radzie państwa 


reprezentowanych krajów koronnych). 


Austr. renta złota wolna od podatku 
za UO03z4 Apr AB - 119:25 12015 
Austr. renta w wal. kor. wolna od 
podatku za 200 kor. 4 pr. . . 10010 10030 


C. Obligacye kolejowe. 


Kol. Arcyks. Albrechta za 100 zł. 4 i 9950 10050 
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 


od podatku za 100 zł. 4 pr. . 11860 11960 
Kol. Ues. Elżbiety za 200 zł. mk. 5% 

pr. (ostemp. akcye) . . . . . 508— 509— 
Kol. Cesarza Pranda Józefa za 100 

zł. BY, pr. . . . . . . . . . 12735 12835 
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk. 

(ostemp. akcye) 5 pr.. . . . . 9965 10060 
Kol. Areyks. Rudolfa w wal. koron. 

wolne od podatku za 200 kor. 4 pr. 9945 10045 


Qbligacye pierwszeństwa (kolejowa) 

Kol. Are. Albrechta za 300 zt. 5 pr. 
w złocie za 200 zł. 5 pr. . . . 
Kol. Czeskiej zach. za 200 1000 i 


GOW z LIB o a a 6 © 0 2 Blut SS 
Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 499 

uje © BR o)6 0 e o © e © 5 Ge tai) A(UDydciU 
Kol. bukowińskiej lokalin. za 400 kor. 

Apr + 0% 0 © a ao . -  9920weu00:20 
Kol. galie. Karola Ludwika za 200, 

100 zł 4 pr. . 9.8 o » e as Eg JOU 
Koi. Ilwowsko-czern.-jasskiej z r. 1894 

za 200 kor. A pr. . . . . . . 99850 10050 
Kol. Arcyks. Rudolfa (Salzkammer- 

gut) za 400 marek 4 pr. . 118— —— 

D. Dług państwa (krajów korony węgierskiej). 
Weg. złota renta za 100 zł. 4pr. „, —— —— 

3 > » w wal. kor. za 200 

kor 4 pr o o e 6 0 6 6 © © Kodi a 
Weg. obl. pr. regul. Cisy za 100 z}. 4% 162-— 16420 

„ poż. prem. za 100 zł. (200 kor.) 209— 240 — 


za 50 zł. (100 kor.) 209 — 210'-- 


E. Obligacye indermulzacyjne, 

Kroacyi i Slawonii . . 9850  —— 
Węgier za 10% zł. å pr. . 9775 2875 
F. Inne publiczne pożysski. 

Kory regul Dunain z r. 1870 za 100 
mo pro „Wał. . . was. of 
Poł. regul. Dunaju z r. 1818 los 5 pr. 10660 10760 


Poż. kraj. Bukowiny zr. 1883 los a 


260 kor. Ś pr. 9330 10030 


6 


Utrzymuje na składzie 
dzienniki zagraniczne: 


francuskie : 


FIGARO 
JOURNAL 
GAULOIS 


angielskie : 
DAILY CHRONICLE 

rosyjskie : 
NOWOJE WREMIA 

niemieckie : 
FRANKFURTER ZEITUNG 

Sokołowskiego 
Biuro dzienników, Pasaż Hausmana 9. 


9999999299 99999 


1 Koronowa waluta. płacą żądają 
'Bukowińskie obl. propinacyjne los za 
Woz 5pRo. . - „6 a A038- WOs= 
Gal. poź. kr. z r. 1873 za 100 zł., 6 pr. —— —— 
`a m n n 1808 za 200k.4pr. 99%- 9190 
„ Obl. prop. „ 1889 za 100zł. 4 pr. 9935 10035 
Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 za 
M0, Aa 6 6 o 6 00 6 BIG £f]ex 
Ren włoska ga 100 lirów (96 kor.) 
Ma o W ma o gi a a aa 
Fobosa zem. za 100 frank. 2 pr. 946— 99- 


Tureckie obl. prem. kol. za 400 frank. 


Q. Listy zastawne. Oblig. hipot. i listy dłużne 


(za 100 zł. Nom.). 


Anglo Austr. banku los w 80 1. 4'jgpr. => = 
Austr. zakł. kr. ziem. los w 50 1. 4 pr. 9945 10045 
% „ obl. prem. z r. 1880 3 pr. —— —— 
1 = m „ 18893pr 26— 809- 
Bukowiński zakł. kred. aiem. los 5 pr. 104*5 105-65 
M i 5 n los4 pr. 9695 9950 
Gal. ake. b. hip. 10 pr. prem. los 5 pr. 11l'-— 11%: — 
Ron p Tos GWI Zz js 10140 10840 
h ao oa „ GOME ZaR0O kor. 
Ame |. 0. « ADO. . . a 00J50 
(tal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat 99%— 9960 
e kos n ápr. los. ńilat 100— —— 
zk. 4 W „  % pr. stare. 99:75 10050 
b wo 7 „  4pr.zaż00kor  —— —— 
Banku krajowego dla Galieyi Lodom. 
45] pr. 51:j; lat zwrotne 101-40 102-40 
Banku krajowego obiig. komun. 2 emi- 
sya Spr aae a 10240 103-30 
Banku krajowego oblig. komun. 3 emi- 
sya 42 lat za 200 kor. 4t pr. . t0L50 10% — 
Banku kr. losy 57'/a 1. 2a 200 k. 4 pr. 9390 9990 
Aastro-węg. banku 49ta lat los. 4 pr. 10025 —--- 
A 3 „ 506 lat los. 4 pr. 10035 16135 
AL Obligzcye z prawem pisrwśzecstwa 
za 100 zł. nom. 
Tow. żŻegl. par. po Dunaju za 100 i 
MUDYE W DOW O © - Jeja |= 
Tow.żegl par.po Dun. Em. r.1886 4 pr. 116-50  —-- 
Kol. półn. ces. Ferd. em. z r. 1886 4 pr. 10070 10170 
5 a m, ng, E E 
c SO » «w n |18884pr. 10015 10:75 
s, a umo „ „ Oa 1009) Lol:90 
Kolej Liwów-Czern.-Jassy z r. 1864 za 
300zł. 5pr. . . . . . . . . 0250 9350 
Kolej Lwów-Czern. z r. 1884 za 300 
ALIAJSG 0 6 a a 6 6 66 © KRAM (p) 
Gal. kol. lok. wsehod. za 100 zł. 4 pr. —— —— 
Węęg. gal. kol. em. 1870 za100zł.5pr. 11025 11125 
> n »  » 1878za200mł.5pr. 1109:25 11125 
a n n n 1887za200xł.4mr. 3220 10920 
J. Losy (z3 sztukę). 
Budapeszteńskie (Basilica) 5 zł.. . 2989 2189 
Zakład kred. dla hand. į przem. 190z} 473 — 490 — 
Olary 40 zł. m. k.. . . . . . . 1585 — 166 — 
Pożyczka miasta Insbruku 30 at. 18:— 8360 
Losy miasta Krakowa 20 zł. . . $3%—  9l'-- 
Pożyczka miasta Lublany 30 zł... 68 - 72 — 
Pally ar mk... . 1646— 174 — 


„Wiedeńska“ |GG66666II6G666668% | Profesor Ludwik Favre 


udziela lekeyi dykecyi, deklama- 
cyi i literatury francuskiej 


Arsenalska 6. — od 2—3 po poludniu. 


Przyjechali de Lwewa. 
Dnia 18. listopada 1904. 
HOTEL GEORGEA. 


PP J. Strzelbieka z Czerniowiec, A. Baczyń- 
ski z Zawałowa, E. Kozicki z Daracho va, S. Bohda- 
nowiez z Petryłowa, S. Skrzyszawski z Charłanc- 
wie. E Senger z Wiednia, O. Blumen z Wiednia, 
B Buber z Berna. 


GRAND HOTEL. 
P. K. Lipiński z Wołynia. 
HOTEL FRANCUSKI. 
PP. J. hr. Potocki z Rymanowa, M. Świey- 
chowski z Radymna, W. Kraiński z Perespy. 
HOTEL IMPERIAL. 


PP. A. Dworski z Harłowie doln., G. Szasz- 
kiewiez z Rzemieasnej. 


Koronowa waluta. płacą  Łądają 
Czerw. krzyża austr. tow. 10 zł.. 5385 5535 
Qzerw. krzyża węg. tow. 5 zł. . . 2880 2980 
Losy fund. arcyks. Rudolfa 10 zł , 66— 7O - 
Salma AUR. 20 23335 
Pożyczka miasta Salzburga 20 zł. . TR— ök— 
St. Grenois 40 zł. mk. . . . . =— —— 
Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł . —— —— 

A n Tryestu 100 zł.rak.4t/4pr. ——  —— 

e „ Tryestu 50 zł. 4 pr.. 230 — 300 

K. Akeyo banków (za sztukę). 
Banku Anglo-Austr. 240 kor. . ad — 2385 — 
Peszt. banku handl. 500 zł. . 2876— 2685 — 
Zakł. kred. dla handlu i przem. . —-- =~ 
Węg. banku kredyt. 200 zł. 797: — 738 — 
Dolno austr. tow. esk. 500 zł. 53525 636 — 
Głalie. banku hip. 200 zł. . . . 5B46:— 54750 
a „ dlaħandl. iprzem. 200zł. 27% — 229 — 
Banku dla krajów koronnych 200 zł, 44759 44350 
> Austro-weg. 1400 k. . „ 1Ó3L'-- isl -- 
w o. Związk. (Unionbank) 200 zt.. 548 — 550— 
Czeskiego banku związkowego 100zł. 24860 24950 
Zivnosteńska banka 100 zł. 249— 250 — 


L. Akcye Przedsiębiorstw transportowych. 
Buk. kol. lok. ake. pierw. 200 zł. . 43%— 433 — 
» n n Aakcye zakład. 200 zł. 4I5— 425 -- 
Kolei półn. ces. Ferd. 1000 zł. mk. . 55%) — 5560 ~ 
Kołom. kol. lok. (ake. pierw.) 230 zł. 
Kol. Liwów-Bełzec (akce. pierw.) 200 zł. 


„  Lwów-Czern.-Jassy 200 zł, 533 — 535— 
„  Wachod.-galic.-lokala. 300 zt. 393 — 400: — 
„ państwowych 30 zł. . . . >. R 
» południowej 200 zt.. . — -= — — 
n węg. galie, £. 200 zł . . . . 408— 407 — 
Austr. Fow.żegl aa Danaja500zł. mi, 387 — 859 — 


M. Akcye Przedsiębiorstw przemysłowych. 
Tow. kopalń węgla w Briix 100zł . 8535 -- 663 — 
Galie. karpaczie naft. tow. 500 kor. 1149 — 113150 
Austr. tow. górnicza Alpine 100 zł. 48350 43450 
Pragskiego tow. żelazn. orzam. 209 zł. 4313 — 2323 — 


Sehodniey 530 kor. gz 637:— 70050 
Tureck. zarz. tytoniow. 500 fraaków  —-—  — — 
Trifail. tow. kop. węgla 76 zł. . 30750 308:— 
N. WEKSLE. 
Berlin za 100 marek 5 pr. . 11755 117-75 
Londyn za 10 funt. szt. 4 pr. . 23947), 23957Ya 
Paryż za 100 franków . . . . 23530], 9537 
Petersburg za 100 rubli 5:4 pr. —— —— 
Niemieckie banki . . . . 117 69 117-99 
Włoskis banki | 95:30 95 40 
Francuskie banki DELT 95 27'a 
Szwajcarskie banki . < 95rl1:j, 9527 
o WALUTY. 
Dukat cesarski "EMS 11-38 
Austr. węg. 8 guld. złota moneta  —— —— 
Żo-frankowka . . . . . . . 1908 13:10 
30-markówka . . . . 33 51 23:59 
Rosyjski półrmperyał . . . . —— — 
Niamieckie banknożysal00marek 11755 117 75 
Włoskie banknoty za 100 lir 95:25 95 50 
U LLWNCZEOCS" u 0 „ABEC 354% 255 


ik 
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Licytacye. 
L. 23.325/904. (9465 3—3) 


Obwieszczenie licytacji. 


Podaje się do powszechnej wiadomości, 
że celem wydzierżawienia prawa poboru po- 
datku konsumcyjnego od mięsa w okręgach 
dzierżawnych Bełz oraz od wina w okręgu 
dzierzżawnym Rawa ruska na  trzechlecie 
1905, 1906 i 1907 odbędzie się w c. k. 
Dyrekcyi okręgu skarbowego w Żółkwi (trze- 
cia (JII.) licytacya pod następującymi wa 
ruakami: 

1. licytacya ustna odbędzie się dnia 
29. listopada (wtorek) 1904 o godz. 9—12 
przed południem. 

2. Przyjmuje się także nadaże (oferty) 
pisemne, te jednak wniesione być mają już | 
dnia poprzedniego przed licytacyą ustną a | 
więc najpóźniej do dnia 28. listopada (po- | 
niedziałek) do godziny l-szej w południe na | 
ręce c. k. Dyrektora okręgu skarbowego | 
względnie pocztą w opieczętowanych kower- | 
tach, na których wypisane byé mają tylko 
data i liczba obwieszczenia licytacyi oraz 
przedmiot dzierzawny. 

3. Licytować można albo na całe rze- 
czone trzechlecie bezwarunkowo albo też wa- 
runkowo t. j. z milczącem przedłużeniem na 
rok drugi i trzeci o ile nie nastąpi wypo- 
wiedzenie w przepissnym terminie. 

4 Jako ceny fiskalne (wywołania) wy- i 
znacza się: | 


a) dla podatku konsumeyjnego od mięsa 
w okręgu Bełz kwotę 5532 kor. 

b) dla podatku konsumeyjnego od wina 
w okręgu Rawa ruska kwotę 854 kor. 

5. Wadyum, jakie ma być złożone do 
licytacyi ustnej, względnie dołączone do pi- 
semnych ofert wynosi: 

a) dla podatku cd mięsa w okręgu 
Bełz 554 kor. 

b) dla podatku od wina w okręgu Rawa 
ruska 86 kor. 

6. Bliższą wiadomość o warunkach dzier- 
żawy i miejscowościach przynależących do 
poszczególnych okręgów powziąć można 
w e. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego w Żół- 
kwi lub w dotyczących Nadzorach e. k. 
straży skarbowej. 

7. Na podstawie $ 2 ustawy z dnia 28. 
grudnia 1905 Dz. u. kr. Nr. 146 dzierżawcy 
prawa poboru rządowego podatku konsum- 
cyjnego od wina obowiązani są opłacać do 
kas rządowych równocześnie z czynszem 
dzierżawnym także 300/, tego czynszu tytu- 
łem opłaty krajowej, za co mają prawo po- 
bierać od stron 300/, dodatek krajowy do po- 
datku rządowego. 


Q. k. Dyrekcys okręgu skarbowego. 
Żółkiew, dnia 12. listopada 1904. 


L. cz. E. 461/4 (15) (9454 3—3) 

Dnia 30. grudnia 1904 o godz. 9 przed 
południem, odbędzie się w oddziele Nr. HI 
sądu tutejszego licytacya realności w Sam- 


| borze dzielnicy Lwowskiej lwh. 76 z przy- 
należnościami. 

Dom jednopiątrowy murowany, komórki 
murowane, dom jednopiątrowy murowany, 
budynek parterowy murowany, budynek drugi 
pzrterowy murowany, komórki drewniane, 
kurnik drewniany, ehlew drewniany i altanę 
drewnianą Z przynależytościami oceniono Ra 
147.027 kor. 19 hal. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 73.513 kor. 60 hal. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumepta można przejrzeć w sądzie tutejszym, 
w Oddziele Nr. II. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybieie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego, 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Sambor, dnia 8. listopada 1904. 


L. cz. B. 12544 (5) (9450) 
Dnia 7. grudnia 1904 o godz. 9 przed 
| południem, odbędzie się w biurze Nr. 14 
| sądu tutejszego, licytacya wydzielonej półno- 
zt: połowy realności whi, 520 gminy Pod- 
ajce. 
Nieruchomość ta, wystewiona na licyta- 
cyę, jest ocenicpą na 675 kor. 
Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 387 kor, 50 hal. 


Warunki lieytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w sądzi» tutejszym, 
w biurze Nr. 14. 


Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 


Te osoby, dla których jakie prawa lub 
E Ba powyższej nieruchomości bądź 


obecnie już istnieją, bądź w toku pestępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie ma tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 


O. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Podhajce, dnia 7. listopada 1904. 


L. cz. E. 921/4 (5) 

Na żądanie Rebeki Frost zam. Katz, 
odbędzie się dnia 9. giudnia 1904 o godz. 
9 przed połuduiem w sądzie niżzj wymienio- 
nym, w biurze Nr. VL, licytacya całej real- 
nośzi lwh. 1616 gm. Rawa. s 

Nieruchomość, wystawions na licyta- 
cyę, jest ocenioną na 1155 kor. 85 hal. 

Najniższa espa wynosi 77u kar. 54 bal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie pizyjdzia do 
skutku. 


Warunki leytasyjne i odnoszące się do | 


tej nieruchomości dokumegta (»Ieąg tabu- 
larey, wyciąg katastralny. protokidy oce- 
nienis it. d.) moża każdy, mający chęć kupienia 
przejrzeć podezas godna urzędowych w sgdzie 
wej wymienionym, w biurze Nr. VI. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Rava, 18. października 19: 4 


(9515 2—5) 

BALOWA HALA AUKGYJNA WELWOWIE 

ui, Jagiellońska l 15. 

Godziny urzędowe (tylko w dnie powere- 

<nie) przed południem od 8 do 12, po po- 

łudniu od 3 do 6, % soboty popol. od 8 do 8 

Licytacye: 

Poniedziałek 21. listopad. 1904 od 10 do 12 
godz : kilka warów mąki i większa ilość 
towarów bł: watnych. 

Wtorek 22. listopada 1904 od 10 de i2 godz. 
meble, fortepian 1 kapelusze damst.e. 

Sreda 23, hstopada 1904 od 10 do 13 godz.: 
różne napoje, sukna i koxfekey: męska 
caz 22 kali mąki. i 

Uswartek 24 listopaia 1904 ed 10 do 12 
godz: mebla i większa ilość futer 
różnych. dyw ; | 

Piątek 25. listopada 1904 od 10 do 12 goaz.: 
meble i kapelusza damskie. 

Sobota 26. listopada 1904 od 4 do 8 godz. 
tanie meble i sprzęty domowe. 
Sprzedać się mające przedmioty mogą 

wyć oglądane w hali przed licyiacyą w go- 

Zamach urzędowych. 

Lwów, dnia 13. listopada 1904. 


L. cz. E. 518/4 (4) (9534 1—3) 

Na żądanie Sebastyana Dulekty, zesta 
nionego przez pełnomocnika Błażeja Dełektw, 
odbędzie się dnia 16. grudnia 1944 6 godz. 
_ przed południem w sądzie niżej Wymiepio- 
nym, w biurze Nr. 19 w Nisku, leytacja 
1/4 części realoości Iwh. 605 gm. Kamień 
wraz Z przyn=leżnościami, składsjącemi się 
z ZasiewÓW. 

Nieruchomość, wystawiona na licyta- 
cyę, jest ocenioną na 30 kor, przynależao- 
ši zaś na 8l kor. 50 hal. 

Nsjniższa cena wyuosi 47 kor. 67 hal., 
poniżej tej ceny Sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki liuytacyjne i odacezące sie de 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu 
keny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia it.d.) może każdy, mający celięć kupe- 
ns, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 19. 

Q.k. Sąd powiatowy, Oddział LI. 

Nisko, dnia 15. listopada 1904 


L. cz. E. 425/4 (4) (9583) 

Dnia 14. grudnia 1904 o godz. 9 rano 
w sadzie niżej wemoeziozym, w biurze Nr. 
9 w Muszynie, cdbędzie siż liejlacya: 15 
części reslności wh. 10 i 4/80 części posia- 
Głogci lwh. 110 ks. gr. gm. Tylicz Głużni- 
czki Tekli 2 Kepżzó= Kuligowej własnych. 

Nie'uchorueści powyższe, wyttawióbe 
va licytucyę, są cceniene ra 410 kor. 

Nejeiższa oferta wynosi 278 kor, wa 
cyuw 41 kor, poniżej tej ceny sprzedał 
nie przyjdzi* du skliuku, = 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumerta może każdy. 
mający etięć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w :ądzie niżej wymienio: 
nym, w biurze Nr, 8. 

Takie prawe, w obec których niniejaza 
licytacya byłaby niedopuszezslną, należy zgło- 
sie do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjny *, inaczej roszezenia tego 
rodzaju 66 do smej nieruetomości nie mo- 
głyby kyć już ze skutkiem podnoszone. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Muszyna, dnia 5. listopada 1904. 


L. cz. E 1933/4 (5) (9546) 

Dnia 20. grudnia 1904 o godzinie 10 
przed południem w sądzie niżej wymienio- 
nim, w b:urze Nr. 14, odbędzie się lieytacya 
r:alności wyk bip. 56i ks. gr. gm. kat. Za- 
marstynów objętej. 

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta- 
cję, jest ocenioną na 1680 kor. 

Najniższa cena wynosi 840 kor. i poni- 
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Niniejszem zatwierdzone warueki ley- 
tscyjne, i odnoszące się do tej nierucho- 
mości dokumenta (wyciąg tabularny, wy- 
ciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) 
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(9461 3—3) į może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć L. ex. S. 83 (26) 


podczas godzin urzydowych w sądzie niżej 
wymiesionyru, w biurze Nr. 14. 


ri 


a 


i W konkursie J.dwigi Bem wystąpił za- 
(wiadowca p. dr. Marynowski z wnioskiem, 


(9519) kiekolwiek pretensye do kauegi śp. 


skis prana. w obec których niniejsza ażeby ogół wierzycieli rozsirzygaął, czy nie | pretensye w nieprzekraczalnym terminie sze- 


Seweryna 
Żukowskiego byłego c. k. notaryusza w Bu- 
kowsku z tytułu jego urzędowania, aby te 


licytacya Lysuby niedopuszczalną, należy zgło- | należałoby zanie bić ściągania wierzytelno- į sciu miesięcy licząc od dnia ogłoszenia jego 
sié do sądu xajpóźniej przy wyzasczonym | Ści masalnych i odstąpić je trzeciej osobie | w „Gazecie Lwowskiej", w tutejszej Izbie 


terminie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju, co do samaj nieruchomości BIE mo- 
kł;yby być jaż wa sksikieww podnoszone. 
>. k. Sąd powistowy S IE, Oddział IV. 
Lwów, dnia 28. października 1504. 


L. cz. E 918/4 (4 (9539) 

Daia 30. listopada 1904 o godz. 9 rano 
cdbędzie się w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. V, licytacya 1 12 części whl. 68 
1/10 whl. 169, Lo bl 171, calego ciala 
hip. wbi. 892 i 960 tudzież 48/192 whl. 
OCO gm. kat, Błotaia Hawryty Lisowskiego 
własnych. 

Nieruchomości te, wystawione na licy- 

t:eyę, są ocenione a to: I) 1/12 whl. 168 
gm. kat. Błotnia na 10 kor. 68 hal, TI.) 
Li0 whl. 169 gm. Błotnie na 5 kor, LIL.) 
16 wl! 171 na 103 kor. 85 hal., IV) whl. 
892 gm. Błotnia na 30 kor., V.) whi. 960 
gm. bBłotnia ns 60 kor. i VE.) 45/192 whl. 
0U tejże gminy kat, na 10 kor. 
(| Najniższa cena wynosi ad I) kwotę 
1 kor, 22 hal, IL) kwotę 8 kor. 83 hal, 
LIL.) kwotę 68 kor. 55 bal, 1V.) 20 kor., 
V.j kwotę 40 kor. i ad VI) kwolę 6 kor. 
67 hsl.. poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj- 
dze do skuiku. | 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tych nisruchomości dokumenta (wyciąg tabu 
lsrny, protozóż ocenieaia wyciąg katastraluy, 
it. d.) może każdy, mający chęć kupiekiu, 
przejczeć podczas godzin urzędowych w są- 
dzie niżej wymienionym, w biwze Nr, 5. 

U, k. byd powiatowy, Oddziua y. 

Przemyslany, dnia 29. października 1504 


u 


L, cz. E. 792/4 (9) (9545) 

Dnis i0. grudnia 1904 o godz. 10 przed 
poludnie, w sądzie miżej wymiennym, w 
biurze Nr. 1I., odbędzie się lieytacya reslno- 
ści obj. lwh.6/ gminy Niegowce. 

Nieruchomość wystawiona na licyta- 
cję, jest ocenioną na 100 kor. > 

Najaiższa cena wynosi 66 zor. 66 bal., 
p niżej tej ceny sprzedaż mie przyjdzia do 
skutku. 

Warunki leytacyjie i odnoszące się de 
tej nieruchomości dokumenta mioźna przej- 
rzeć podczas godzin urzędowych w sądzie gi- 
żaj wymienionym, w biwse Nr. JI. 

"0. b. Sąd powiatowy, Oddział II. 

W cjaiłów, dnia 8. l stepada 1904. 
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L. cz. S 5/4 (3) (9476 2—8) 

U. k. Sąd obwedowy otworzył konkurs 
do majątku Joachima Holliudra kupca w Jor- 
d:nowle. 

Komisaczewa konkursów jm zamianoweuy 
radea sądu krajowego Uelewicz, tymezaso- 
wym zarządcą adwokat Kutrzeba w Jor 
daNR0W:G. 

, Audyencya do wykazu wyznaczona Na 
dzień 28. listopada 1904 o godz. 10 w są 
dzie Jordznów, 

„Wierzytelności zgłaszane być mają do 
je, gtudzia 1204, audyencya likwidacyjna 
WjżBACZONA RA 10, stycznia 1-05 godz. 10 
w sądzie w Jordanowie. 

U. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Wadowice, dnia 13. listopada 1304. 


L. cz. S. Il 43] b. (9550) 

W zonkurgia Towarzystwa krajow tgu 
dlu bandlu i przemysłu we Lwowie Wyżiie- 
cza sig śudyencyę do rozprawy celem usta 
lenia roszezeń zawiadowcy masy do Wyns- 
rodzenie» 1 zwrotu ponies.onych wydatków 
na dzień 80. lutopada 1904 o godz. LU przed 
ułudziem w c.k. sądzie krajow ym (ul. Tea- 
tralna l. 13) biuro Nr. 18. 

Na stdyezcyę tę zaprasza się wierzy- 
cieli konkursowych. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

, „Oddział VII. 
Lwów, dnia 10. października 1904. 


L. cz. 5. 88 (97) (9524) 

W  koukursie Spółki komandytowej 
przemysłu drzewnego w Oisnie A, Siecker us 
i Spia celem iikwidscyi i uporządkowania 
dodatkowe zgłoszonych wierzytelności, tudzież 
takich wierzytelności, które zostaną zgłoszono 
do deis 19. listopada 1904, wyznacza si au- 
dyepcję na dzień 22. listopada o godz. 9 
przed południem w e. k. sądzie obwodowym 
w Sanoku w biurze Nr. 12. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Sanok, dnia 6. listopada 1904. 

Komisarz konkursowy. 


»Gazeta Lwowska« Nr. 265 z dnia 19. listopada 1904. 


-m W AA o A A 


| za pewną cenę. 


w c. k. sądzie kraj, cywil. we Lwowie w biu 
rze Nr. 18. 
Na tę sudzencyę wzywa się wierzycieli 
konkursowych. 
C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział VII. 
Lwów, dnia 2%. paździeraika 1904. 


Konkursa. 


(9403 2—3) 
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„ KONKURS. 

W myśl zapadłej uchwały Rady 
gminnej rozpisuje się konkurs na po- 
sadę weterynarza miejskiego z płacą 
600 kor. rocznie na razie, aż do na- 
stąpić mającej po 1 roku stabilizacyi. 

Podania zaopatrzone w doku- 
menta stwierdzające istnienie warun- 
ków do osiągnięcia tej posady ustawą 
oznaczonych, wnosić należy do 15. 
grudnia 1904 do zwierzchności gminej 
w Skale. 

Skała, dnia 9. listopada 1904. 

Naczelnik gminy 
Romaniuk. 


L. 3801. (9512 2—3) 
KONKURS. 

Zwierzchność gminna miasta Ho- 
rodenki rozpisuje niniejszem konkurs 
celem obsadzenia posady lekarza miej- 
skiego. 

Do posady tej przywiązaną jest 
roczna płaca 1000 kor. 

Warunki, pod którymi nastąpi na- 
danie tej posady, są określone w § 7 
ustawy z dnia 2. lutego 1891 Nr. 17 
dz. WER A 

Należycie udokumentowane poda- 
nia wnosić należy do podpisanej 
Zwierzchności gminnej w terminie do 
15. grudnia 1904. 

Horodenka, 9. listopada 1904. 

Dr. Roszko burmistrz. 


L. 2764,04 (9405 2—3) 
KONKURS. 

Celem obsadzenia posady lekarza 
okręgowego w Ryglicach, rozpisuje Wy- 
dział Rady powiatowej w Tarnowie 
niniejszem konkurs. 

Do okręgu sanitarnego w Rygli- 
cach należeć będą następujące mej- 
scowości: 

Ryglice, Uniszowa,  Bistuszowa, 
Joniny, Kowalowa i Zalasowa. 

Płacę roczną ustanawia Wydział 
powiatowy na 1000 kor, którą kasa 
powiatowa wypłacać będzie w ratach 
miesięcznych z góry za kwitein ostem- 
plowanym. l 

Ryczałt na objazdy, ustanowiony 
przez Wydział krajowy dla powyższego 
okręgu wynosi 500 kor. rocznie 

Lekarz okręgowy w Ryglicach 0- 
bowiązany będzie utrzymywać aptekę 
domową. 

Podania, które wnosić należy na 
ręce Wydziału powiatowego najdalej 
do dnia 25. listopada 1904 mają być 
poparte następującymi dokumentami: 

1. dowodem obywatelstwa austrya- 
ckiego, 

2. dyplomem doktora wszech nauk 
lekarskich, 

3. świadectwem zdrowia. 

4 świadectwem, iż petent przy- 
najmniej 2 lata pọ ukończeniu stu- 
dyów odbywał praktykę lekarską. 

Z Wydziału powiatowego. 

Tarnów, dnia 5 listopada 1904. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 877. (9449 3—3) 
Ogłoszenie. 

C. k. Izba suotaryalna w Przemyśiu 

| wzywa wszystkich, którzy roszczą sobie ja- 


tem pewniej zgłosili, ileż: po bezskutecznym 


Celem powzięcia uchwały w tym kie- | upływia tego terminu zezwolenie na eksta- 
ronku wyzascza się sudyencya na dzień 22. | bulacyę tej kaucyi z obsiążonych nią real- 
listopada 1904 o godz. 10 przed południem i ności w Koszlakach położonych udzielone 


zostanie bez względu na ich rzekome prawa. 
C. k. Izba notaryalna. 
Przemyśl, 31. października 1005. 


L. ez. C. I. 275 4 (1) (9457 3—3) 

Przeciw Jachecia Ganz i Chanie Ganz, 
których miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
sionym został do e. k. sądu powiatowego w 
Grzymałowie przez Jakóba Dawida pozew o 
uznanie prawa własności II. ciała hipot. 
lwh. 150 Grzymałów. 

Na podstawie pozwu wyznaczony został 
termin do rozprawy ma dzień 17. listopsda 
1904 godz. $ rano B. 4. 

Celem strzeżenia praw Jachety i Cha- 
ny Ganz, ustanawia sę p. Wojciecha Mayera 
e k. notaryusza w Grzymełowie kuratorem. 

Tenże kurater zastępywać będzie ich 
w rzeczonej sprawie na ich koszt i niebez- 
pieczeństwo, dopóki one w sądzie się nie 
zgłoszą lub pełnomocnika nie zamisnują. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddzisł I. 

Grzymażów, dnia 5. listopada 1904. 


L. cz. Og. I. 1244 (1) (3521) 
Przew Ołenie i Pawłowi Majehryczom 
którjch obeene miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesionym został do e. k. sądu obwodowego 
w Jaśle przez Franciszkę hr. Potulieką pozew 
o wykreślenie prawa zastawu dla ewikeyi 
w kwocie 1760 zlr. w. a. z dóbr Wołowiec. 
Na podstawie pozwu wyznaczono pierw- 
szą aulyencyę na dzień 24. listopada b. r. 
godz 9 rane w tym sądzie biuro Nr. 55. 
Celem strzeżenia praw Ołeny i Pawła 
Majshryczów ustanawia się p. adwokata dra 
Andrzeja Pawłowskiego w Jsśle kuratorem. 
Tenże kurator zastępywać będzie tychże 
w rzeczanej sprawie na ich kosit i niebez- 
pieczeństwo, dopóki oni w sądzie się nie zgło- 
szą lub pełnomocnika nie zamianują. 
C. x. Sąd obwodowy, Oddział I. 
Jasło, dnia 9. listopada 1904. 


L. cz. ©. II. 251,4 (1) (9527) 

|. Pizeciw Stefancwi Swynarezuk, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 
został do e. k. sądu powiatowego w Bor- 
szezówie przez Jana Wełyczko syna Semka 
w Łosiączu jozew o zapłacenie kwoty 434 
kor. 22 hal. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do rozprawy na dzień 24. listopada 
1904 godz. 9 przed południem w sali roz- 
praw Nr. 4. 

Celem strzeżenia praw pozwanego Ste 
fına Swynarczuka ustanawia się p. Wojcie- 
cha Waslidudę w Łosiaczu kuratorem. 

Terże kurator zastępywać będzie swe- 
go kuranda w rzeczenej Sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamia- 
nuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Borszczów, dnia 25 października 1904, 


L. ez. Vr. 1198/3 (1160) (9341 1—3) 

C. k. Sąd krajowy karny w Krakowie 
w sprawie karnej przeciw Stanisławowi Skrzy- 
szowskiemu i tow. o zbrodnię kradzieży po- 
pełniosych na Galicyjskich kolejach państwo- 
wy h, stosownis do przepisu $ 376 p. k. 
wzy*s edyktem publicznym niewiadomych 
właścicieli przedmiotów niżej wymienionych, 
w przechowaaiu sądorem znajdujących Się, 
aby w przeciągu roku, od trzeciego ogłosze- 
nia tego edyktu w urzędowej „Gazecie Lwow- 
skiej“ prawa swoje do przedmiotów tych 
wykazali, gdyż inaczaj takowe po bezskute- 
cznyiu upływie powyższego terminu w dro- 
dze publicznaj licytacyi sprzedane, a uzyska- 
ua cena kupna funduszowi przepadłości na 
rzecz Wys. e. k. Skarbu Państwa przekazaną 
zastanie, 

Opis przedmiotów. 


I. Rzeczy cdebrane od konduktora kole- 
Jowego Stanisława Skrzyszowskiego. 

1. Lornetka czarna we futerale ireto- 
wym. 

2. 22 monet s'etraych starych, 1 me- 
dal pamiątkowy Cesarza siem. Fryderyka, 2 
monety miedziane, 2 medaliki, srebrny i mo- 
siężny. 

3. Krzyżyk złoty z łańzuszkiem, na krzy- 
żyku turkus i 4 pere,ki. 

4 Medalionik złoty owalny, 

5. Pierścionek złoty damski z dyamen- 
cikiem. 

6. Medelik srebrny z Matką Boską i 
łańcuszkiem srebrnym. 

7. Broszka srebrna, u spodu złocona, 
wysadzana turkusami i 5 perełkami, 


8. Broszka metalowa złocona z 4 kora- natnej skórki, wewnątrz 4 spinki do gorsu : 
| damskich, 4 pary dziecinnych i 2 męskich | czonym brylancikami. 
i wełnianych. 


lami. 

9. Broszka z dużego korala. 

10. Para dziecinnych kolezykow zło- 
tych, 

11. Trzy spinki złote gładkie Go przedu. 

12. Spinka z koralem. 

18. Dwie spinki srebrne. 

14. Złoty pieścionek łańcuszkowy „kra- 
tek* w środku granatek. 

15. Pudełeczko kościane okrągłe. 

16. Para kolczyków z dużych korali. 

17. Pars kolczyków złotych małych 
z koralikami. 

18. Wisiorek srebrny z napisem „Dora“. 

19. Dukat austryacki z Matką Boską. 

20. Bransoleta srebrna łańcuszkowa z 4 
brelokami. 

21. Bransoleta srebrna obręcz grania- 
sta z 4 brelokami. 

22. Złota szpilka do krawatu z koroną, 
orłem i pogonią. 

28. Szpilka złota z emalią niebieską, 

24. Szpilka złota z dużym granatem. 

25. Pudełko czarne z pierścionkiem zło- 
tym, gładkim z turkusem zielonym. 

26. Pudełko czarne z parą złotych kol- 
czyków z turkusami. i 

27. Pudełko pluszowe ciemno czerwone 
z parą kolezyków z dukatów złotych austr. 
z r. 1898. 

28. Zloty zegarek damski dwukoperto- 
wy, ma kopertach kwiatki emaliowane. 

29. Zegarek złoty mniejszy jednokoper- 
towy Nr. 30.856. , 

30. Żegarek srebrny męski remontoir, 
monogram „J. 2.“ z koroną Nr. 146.745. 

31. Łańcuszek złoty męski z cienkich 
ogniw, wisiorek złoty, medal św. Jerzego. 

32. Stary zegarek, antyk jednokoper- 
towy. i 

88. Para spinek z ewancygierów. 
34. Dewizka metalowa 8 ogniwkowa z 
mozaiką, wisiorek zielona żabka. 

35. Szpilka do krawatu ze zielonym 
kamieniem. 

86. Broszka z orłem polskim, czarnym 
krzyżem i gałązką, 

37. Mały seyzoryk o 4 ostrzach. 

38. Haczyk do zapinania bucików z ko- 
ścianą rączką. 

89. Qukierniczka srebrna o ścianach 
wyginanych, wewnątrz złocona. 

40. Cukierniczka srebrna gładka, we- 
wnątrz złocona. 

41. Trzy puszki platerowane : 

a) na pastę do zębów, 

b) z pudrem, 

c) na mydło. 

42, Oztery flakony z perfum: 

a) z przyrządem do rozpylania, 

b) Ed. Pinaut Odessa Deribas, 

c) Perfuma Violetta Nivea, 

d) Regia Gustaw Lose. 

43. Kałamarz szklanny graniasty, osa- 
dzony na podstawie metalowej w kształcie 
suchych gałązek, z boku rożek kozicy. 

44, Lusterko podręczne toaletowe firmy 
Schittelhelms Sohn we Wiedniu. 

45. Naparstek złoty. 
46. Pierścionek złoty damski ciemne 
złoto ze szafirem. 

47. Pierścionek złoty damski ze szafi- 
rem, staroświecki z emalią niebieską. 

48. Branzoleta srebrna kręcona obręcz 
na spojeniu kamyczek niebieski. 

49, Branzoleta złota dęta z 8 wisior- 
kami. 

50. Broszka złota z granatami. 

51. Płaskie pudełko blaszane z papie- 
rosów „Niebl*. 

52. Pudełeczko jubilerskie próżne. 

58. Pudełeczko jubilerskie aksamitne 
ciemno czerwone. 

54. Pudełko cezworoboczne obciągnięte 
zewnątrz jasnym pstrym jedwabiem „Hon- 
bigaut". 

56, Próżne etui podłużne wyłożone w8- 
wnątrz niebieskim atłasem, 

56. Sznurek korali na szyję długości 
50 ctm. 

57. Obrączka ślubna złota J. M. 18,8 
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58. Pierścionek sygnetowy z agatem. 

59. Pndełeczko drewniane okrągłe ze 
spinkami i drobiazgami. 

60. Pudełko wykładane złotym papie- 


em. 
61. Szpada ze srebrną rączką w pochwie 
ze szarej skóry. 
62. Rewolwer wojskowy, niklowany 
sześciostrzałowy kalibru 9 mm. i 5 naboji. 
68. Rewolwer pięciostrzałowy niklowa- 
ny kalibru 7 mm. i 25 naboji. 


II. Rzeczy odebrane od konduktora kole- 
jowego Juliana Szymańskiego. 


1. Sześć łyżek stołowych srebrnych. 

2. Łyżeczka do miałkiego cukru ze zna- 
kiem firmy M. K. 

3. Branzoleta złota z 11 ogniw więk- 
szych, połączonych 38 rzędami takich samych 
mniejszych ogniw. 

4. Bransoleta dęta srebrna pozłacana 
na wierzchu 3 perełki. 

5. Etui małe podłużne z jasnej bru- 


8 


złote z perłami. 

6. Pudełko blaszane z papierosami „Le 
Rhedive* firmy Edw. Laurenz. 

4. Dwa notesiki w okładkach metalo- 


ratusza we Wiedniu. 

8. Pudełeczko płaskie srebrne z wie- 
czkiem, wewnątrz złocone. 

9. Etui z jasnej skóry zawierające szkla- 
neczkę, w niej łyżka, nóż i widelec firmy 
„August Sirk“. 

10. Portmonetka drewniana czarno 
emaliowana, na wierzchu obrazek ze zaprzę- 
giem rosyjskim, 

11. Lupa w niklowej oprawie, czarna 
rączka. 

12. 7 starych monet srebrnych i mo- 
neta afrykańska z podobizną Kriigera. 

13. Trzy krzyżyki złote, dęte, jeden 
z gałązką wimną, drugi z rubinkiera, trzeci 
ze szkiełkiem, wewnątrz fotografia Matki 
Boskiej. 

14. Złoty cienki łańcuszek na szyję do 
medalionika. 

15. Łańcuszek długi damski do zegarka 
z płaskich dużych ogniw. 

16. Pierścionek męski, z zielonym ka- 
mieniem, okolonym 8 białymi kamieniami. 

17. Sznurek korali. 

18. Pudełko na zapałki z drzewa orze- 
chowego. 

19. Pudełko na zapałzi żółte. 


20. Dwie cygarniczki bursztynowe: 


a) oprawa w srebro, 

b) bursztynowa z pianką. 

21. Dwie szezoteczki do wąsów, jedna 
w irchowym futerale, druga we futerale 
skórkowym. 

22. Trzy pierścionki złute: 

a) obrączka gładka z 3 turkusami i 2 
perełkami, 

b) z czerwonem oczkiem w oprawie 
ażurowej, 
l e) z niebieskiem oczkiem szafirowem. 

28. Zegarek męski srebrny dwukoper- 
towy Nr. 21.440 z łańcuszkiem z płaskich 
ogniw i brelok. 

24. Scyzoryk w kościanej oprawie, 2 
ostrza, kerkociąg. 

29. Zapalniezka drewniana, czarno eima- 
liowana „Franzensbad“. 

26. Owikier w złotej oprawie z futera- 
łem z czerwonej skóry. 

27, Podłażny słoiczek szklanmy na szczo- 
teczki. x 

28. Dwie torebki skórzane damskie: 

a) z podparciem ruchomem. 

b) zielona z błyszczącej skory. 

29. Portfel skórzany. 

30, Kałamarz bronzowy., 

31. Dwa lusterka toaletowe : 

8) z czarnej irchowej skóry, 

b) owalne zamykane. 

32. Raiszeug. 

88. Książeczka do modlenia z napisem 
Królów Nieba módl się etc. 

34. Trzy brzytwy „Batters Keen Raser“, 
„Klosskut J. Dobie Co Glasgow", M. Trust- 


worthy”. 

35. Kałamarz w blaszanem etui, bloczek 
na bibułę, szezoteczka, lichtarzyk, napis 
„Juk“ 


86. Portmonetka z brunatnej skóry — 
wewnątrz 138 kor. 

37. Para kolezyków złotych z imitacyą 
brylantów. 

88. Pudełko czarn- drewniane wewnątrz 
12 paczek pozłotki. 

39. Sześć par rękawiczek skórkowych. 

40. Futerko na szyję „Nerz O. ilier". 

4.. Boa z czarnych piór, 

42. Rewolwer sześciostrzałowy, niklo- 
wany, kalibru 9 mm. 

43. Puszka z jasnego drzewa, toczona, 
z puszkiem do pudru. 

44. Dwie paczki wanilii. 

45. Lichtarz platerowsny, 

46. Książka kupiecka oprawna w płó- 
tno szare, napis „Proges i Trade mark“. 

47. Dwa długie noże kuchenne. 

48. Para trzesików dziecinnych ze żół- 
tej skóry. 

49, Para trzewików damskich ze żółtej 
skóry. 

50. Para trzewików męskich cheryeaux 
czarnych „Globus“. 

51. Para kaloszy cienkich amerykań- 
skich Nr. 5'/,. 

52. Pasek damski skórkowy, czarny 
z niklową klamrą. 

58. Guma Szeroka do obuwia około 1 m. 
. Para kalesonów białych trykoto- 


. Sześć sztuczek materyi różnokolo- 


6. Dwa kawałki klotu. 
. Kawałek płótna. 
. Prześcieradło z wyprutym znakiem 


. Dwie sztuczki haftów: a) wązki, b) 
szeroki. 

60. 28 chustek do nosa białych, z tych 
16 z kolorowymi szlakami. 

61. Kołnierz odpruty z perskich ba- 
rankóW. 


62. 3 pary skarpetek, 5 par pończoch 


34. Pierścionek złoty ze szafirem oto- 


35. Pierścionek złoty z imitacyą bry- 


63. Ciemno granatowa chusteczka ma, lantu. 


| szyję z białym szlakiem. 
wych z widokami kościoła św. Szczepuna i.] 
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86. Pierścionek złoty, od spodu gł:dka 


64. Dwa fartuszki czarne nuszywane | obrączka na wierzchu 1 turkusik i | perełka. 


koronkami. 
65. Kawałek materyi niebieskiej. 


| III. Rzeczy odebrane od konduktora ko- 


lejowego Józefa Pilawskiego. 


1. Łańcuszek złoty 160 em. cianki w 
etui skórkowem. 

2. Ktui z oliwkowego pluszu z branzo- 
letą złotą z trzech obręczy, trzy opala, po 
bokach 2 perełki. 

3. Zegarek złoty damski, koperty wy- 
ciskane, emalowane kwiatki Nr. 19.837. 

4. Etui błyszczącą zieloną skórką ob- 
ciągnięte wewnątrz garnitur ametystowy 
broszka, 2 kolczyki i bransoleta. 

5. Pierścionek z brylancikiem. 

6. Dwa pierścionki męskie ; 

a) złoty sygnetowy z fioletowym aga- 
tem, 

b) złoty z czerwonym kamieniem, 

7, Medalion złoty owalny z emalią 
czarną. 

8. Broszka złota owalna z turkusem. 

9. Medalionik mały, złoty, z niebieską 
emalią. 

10 Łańcuszek złoty na szyję z krzy- 
żykiem złotym. 

11. Pudełko kościane w kształcie sło:ka 
z lusterkiem. 

12. Nitka z 30 koralami. 


IV. Rzeozy odebrane od konduktora ko- 
lejowego Józefa Sreniawskiego. 


1. Branzoleta złota, dęta, łańeuszkowa 
z 8 wisiorkami, kłodeczka i kluczyk z 4 tur- 
kusami i 4 perełkami. 

2. Branzoleta złota, obręcz dęta, okrą 
gła, na wierzchu ametyst w koszyczku. 

8. Branzoleta złota, dęta, obręcz, gład- 
ka okrągła. 

4. Branzoleta dęta metalowa. 

5. Branzoleta srebrna, ogniwka owalne, 
jako wisiorek srebrna szarotka. 

6. Sznurek korali. 

7. Złoty zegarek damski 
„Tobias“ Nr. 82.487 14 k rat. 
rosyjski „A. P.*. 

8. Zegarek stalowy oksydowany z na- 
pisem „Borel Neuchatel Nr. 7191. 

9. Zegarek srebrny damski, jednoko- 
portowy „Wacheron Geneve“ „Edit“ Nr. 

10. Zegarek srebrny męski, dwukoper- 
towy Nr. 82.602 wraz z łańcuszkiem sre- 
brnym grubym i wisiorek głowa konia. 

11. Złota szpilka do krawatu, dwie 
łowy końskie srebrne, uprząż ozdobiona 3 
brylancikami, na szpilce osobno 1 brylant. 

12. złota szpilka do krawatu, okrągła, 
ozdobiona kwiatkiem złotym z 3 brylancików, 
1 perełka. 

13. Szpilka metalowa do krawatu z imi- 
tacyą brylantu. 

„14. Broszka złota dęta, okrągła, we 
formie węzła w środku 1 perła i szafir. 

16. Broszka złota w kształcie toporka 
i śruby, połączonych łańcuszkiem z kulką, 
przyczepiony liść złoty ażurowy z 2 turku- 
sami. 

16. Broszka złota we formie odłamanej 
gałązki na niej listek winogradu, 6 perełek. 

17. Broszka złota, we formie ciążka do 
ćwiczeń, pod nią półksiężyc wysadzany 9 
szmaragdami. 

18. Broszka złota we f rmie dwóch ró- 
wnoległych trójbocznych pręcików, połączo- 
nych 3 poprzecznymi pręcikami, 3 dyam:eaty. 

19. Broszka złota we formie gałązki 
z listkami, korale okrągłe. 

20. Broszka metxlowa ozdobiona imi- 
taeną brylantów i szmaragdu. 

21. Szpilka do kapelusz}, główka w 
kształcie kulki, pokrytej granatami. 

22. Para kólezyków złotych, w kształ- 
cie owalnej obręczy, wysadzanej perełkami 
wewnątrz wisiorek z duż”go owalaego zielo 
cego kamienia. 

23. Łańcuszek złoty na szyję w kształ- 
cie sznureczka skręconego, złote serduszko 
z trójlistkiem, ozdobionym 3 perełkami. 

24. Złota dewizka, złożona 4 dwóch 
łań uszków, jeden zakończony złotą hasfą 
a drugi srebrnym zajączkiem. 

25. Łańcuszek długi, żółty z karabin- 
kiem, przegradzany imitowaacmi perełkami. 

26. Łańcuszek długi cienki, żółty z ka- 
rabinkiem. 

27. Sznureczek złoty z dwoma chwa- 
ścikami. 

28, Chwaścik żólty ze złotym brelokiem. 

29. Cieniutki łańcuszek złoty na szyję 
spinany maszynką. 

50. Medalioaik mały z wizerunkiem Pa- 
Ra Jezusa w oprawie mosiężnej, 

31. Obrączka złota ażurowa. 

88. Pierścionek damski zioty, w środku 
niebieska emalia, po bokach biała. 

38. Pierścionek złoty z turkusem zielo- 
nym z boku 2 perełki, 


remontoir 
monogram 
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87. Pierścionek złoty z rautem. 

88. Pierścionek podwójny, dwie ciem- 
kie obrączki, brylant i szafir. 

59. Pierścionek męski, głalka ob:ęcz, 
z czerwonym kamieniem. 

40. Pierścionek złoty we forse ezterc- 
krotnie skręconego węża, ze śladami emalii, 
na głowia węża ciemno różowy ksmień. 

81. Malenki krzyżyk złoty i serdu:zko 
złote. 

42. Branzoleta z ogniw srebrnych i 
złotych, brelok, naśladowanie starej srebrnej 
greckiej monety. 

48, Stalowe bronzowawe pudelko płaskie 
na zapałki z psem. 

44. Kościane białe pudełko na zapałki, 
w niem 11 spinek. 

45. Papierośnica z czarnej groszkowej 
skóry, po bokach oprawna w srebro. 

46. Nożyczki małe o żółtych ozdobnych 
rączkach, niklowane. 

47. Lupa składana mała czarka. 

48. Dwa puharki i 1 kubek złocony, 

49. Portfel mały z brunatnej skóry z 
lusterkiem i tabliczką z celulozy, giz-byx. 

50. Nowa portmonetka z czarnej gro- 
szkowej skóry z niklowym zamkiem. 

51, Portmonetka z bronzowej ciemnej 
skóry napis: „Fremden Kintritt aicht ge- 
stattet“. 

52. lornetka mała w oprawi= z białego 
karbowanego metalu. 

58. Sz-ść łyżek do kawy, z nich „edna 
srebrna. 

54. Pulares z czarnej skóry z kwotą 1 
kor. 28 bal. 

55. Garnitur stołowy, łyżka, nóż i wi- 
deles srebrny ozdobione wypukłya: orna- 
mentem. 

56. Łyżka srebrna ze zatartym mono- 
gtamem. 

57. Łyżka platerowana. 

58. Brzytwa angielska firmy Henkel 
Solingen. 

59. Brzytwa w rogowej oprawie w bia- 
łem karbowanem pudełkn z celulozy. 

60 Scyzoryk o dwóch ostrzach z kor- 
kociągiem, oprawa z perłowej masy. 

61. Piórniczek drewniany z piórami. 

62. Zegarek męski srebrey, dwukoper- 
tawy, czarno emaliowany, na kopertach je- 
dziec na koniu i kosi galopujący Nr. 2 90 
i łańcuszek mosiężny z brelokiem srebrna 
głowa konia. 

63. Lusterko toaletowe podręczne osal- 
ne, oprawa drewniana, rączka stalowa. 

64. Dwa flakon; perfum pełne. 

65. Dwie nowe szezotki do sukien. 

66. Puszka blaszana z cykorji, fabry- 
katu wrocławskiego z herbatą 

6%. Puszka blaszana czerwona pełea 
herbaty. 

68. Drug puszka na herbatę z her- 
batą. 
69. Pudełko z dwoma mydełkam!. 

70. Pasek podwójny do ostrieaia brzy- 
tew, augielska firma. 

71. Suknia czarna ze stanikiem. 

72. Halka jedwabna w czerno- żółte 
prążki. 

73. Bluzka jedwabna biała, w czarne 
paski. 

74. Dwa kawałki odkrojonego sukna 
jedno brązowe, drugie jasno szare. 

75. Dwa paski damskie jeden ze żółtą 
kiamrą we formie liścia, drugi z klumrą po- 
dłużną, emalia czerwona. 

76. Para kamaszy męskich czarsych. 

27. Surdut męski czarny, 

48. Trzy pary spadni męskich, zimowe 
ciemno Szare, letnie w prążki i szewiotowe, 

79. Pięć skórek oposumowych. 

80. Kołnierz damski z królików farbo- 
wanych. 

81. Sztuka materyi ni:bieskiej 6'/, m. 

8%. Sztuczka materyi jedwabnej 4g. 

83 15 par damskich rękawiezex, 3 pa- 
ry męskich, 7 rękawiczek bez pary, nowe, 

84. Chustka koronkowa czarna. 

t5, Szalik koronkowy czarny. 

86. Sztuczka bisłej mory. 

87. Szal jedwabny z frendzlemi. 

88. Zwoje nici i jedwabiu k lorowego 
(filozela), 

59. 47 chustek do nosa z różnymi zna- 
kami. 

90. Sztuczka wąskiej pąsowej materyi. 

+1. Trzy szarfy jedwabne. 

92. Wstążka jedwabna niebieska. 

98. Sztuczka materyi brązowej (8 m. 
kam zaru). 

94. Sztuczka materyi popielatej (9 m. 
szewiot). 

95. Sztuczka materyi grubej. 

96. Dwie sztuki materyi na ubrania 
męskie, 


Kraków, dnia 4. listopada 1904. 


L. 164.919. 
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panujących w Galicyi chorób zaraźliwych zwierzęcych, zestawiony na podsta- 
wie sprawozdań c. k. Starostw, przedłożonych od 10. do 17. listopada 1904. 
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Epizoocya | Powiat | 


zzz en w z i 


Rawa ruska 


Skałat 
Stanisławów 
Stryj 
T:rnopol 


%rsza pyska 
| TacIC 


Turka 


Zbaraż 
Żółkiew 


Żydaczów 


Sokal 


Borszczów 
Ozortków 
Podhajce 


Śniatyn 
Zal: szczyki 
Zborów 


Wąglik 
Nosacizna 
Lwów 


| "m == 
Otręt | Dąbrowa 
„a R 


Bochnia 
Bohorodczany 
Jaresław 
Lisko 
Podhzjce 
Sokal 
Wadowice 
a A A || „raNKE LOCZAAESCWOOCA 


Parthy 


Borszezów 
Brody 
Buczacz 
Cieszanów 


Drohobycz 
Jasło 
Kamionka str. 
Nisko 
Podhajce 


Rawa 


Rohatyn 
Stanisławów 
Tarnobrzeg 
Tlumacz 
Trembowla 


Róża wąglikowa 


Zaleszczyki 
Zbaraż 


Zborów 


Złoczów 


Bohorodczany 
Borszczów 


Brzeżany 
Buczacz 
Cieszanów 


Dobromil 
Gródek 


Pomór świń 


Horodenka 
Jarosław 
Jaworów 
Kałusz 
Kamionka str. 
Mościska 
Podhajce 

| Przemyśl 


anae 


Miejscowość 


Romanów ob. dw. (1 zsgr.); 

Bordulaki (Kopań 4 zagr.), Hryrowola i Podmana- 
sterck (6 zagr.), Łopatyn z ob. dw. (49 zegr), 
Startławezyk (20 zagr), Szezurowice (4 zagr.); 

Lipowies (1 zagy.); l 

Ceperów ('6 zagr.), Jaryczów nowy (29 zagr.) Ja- 
ryczów stary (2 zagr.); 

Domaszów (15 zagr.) Dziewięcierz (1 zagr), Ka- 
miouka Wołoska (Biszków, Bobroidy, Piratyn Hołe 
195 zagr.), Ostobuż (10 zagr.), Poddubce (29 
zagr.), Potyliez (1 zagr.), Rzeczy”s z obsz, (81 
zagr. | past), Smolin ( Wojtówszczyzna 5 zsgr.), 
Tarnoszyn (17 zegr.), T: hlów (29 zagr.), Ulhówek 
(22 zagr.), Wororów (6 zagr.), Wólka mazowi?- 
cka (16 zagr.); | 

Kałsbarówka (3 zagr.); 

Sielec (ob. dw. 1 zagr.); 

Dołbołuka oh dw, (1 zagr.), Komarów (l zagr.); 

Baworów (1 zagr.), Biała (1 zagr), Isypowca (I 
Konstantynówka (18 zagr.), Proszowa (5 zagr.). 
Smolanka z obsz, (38 zagr.), Skemorochy (Orza 
rowka > zsgr), Wola mazowiecka (cb. dw. i 
zagr.), Zegrotela (ob. dw. 1 zagr.), Zastawie (19 
zagr.); 

Komarniki (1 zagr. i 1 past.), Jabłonka niżna (1 
zagr.), Szumiacz (2 zagr.); 

Toki (38 zagr.); z 

Batiatycze (27 zsgr.), Dalnisz (38 zsgr.). Krachów 
(3 zegr.), Kulawa ob. dw. (I zagr.). Kunin (51 
zagr.), Kupiezwol: (14 zagr.), Lubella (4 zagr.), 
Rożanka (10 zagr.), Turynka (21 zagr), Wiązo- 
wa (21 zagr.), Wola wysocka (7 zagr.), Wolica 
(5 > Zółkiew (82 zagr.), Zubówmosty (1 
zagr.); 

Juseptycze (2 zsgr.); 


Źmiatyn ob. dw. (1 zagr.); 

AI momona R ROCZEK WTO 

Horoszówa eb. dw. (2 zagr ); 

Biełobożniea ob. dw. (1 zagr.); 

Hołhocze (? zagr.), Sokołów (1 zagr.), Szwejków ob. 
dw. (1 past.); 

Bałki (1 zsgr.); 

Milowce (Adolfówka ob. dw. 1 zagr.) ; 

Jezierna cb. dw. t zagr.); 

Lwów JIL dziel (I ragy.); 


E sn 
Szczucin ob. dw. (1 zagr.); 


Dziewin (19 zagr ); 
Rosulna (1 zagr.); 
Radymno (2 zagr.), Zamiechów (1 zagr.); 
Leszczow ata (1 zagr.); 
Szwejków ob. dw., Ozeremehów (1 zagr.); 
Ukbrynów (! zsgr.); 
Smolice (1 zagr.); 
m r A AAA WOT 


Głęboczek (32 zagr.), Łosiacz (53 zagr.), 


Czernica (11 zagr.); 

Jezierzany (16 zagr.) ; 

Basznia górna (18 zagr.), Brusno stare (19 zagr.), 
Lisie jamy (18 zagr.); 

Wola jakóbowa (8 zagr.); 

Brzyska (26 zagr.). Kłodawa (8 zagr.); 

Połaniczna (6 zagr.); e 

Gwożździse (6 zagr.) ; 

Bieniawa (8 zagr.) ; 

Ławryków (Sały 8 zagr.), 
(10 zagr.); 

Hrehorów (4 zagr.) ; 

a LAY . 

Chmielów zagr.), Grębów (Wydra 7 zagr.); 

Jezierzany (62 zagr.); Pia gr); 

Chmielóake (8 zsgr.), Dołha (2 zagr). Iwavówka 
a AE: Romanówka (7 zagr.), Załewie (15 
zagr.) ; | 

Nyrków (8 zaw), Świerżkowee (7 zsgr.); 

Białoruska (4 7ażr.), Jacowce (4 zagr.), Kobyle 
(7 zagr), Kujdańce (12 zagr.), Szyły (17 zgr.). 
foki (37 zegr.); 

Hodów (9 zagr.), Ostaszowee (9 zagr.); Urlów (Cbra- 
bużna 7 zagt); 

Koropiec (9 zagr.) ; 


Zamek (4 zagr.), Rzyczki 


smn a 


Grabowiec (1 zagr.) ; 

Jezierzanka (31 zagr.); Jezierzany (28 zagr.), Kon- 
staneya (2 zagr.), Oleksińce (40 zagr.), Piłat- 
kowca (2 zagr.); 

Olesiu (2 zagr.) ; 

Jazłowiec G zagr.), Buczacz (1 zagr.), Żyznomierz 

1 zagr.); 

BRI (Saple 2 zagr.), Brusno nowe (11 zagr.), 
Cewków (4 zagr.), Nowe Sioło (4 zagr.), Rudka 
(7 zagr.) ; 

Posada Rybotycka (2 zagr.); 

Dotre a zagr.), Dobrzany (3 zagr), Milatyn 
3 zagr); 

oa ob. dw. (1 zsgr.); 

Cetula (16 zagr.), Wietlin (12 zagr.); 

Hruszów (Piaski 4 zagr.); 

Stańkowa (1 zagr.); 

Dmytrów (13 zagr.), Mukanie (1 zagr.); 

Chhple (13 zagr.), Orchowice (9 zagr.) ; 

Rosochowaciec gm. i ob. dw. (18 zagr.); 

Łętownia (1 zagr.) ; 


Epizoocy a Powiat Miejscowość 


| Przemyślany Biłka (14 zagr.), Brzuchowice (6 zagr.), Dunajów 
(5 zagr.), Kosteniów (16 zagr.), Koszelice (8 
zagr ), Lipowee (Kopań 1 zagr.), Poluchów (10 
zagr.), Solona ob. dw. (l zagr.), Wiśniowezyk 
( zagr.) ; 

Jsbłosów (2 zagr.), Niemszyn (2 zagr ); 

Chiszewice (3 zagr.); | 

Bilina (10 zagr ), Biskowice (3 zagr. ), Brzegi (12 
zagr), Hordynia (4 zagr.), Łanowice (2 zagr.), 
Maksymowice (20 zagr.), Pianowiee (10 zagr.), 
Rajtarowice (3 zagr.!, Siekierczyce (9  zagr.), 
Strzałkowice (18 zagr.), Wołoszcza (24  zagr.), 
Wola (3 zagr.); 

Kaczanówka (8 zagr.), Krzywe (6 zagr.), Łuka mała 
(9 zagr.), Poznanka (7 zagr.), Siawki z ob dw. 
(1! zagr.), Supranówka (3 zagr.); 

Bełz (3 zagr.), Głuchów (2 zagr), Myców ob. dw. 
(1 zagr), Oserdów (23 zagr.), Sulimów (4 zagr.), 
Szarpańce (4 zagr), Szmitków (4 zagr.), Tusz- 
ków ob. dw. (1 zagr.), Wierżiiąż 2 zagr ); 

Stan'sławów (12 zagr), Drohomirczany (3 zsge.i; 

Błozew górna (3 zagr.), Bystre (2 zagr.), Mszaniec 
(14 zagr.), Leszki murowane (7 zagr.), Strzyłki 


Rohatyn 
Rudki 
Sambor 


Skałat 


Sokal 
Stanisławów 


Stary Sambor 
Pomór świń 


(6 zsgr.); : 

Stryj Stynawa niżna (5 zagr.), Synowódzko wyżne (10 
ZEgT.); 

Tarnopol he wielki (2 zagr.), Ozerniechów (2 zagr.), 

l Grabowiec (2 zagr.). Hladki (1 zagr.), Kokutkow 

ce (5 zagr.), Łuczka (1 zagr.), Obarzańce (1 zagr.), 
Pleskowce (1 zagr.), Pokropiwna ob. dw. (1 
zaer.), Proniatyn (4 zagr ), Businówka (I zagr. ), 
Stupki (3 zagr.), Zabojki (2 zagr.), Zarudzie (4 
zagr.) ; 

Trembowla Dai (5 zagr.), Dołhe (13 zagr.), Janów (Mo- 
gila ob. dw. 1 zagr), Kobyłowłoki (6 zagr.) 
Młyniska (12 z»gr.), Plebanówka (Łozówka 7 
zagr ), Podhajezyki (1 zagr.); 

Turka Daiestrzyk hołoweczi (1t zagr), Hnyła (5 zagr.), 
Roziucz (38 żagr.); =. 

Zbaraż Klimkowce (14 zagr.), Łubianki wyżne, (10 zagr.), 
Łubianki mżne (20 zagr.); 

Zborów Bubszezamy ob. dw. (1 zagr.), Kalne (12 zagr.) 

, Młynowee (8 zagr.); 

Zółkiew Artssów ob. dw. (1 zagr.), Czestyn (4 zagr.), Kło- 
dzienko 45 zagr.); 

Lwów Lwów dziel. I. (1 zagr.); 

a TRZECIA e YĆ 
Horedenka RE: ok 3 i 
ioh]; Rudki umro (1 zagr ); 
Wścieklizna Śniatyn N (1 zagr.); 


Tyśmieniezany (1 zagr ); 


Stanisławów 
i NN ZNA 


ADO o o a e „e name 


Stanisławów Pukssowce (ob. dw. i zagr.); 

Tarnów Komorów (10 zagr.), Koszyce małe ob, dw. (1 zagr.), 
| Choiere drobiu Szeztpanowiee (1 zigr.); 

Tremhowla Załawie (21 zagr). 
| Żydaczów Żurawno (21 zagr.). 


Z c. k Namiestuictwa. 
Lwów, dnia 17. listopada 1904, 


L. cz O. II. 433/4 (1) (2581) 
Przeciw Janowi Perunowi z Pętny, 


dyencyę na dzień 28. listopada 1904 godzina 
9 rano w tut. sądzie. 


którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
sionym został do e. k. sądu powiatowego W 
Gorlicach przez Osyfa Szmajda pozew 0 Z8- 


Celem strzeżenia praw Pawła Gomułki 
ustawia się p. Macieja Gomułkę w Kołków- 
ce kuratorem. 


| pobytu jest nieznade, 


Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego Pawła Gomułkę w rzeczonej sprawie 
ma jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki 
on w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika 
nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Biecz, dnia 18. listopada 1904. 


płacenie 400 kor, zpn. 

Na padstawie pozwu wyznaczono 8u- 
dyencję do ustnej rozprawy na dzień 29. ii- 
stopada 1904 o i0 rano. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawis się p. adw. dra Wolnjewicza w Gor- 
licach kuratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie ku- 
randa w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on sam w sądzie 5 
się nie zgłcsi lub pełaomocnika nie zamla- l r m y. 
nuje. 

J ' z Sąd powiatowy, SA L. cz. F:rm. R m 

orli i MB da . oszenie. 

ce, dnie Li. listopa 0. k. Baa oa =g jako handlowy 

mae = — w Złoczowie ogłaszać będzie w roku 1905 

wpisy do rejestrów handlowych w czasopi- 

smach „Gazeta Lwowska i Centralplatt für 

die Kiutraguagen in das Handelsregister“ 

zaś wpisy do rejestru spółek zarobkowych 
i gospodarczych w Gazecie Lwowskiej. 


Złoczów, dnia 10. listopada 1904. 


(9378 3—3) 


L. cz. 0. 3224 (1) (9523) 

Przeciw Pawłowi Gomułee, którego 
a:esiony m 
zesta? do e. k. sądu powiatowego w Bieczu 
przez Pawła Markowicza pozew o oddanie 
w posiadanie reainości lwh. 32 gminy Koł- 
kówka. | 

Na podstawie pozwu wyznaczono 8U- 


Doniesienia prywatne. 


a okuia 
(Wydawnietwo obrazowe) 
| Widoki miast i miejscowości. Typy i życie mieszkań: 


|ców. 96 obrazów w kolorach naturalnych. Zajmujący 
tekst ożjaśniający. 
Gana albumu (12 zaszytów) w ozdobnej cprawie w płótno ang. 8 koron, 
(IO zeszytów 6 koron). 
ł Zamówienia przyjmuje: 
"Biuro dzienników Sokołowskiego, Lwów, Pasaż Hausmana 9. 


666866 6666665 
Po cenach 


redakeyjryeh ogłoszenia do wszystkich 
bez wyjątku dzienników lwowskich, 
krakowskich, wwrszawskich, wie» 
deński:h, czeskich, franenskich ete., 
czasopism fachowych miejscowych, za- 
miejscowych i zagranieznych, zamówie- 
nia na klisze i rysuski do ogłoszeń, 
prenumeratę na wszelkie pisma 


© 


209990 


Zew o 


mORGS 


przyjmuje 
Ajencya dzienników i ogłeszeń 
SOKOŁOWSKIEGO 
wa Lwowie, Pasxż Hausmasa |. 9. 
Kosztorysy gratis. 


O00000 C09 0909 


t 


(406666 


©299999 


Drobne ogłoszenia 


od wyrazu petitem 3 halerzy, tłustym 
petitem 4 halerzy. 


4 »miemłcm w śródmieściu wolne lata ko- 
rzyst 1e do nabyci», Jurystowski, ul Koper- 

nika 20 od 3-5. 
) aend:'rze pedkł dkewe z bibułą ` 
„Engla" już nadeszły. p leca Sevferth & ; 
Dydyński we Lwowie, przy pl Mary ain | 


b 
, 


Tczeń VII. kl«sy ginam. poszukuje lekeyi 
za skromnem wynagrodzeniem. Lwów, poste- 
restante „Poliklet“. 


-maa ameen 


kończony maturzysta gimnazyalny po- 
szukuje lekeyi zgłoszenia „biuro dziennikó a“ 
St. Sokołowskiego „Maturzysta“. 


mm n nran as a Ee 


h galanteryjne z bronzu, skóry, 
drzewa. szkła i porcelany — już nadeszły — 
poleca Seyfarth & Dydyński we Lwo- 
wie, przy pl Maryackim. 


ganny rysownik techuiczny z pięk»em 
pismem wszelkiego rodzaju, posiadający pra- 
ktykę budowlaną przy instytucyach rządowych i pry- ; 
watuych poszukuje natychmrast zajęcia Zgłoszenia į 
poste restante „Technik 77“. ! 

i 


ICER = 


|| Jezeń z wyższege gimukezymm, wzo- | 

rowo prowadzący się, przez Dyrekcyę swego | 
zakładu polecony, a bardzo biedny, prosi o datki i 
na uiszczenie czesnego. które ciłacić musi penie- ; 
waż w poprzedniem półroczn z powodu choroby nie 
uczęszczał, Datki uprasza przesyłać pod N. N. do | 
Administracyi Gazety Lwrewskiej. 


Włusnego wyroebe obuwie 


ki 
1 
poleca 


Daniel Fedorowis" | 


Lwów, pi. Barnzrdyńaki 2. ; 


Wyższe wykształcenie dla Pań. i 
Języki: francuski, angielski, niemiecki (także przy- : 
gotowanie do matury i innych egzemieów z nie- 
mieckiego). Litera ura powszechna. historya s tuki 
histerya filoz: fii. Dr FELICYA NOSSIG, ul. Osso- 
Jińskieh 1. 11, III. schody 


Przekłady 


dzieł naukowych (treści fllozoficz:ej, socyolag cznej. 
ekonomicznej i przyrodniez j) oraz bel trystyczuych 
z języków: niemiecki go, fran-uski-go. ang elskiego, 
ruskiego a polsk. ewentualnie na meme k 
Dr. FELICYA NOSSIG. Lwów. ul. Ossol:ńskich 1. 11, 
NI. schody. 


esama amia 


Miód w pizstr=chI! 1 klg. . 
3 kor. bez opłaty portowej. ; 


Wzborny miód deserowy kuracyjuy 
w 5 kler. biaszankach 6 kor. 6# hal. frenco. 
Miód ten wysyłam także dirure za wy- | 
świadczenie mi pewnej małej grzerzności, która mie ' 

nie kosztuje, bliżej listownie. ! 
Dermo broszurki dr. Ciesielekiegn o miodzie, żą- : 
dajcie, warte przeczytać. 
P. Kerzeniewiez, em. naucz, Iwanczany p | 


D KI Fin a DAD VAZ 


Ogromna nędza. 
Sercom ofiarnej publiezności pelscamy nejgorę- ; 
cej Józefę Sikosińską, zamieszkałą przy ul. św. | 
Piotra i Pawła l. 5, dotkniętą nieuleczalną ' 
wadą serca, sparaliżowaną, chorą na oczy, po- 
zbawioną wszelkich środków do życia. —- Zwra- 
camy się z prośbą o nadsyłanie łaskawych | 
datków do Administracyi naszego pisma, dla | 
umożliwienia jej wyjazdu do Krakowa w celu | 


Nowość! 


f 
i 
i 
1 
1 
i 


kuracji. | 

mn. z. | niez j 

rr t 
MASC naskórna MOULIN 
w PARYŻU. ' 

PR Maść ta leczy wrzodzianki, pry- | 

ża Wa nę, szcze, czerwoności, krosty, wągry, į 


wysypkę, iłszaje, hemoroidy, swę- | 
dzenie chroniczne, łupież i wyrzuty 
na częściach ciała porosłych wło- | 
sami i wszelkie słabości naskórne; : 
wstrzymuje natychmiast wypadanie 
włosów na brwłach i głowie I skutecznie działa na 
porost włosów. 

Słoik 2%, frank, we Franeyi, w Paryżu, w apte- 
ce p. MOULIN, 30 ulica Louis de Grand. 


.,W8 Lwowie w aptekach pp: Mikolascha, We-: 
wióskiego, _„Beisera, Sklepińskiego, Ehrbara i Ru- 
ckera. W Krakowie w aptekach pp.: Trauczyńskie- 
go, Redyka i Wiszniewsziego. 


EE 
JE 
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zę 


i 


, sfałszowanego RP Oświadczam, że nigdzie i u 
; nikogo nie szuk 


Poszukuje się kupna starych mebli} 

mahoniowych ale w dobrym stanie. 

Zgłoszenia pod „Meble“ Biuro ogło- 
szeń, Pasaż Hausmana 9, Lwów. 


Ostrzeżenie. 


W wielu miejseach pojawiają się osoby w 
mojem imieniu żądająe kredytu lub pożyczek w go- 
tów'e, nadużywijąc do tego moich wizytówek lub 


am kredytu ani poźyczek — wszę- 
dzie i wszystko płacę gciówką Ostrzegam zatem, 
dla uniknienia nieprzyjemności, że długów zacią- 
gniętych na mój rachunek czyto w towarach czy 
w gotówce nie płacę. 


Ksawery Gebhard. 


KonFurs. 


W celu nadsnia posagu z fundacyi 
bł. p. Mosebla Bombscha w kwocie 1260 
kor. izrzelickiej dziewczynie, rozpisuje się ni- 
niejszem konkurs. 

Ubiegające się o posag dziewczęta win: 
ne dostarczyć legalnego dowodu: 

1. na pokrewieństwo z fundatorem, 

2. na ukończony 20 rok życia, 

3. na mienaganny nmioralny żywot. 

Podznia w powyższe dowody zaopatrzo- | gf 
ne. należy wnieść najpóźniej do 1. lutego 
1905 na ręce Wgo p. rabina Alekssndra 
Halperna we Lwowie ul. Blacharska 1. 22. 

Podznis po terminie wniesione nie będą | $ 
uwzględnione, 

Lwów, doia 18 listopada 1004. | 


Egzekutorowie testamentu. 


Kiuwn dzi 


£ 
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[awa medale srebrna | 


skorowidz galicyjski 


Album Powstania listopadowego 
CFydarie wspaniałe) 


Każdy zeszyt tworzy z osobna całość i zawiera 15 dużych portretów e 
stycznie wykonanych wraz z bijografjami zasłużonych mężów i matron pelst 


Cena zeszytu 4 kor. we Lwowie, 4 kor. 60 hal. na prowincyi do ni 


m 


wydany w 1904 roku 


Ę 


ndadah dnan dh dada Ah Ah Ah A 
Magazyn Futer 


poleca egzemplarze oprawne po 5 kor. 60 hal, z przesyłką 6 kor. 20 h 


SOKOŁOWS! 


ikh 


REGO 


towńw, Pasąż Hzusmana 9. 


Ban 


| 1 


[dwa medale srebrne 


pod Tygrysem 


Stanislawa Wrońskiego 


we Lwowie, ul. Teatralna I. 5, 


(naprzeciw kościoła katedralnego) 


pole: po cenach najprzystępniejszych swój obficie zaopatrzony magazyn futer tak 
gotowych, jakoteż skóry pojedyńcze, oraz materye na pokrycia futer w wielkim wy- 
borze. —- Cenniki na żądanie franko. 


Dział konfekcyjny według najnowszych żurnali. 


AAAGAAARAARRKAARAARARAARAANAA ARRAL 


PDS 


Ruch pociągów kolejowych obowiązujący z dnieie 20. lipea 1904 r. (Czas środkowo-europejski). 


R | Do Lr owa 


posp. | osob. 
|przych.n g Na dworzec główny 
1220) — z Ickan (Jass, Bukaresztu, Konstantynopola), Żydaczowa, Dela- 
| tyna (od 1/10 do 30/4), Zaleszezyk, Nowosielicy, Berhomethu, 
(zudina, Serethu, Radowiee, Dorny Watry i Suczawy. 

2831| — jf z Krakowa (Berlina, Wroeławia, Warszawy, Wiednia „Karlsbadu, 
Pragi), Wieliczki, Orłowa, Nowego Sącza, Jasła, Chabówki, 
Zakopanego. 

-— | 3%R)|] z Tarnopola, Borek wielkich, Grzymałowa. 

o ej 

— | 600] z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karlsbadu, 
Pragi), Orłowa, Nowego Sącza, Oświęeima, Zakopanego przez 
Przemyśl, Wieliczki, Rymanowa, Sanoka, Chyrowa. 

— | 610 f z Ickan, Czortkowa, Kałusza, De'atyna przez Kołomyję (od 11/6 
do 80/9 w niedziele i kwięta), Kóróżwmezó (od 1/5 do 30/9 
wt), Brodiny, Putny, Sueżawy, Dorny Watry (od 1/7 do 
81/8), Seretu, Beriomethu. 

sz 730 | z Rawy ruskiej, Sokala. 

— | 740 | z Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów. 

=. 745 | z Ławocznego, (Pesztu), Okyrowa, Borysławia, Kałusza. 

8:00 4 4 Sambora, Chyrowa. 
8-16 q ze Ftamisławowa, Zydaczoe s, Potnter. 
| = 820 f z Ji-worowa. 

m 855 f z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karlsbadu, 

| Pragi), Zakopanego przez Kraków, Wieliezk:, Stróż, Orłowa, 
F Mezó Laborcz (Pesztu). 

-. 10:02 | ze Stryja, Borysławia. 

— |1020 f z Rzeszowa, Jarosławia, Lubaczowa. 

— |1125 | z Kożomyi, Żydaczowa, Potutor, Kórósmezó. 

= 1:10 | z Ławocznego, Kałasza, Ohyrowa, Barysławia. Kochawiny. 

130| = z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia. Karlsbadu, Pragi), 
Nowego Sącza, Jasła, Tarnobrzegu, Rymanowa, Iwonieza, Sa- 
row Ohy'owa A 

1-40 4 z Ieun, Qzortkowa, Kałusza, Zaleszezyk, Kocmania, Nowosieliey 
pzez Zaczkę, Wyżnicy, Serethu, Suczawy. Radawiec, 

230| = z Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, rzymałowa, Husią- 
tyna, Koy 7ezyniec, Kozowy. 

o 435 j z Tuchli (od 15/6 de 80,9), Skolego (od 1/5 do 30/8), Stryja 
Drohobycza, Borysławia, wi 

= 4:45 R z Jaworowa. 

— | 5,08 | z Bełzca, Sokala, Lubaczowa, Rawy ruskiej. 

= 5:80 | z Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, ltrzymałowa, Potu- 
tor, Zaleszczyk, Husiatyna, Iwania pustego, Skały, Kopyczyniee. 

= 540 | z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi) 
Oświęcima, Suchy, Kocmyrzowa, Wieliezei, Orłowa, Mie ca 
via Dembica, Sambora, Chyrowa, 

— 550 | z Iekan, Żydaczowa, Nowosielicy, Serethu, Berhoinethu, Qzudina, 
Brodiny. 

a a anii] 

840| — | z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), Za- 
kopanezo przez Kra'ów (od 25/6 d» 15/9), Nowego Sącza, 
Orłowa (od 1/7 do 15/9) Jasła, Lubaczowa, Sanoka, Ryma- 
nowa, Iwonieza, Ohyrowa. 

— | 9105 z Ickan (Bukaresztu Potutor, Żrdaczowa (0d LIB do 30/9), 
KA 4 Husiatyna, Kórósmezó, Nowosielicy, Dorny Watry, 
Sue awy. 

= 9:50] z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Warszawy), Pragi, 
Kartsbadu, Oświęcina, Wieliczki, Lubaczowa, Tarnobrzegu, 
Twonicza, Rymanowa, Sanoka, Chyr*w' d 

— |1000] z Sambora, Chyrowa, Sanoka, Rymanowa, Iwonieza, Jasła. 

— |4020] z Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyczyniec, Zale- 
szczyk, Skały, Iwania pustego, Husiatyna. : 

— | 10:40 | zŁawocznego, (Pesztu), Ohyrowa, Kałusza, Borysławia, Kochawiny. 


AZOT DOC TC A CEJ AL OOOO 


z Brzuchowie 6:42, 730 rane, 1145 przed poł., 1:47, 3'15, 430 i 503 po p., 
7:54 i F12 wieczór (do 11/9 włącznie). y 

z Janowa 820 rano, 1:16, 445 po południu, 9:25 wieczór (od 1/5 do 30/9 
włącznie), ;040 wieczór (od 15/5 do 31/8 włącznie w niedziele 
i święta ; ET 

ze Szezerea %35 wieczór od 1/6 do 11/9 włącznie w niedziele i święta). 

z Lubienia W. I35 wieczór (od 15/5 do 11/9 włącznie w niedziele i święta). 


Na dwerzac ,„Podznmozać* 
| 3:04. Į z Tarnopola, Borek wielkich, Grzymałowa. 
2u | z Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów. 
z Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Grzymałowa, Husia- 
tyna, Kopyczyniee, Ozortko *a. 
z Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Kopyczyniee, Zaleszezyk, Potu- 
tor, Iwania pustego, Skały, Husiatyna, Brodów, Grzymałowa. 
| z Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyczyniec, Zale- 
szczyk, Potutor, Iwania pustego, Skały, Husiatyna. 


5-06 


stwowych, pasaż Hausmana l. 9. 


Z drukarni Wł. Łozińskiego, (pod zarządem J. Niedopada), ul. Czarnieckiego l. 12. — Telefon Nr. 527. 


Pociag 
posp. | osob. 

odch. 0 2. 
PEEN RAPE 

1245 
I 


2:51 


i 
15 
2:45 


2:55 


WEJ 


do 


do 


do 
do 


de IWO Wa 
Z dworca głównego 


Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Warszawy, Pragi, 
Karlsbadu), Rozwadowa, Jasła, Chabówki, Zakopanego przez 
Rzeszów, Orłowa, Nowsgo Sącza. | 

leka, (Jass, Bukaresztu, Constancy), Kórósmezó (od 1/5 do 
30/9), Słob. rung., Seretu, Berhometu, Brodiny, Suczawy, 
Dorny Watry, Kocmania. 

Krakowa, (Wiednia, Wroeławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu), 
Chyrowa, Pesztu, Sambora, Sanoka, Mózó Laboreza, Ryma- 
nowa, lwonicza, Jasła, Stróż, Mielca, Orłowa, Wieliczki, 
Oświęcimna. 


Iekan (Jass, Bukaresztu, Botuszan), Żydaczowa, Potutor, 
Kórosmezó, Ozortkowa. Nowosieliey, Bradiny. Puiny, Dorna 
Watry (od 1/7 da 31/8), Snezawy. 5 a 
Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczynie, Husia- 
tyna, Czortkowa | 

Ławocznego (Pesztu), Drohobycza, Borysławia. 

Jaworowa. | 

Erakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu). 
ioubaczówe Sat bora, Ohyrowa, Rozwadowa, Nadbrzezia, 
uakopanego (via Kraków od 25/6 do 15/9). 

Krakowa. (Wiednia, Warszawy, Pragi, Kaxlsbadu), Sanoka, 
Rymanowa, Iwonicza, Tarnobrzegu, Stróż, N. Sącza, Orłowa 
(cd ij: do 15/9), Oswięcima. 

Ławocznego, Chyrowa, Borysławia, Kałusza, Chodorowa. 
Sambora, Chyrowa. 

Tarnopola, Potutor. 

Czerniowiec, Delatyna, Zsleszezyk, Nowosielicy. 

Bełzca, Sokala, Lubaczowa, Rawy ruskiej. 


o Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniee, Ozort- 


ko», Hnsiatyna, Skały, Iwania Pustego, Grzymałowa. 
leken, (Boruszan, Jass, Bukar sziu), Kałusza, Żydaczowa, 
Czorikowa. Zaleszezyk, Wyżnioy, Kórósmezó, Kocmania, 
Dorny Watry, Snezawy, Nawosieliey. 

Krakowa, Wiednia, Wroclawia, Berlina, Pragi, Karlsbadu) Ja- 
sła, Chabówki, Zakopanego, Wieliczki, N. Sącza, Lubaczowa, 
Oswiecim. 

Tuokli (nd 15/6 do 30/9 włącznie), Skolego (od 1/5 do 30/9 
e, Stryja, Chyrowa, Borysławia, Uhodorowa, Ka- 
usza. 

Rzeszowa, Lubaczowa, Chyrowa. 

Sambora Ohyrowa 

Jaworowa 

Kkotomyi, Żydaczowa. 


Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Warszawy), Pragi, 
Karisbadu, Chyrowa, Mezó Laborcz (Pesztu), Nowego Sącza, 
Orłowa, Oświęcima 

Ławoczrego (Pesztu), Ohyrowa, Borysławia, Kałusza. 

Rawy ruskiej, Sokala. 

Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów. 

Przemyśia (od 1/5 do 30/2 włącznie), Ohyrowa, N. Zagórza. 
Ickan, Ozortkowa, Zaleszezyk, Delatyna, Wyźniey, Nowosie- 
licy, Berhormethn, Qzudina, Serethu, Brodiny, Dorny Watry, 
Suczawy. 

Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Warszawy), Chyrowa, Ry- 
manowa, Iwonicza, Tarnobrzegu, Orłowa, Wieliczki, Onabówki, 
Zakopanego (od 1/5 do 24/6 i od 16/9 do 30/4), Jasta. 
Podwołoczysk, Brodów, Kopyczyniec, wania pustego, Potutor, 
Skały, Husiatyna, Zaleszczyk, Grzymałowa. 

Stryja. 

Rawy ruskiej, (każdej niedzieli). 


Pociąsi lokalne. 


do Brzuchowie 5 48 rano, 9:30 i 10:50 przed połud., 12:32, 2.05, 3:35, 5:05 
po poł., 7705 i 8:04 wieczór (do 11/9 włącznie), WiO w nocy ika 
żdej niedzieli). 


do Janowa 6:50 rano, 915 przed poł. (od 1/5 do 30/9 włącznie), 1:35 


poł. 


(od 15/5 do 31/8 w niedzielę i święta), 3'18 po poł. (od 1/5 do 80/9 


włącznie) i 5'48 po 


poł. 


do Szczerea 1:45 po poł. (od 1/6 do 11/9 włącznie w niedziele i święta). 
do Lubienia W. %15 po poł. (od 15/5 do 11/9 w niedziele i święta). 


MaA a DORA 


d0 


de 
do 


| do 


do 


z dweroa ,„Podzamo%6'' 


Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniec, Husia- 

tyna, Czortkowa, 

Tarnopola, Potutor. 

Podwołoczysk, (Xijowa, Odessy), Brodów, Kopyczynieć, Za- 

leszczyk, Husiatyna, Skały, Iwania pustego, Grzymałowa, . 
Czostkowa. 

Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów. 

Podwołoczysk, Brodów, Kopyczyniec, Iwania pustego, Skały, 

Potutor, Husiatyna, Zaleszezyk, Grzymałowa. 


Uwaga: Pora nocna oznaczoną jest ramkami. — Ozas środkowo-europejski jest poźniejszy o 36 minut od czasu lwowskiego. Zwykłe bilety do jazdy 
i wszelkiego innego rodzaju bilety, ilostrowane przewodniki, rozkłady jazdy i t. p. nabywać można przez eały dzień w biurze miejskiem e. k. kolei pań- 


Papier z fabryki Braci Fiałkowskich. 


